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E O E EK 
przyj~ł przeditawiciala 

Wczoraj I sekretarz KC PZPR 
Edward Gierek przyjął członka 
Kongresu Stanów Zjednoczo
nych Ameryki Edwarda J. 
Derwińskiego, który przybył do 
Polski na Międzynarodowe Tar
E;i Techniczne w Poznaniu ja
ko oficjalny przedstawiciel pre
zydenta Stanów Zjednoczonych. 

Edward J. Derwiński przeka
zał Edwardowi Gierkowi osobi
ste pozdrowienia od prezydenta 
Richarda Nixona. 

L6dt, czwartek 13 czerwca 1974 roku 

Rok XXX Nr 139 (7939) 

Cena 
1 złoty „Pławi" w brazylijskiej sam1lie nad Menem 

W Murhardt tylko „pozorny" spokój 

DZI.ENNIK Dziś początek 
ŁODZKI wielkiej •• rew u 

Przedmiotem rozmowy, która 
przebiegała w przyjaznej atmo
sferze, był obecny rozwój ~to· 
sunków polsko-amerykańskich 
i dalsze ich perspektywy. 
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światowego futbolu 

a narada wu rono o '.I se = = -
W środę w przeddzień inauguracji piłkarskich Mistrzostw 

Swiata w l\lurhardt padał deszc:i i było chłodno. Nasi piłkarze 
nie mają szczęścia do pogody, cboć to już prawic połowa 
czerwca. Niemal już od miesiąc~ mokną na treningach. -

„De revolutionibus ... " 
za 44 tys. funtów 

Młodzież nie będzie szczędzić sił = -5 = 
Choć już w czwartek pierwszy mecz mistrzostw. a dwa dnl 

później wielki pojedynek Polski z Argentyną. w polskiej eki· 
pie nie wyczuwa ~ię zcleoerwowania. Może tylko piłkarze stajll 
się bard:ciej poważni i skenoentrowani. 

W środę jak codziennie odbyly cl•zy ookojów odpoczywali mobillzu-
się dwa treningi. Pier\\.szy przed ląc silY. któr~ beclą im tak bardzo 
po!udniem. drugi o godzinie 18, a potrzebne w tward~j walce. 

We wtorek, w londyńskim domu 
aukcyjnym Sotheby, sprzedano na 
licytac.ll za 44 tys tuntów szterlin
gów e::zemplarz monumentalne!(o 
dzieła l\'.llkola.!a Kopernika - „De 
revolutionibuc; orbium coele.stlun1", 
„o obrotach sfer niebiesldcb". pocho
clzącv z nierw•1.1•l edvcji w r1Jku 
1543. Ostatnim właścicielem ksiei:i 
był amervl1ai1ski bibliofil Harrison 
Horblit z Rlclgerleld (stan Connecti
cut). Egzemplarz wydano w Norym
berdza. 

w realizacji partii 
\\·ięc w por?.e meczu z Argentyń- W qod•ina<·b popoluclniowvch Pola
czykan1i. Na mieście wy\\-ieszono cy roze~ratt trcnin<rn,vv n1~cz .z 
afisze. a na stadion wybierze się mle.i•cowvm ze,nolem VSR. zwydę-
przynaj mniej polowa mieszkańców żyli Pntarv 10 :O 17 :O) , Nasza druży-
miasteczka. na wvstRniła w nie7,\-Vklt" cltsoery-

Prz~clpoluclniowy trening bvl dość mental'1vm •kladzle: Kalinowski, 
forsowny. Trener Górski z żelazną Gut. Ruliackl Wierzorek. Stre.ilau, 
konsc!<we1rn.Ja reali,nfo wcześnie.i o- Kmieci!<. ,Jakóbe1alr l\laszczyl; (Cmi-
pracowany prn(!r3m orzvgoto,vań. l<iewkzl Kanka Domarski i Kusto, 
Pracowano ll'.lównie '1!1cl pnnrawa Dziś organizatorzv MS udostępnią 

--§ = 
W . czasie krajowej narady aktywu młodzieży robotniczej ZMS. która 12 bm. odbyła się w War

szawie - Związek Młodzieży Socjali stycznej odznaczony zost<:l Orderem Sztandaru Pr<1cy I klasy. 
Tym samym organizacja_ ta zobowiązana została do nowych inicjatyw i nowych dokonań. 

W r..aradzie wziął udział I sekretarz KC PZPR - Edward Gierek oraz Edward Babiuch Włady-

szvbko.\ci oraz orPcv7f; •lrznlów. Polakom !!ló" na olvtę boiska .,NPc-
Zawodniry rorlzlt>lenJ 111 clw• 7nr 

1 kar•tadlonu" w shittflarcie. O godz. 
poły, rozgrywali sparring na dwie na Grupa pod \Ve7.waniern''. 
bramki. Je-dneł '1. nkh broni1 ca 1 ,r 1 ~od1inny trentn~. a na<;:tępnip spot
czas Fischer, a rlru'!ie.i na zmhne I kaj• sie 7<' •luttgnrdzka Polonią. W 
T?maszew•tci z r;;allnow<l<im. Kfo tej sytuacji 7.r€7.Yt:nowan 0 z wyj-az
wte. C7Y właśnie Fi•rherow; nie no- , du do F'rankfllrtu n;Menem na uro-
wierl~' si(" ohron,· noł~kie.i bramki w cz?st.o~ć otwarcia. 1nistr7ostw i mecz 
mPC7n z A1·~entvn11 Bra7Ylla - Ju<?osławia. Frankfurt 

--
Na tej samej aukcji sprzedano = = -

sław Kruczek i Jan Szydłak. ' 
Krajowa narada podsumowała działalność ideowo-wychowawczą i społeczno-produkcyjną ZMS, spre

cyzowała Kolejne zadania stojące przed całą pracującą młodzieżą. 

egzemplarz innej pracy 
„Delatertbus et anguilis 
rum", Nie podano, kim 
cy. 

Kooernlka 
trlanii:ulo

Sl\ nabyw- = --
W naradzie uczestniczyli przodujący aktywiści pozostałych organizacji młodzieżowych skupionych 

w Federacji Socjalistvcznyrh Związków Młodzieży Polskiej. 
W podjętym apelu zadeklarowana zostala pełna gotowość młodego, pracującego POkolenia Polaków 

do realizacji ogólnospołecznych zadań stawianych przez partię. 

Po trenlT'!!"IT nasi chłopcy lrnrzvsta- oddalony jest orl Murhardt o po
li z masażów I kaplcli. A potem w 1 nad ?OO km I podróże autokarem w 

11!11111 li . _ obie strony oochlonęlvby zbyt wie
i UllilfUUllOllllhilłJiUH le c·z11su. "zawodnicy obejrzą pierw. a 

Książe Belgii Albert 

z w·izytą w Sejmie i Belwederze 
12 bm. I sekretarz KC PZPR Edward Gierek przyjął w gm~

chu Sejmu, prz.ebywającego z oficjalną wizytą w Polsce, księ
cia Belgii Alberta. Ks\ążę Albert jest honorowym prezesem 
belgijskiego urzędu handlu za"ranicmego. 
Książę Albert przekazał Edwardowi Gierkowi osobiste poz

drowienia od króla Belgów Baudouina I. 
Przedmiotem rozmowy. która przebiegała w przyjaznej atmo

sferze, byl obecny rozwój stosunków polsko-belgijskich, zwła
szcza po ubiegłorocznej wizycie I sekretarza KC PZPR w Bel
gii. Omówiono głównie niektóre ważniej~ze problemy współpra
cy gospodarczej, dalszego jej rozszerzania z korzyścią dla obu 
krajów. 

• • • 
12 bm. przewodniczący Rady Państw~ Henryk Jabłoński Przy

jął w Bel\•:ederze przebywającego w Polsce z oficjalna wizytą 
J. K. \V. księcia Belgii. Alberta. 

Przedmiotem rozmowy byly sprawy dals7.ego rozwoju polsko
belgij·skich stosunków politycz;nych l gospodarczych oraz kultural

nych. 

• • • 
w związku 1. wizytą w Polsce k>slęcilł Belgii, Alberta. "lvczoral 

przybył cto naszego kraju minister handlu zagranicznego Belgii -
Michel Toussaint. 

Uprawn:enia absolwentów wyższych uczelni 
szkolonych wojskowo 

• Rada Ministrów podjęła uchw ałę w 
up~awnień osób objęt.ych szkole niem 

sprawie szczegółowych 
wojskowym studentów. 

Akt ten dotyczy studentów, któ
d'ZY odbywają szkolenie wojskowe 
ml podstawie nowych zasad z wrw 
śnia 1972 c. Uchwala zapewnia im 
całkowite zrównanie uprawnień i 
świadczeń socjalnych po podjęciu 
pracy zawodowej w porownaniu z 
absolwentami nie objętymi tym 
szkoleniem. Absolwenci po rocznym 
szkoleniu wojskowym zwolnieni są 

W szpitalu powiatowym w Li-
manowej w woj. krakowskim 
przyszły na świat trojaczki 

ze wstępnego stażu pracy oraz, je
śli podejmą pracę w ciągu trzech 
miesięcy po przeszkoleniu, mają 
prawo do wykorzystania pierwsze„ 
go urlopu w tym samym roku 
kalendarzowym. 

Czas przeszkolenia zalicza się 
absolwentom do okresu zatrudnie
nia w zakresie uprawnien, świad
cr.eń socjalnvch i ubezpieczenio
wych, uzależnionych od ilości lat 
pracy w danym zakładzie i na 
danym stanowisku. Przy zwolnie
niu z przeszkolenia wojskowego 
absolwenci otrzymują odprawę pie
niężną w wysokości jednomiesięcz
nego uposażenia zasadniczego żoł
nierza zawodowego w odpowiednim 
stopni u wojs)wwym. Wszystkie te 
uprawnienia przysług1,1ją również 

Referat, charakteryzujący ideo
wo-wychowawczy i społeczno-pro
dukcyjny program działalności ZMS 
oraz dorobek organizacji w ostat
nim okresie, wygłosi! przewodni
czący ZG - Bogdan Waligórski. 
Podkreślił on troskę partii o wy
chowanie młodego pokolenia. U
czestniczy ono aktywnie w dokonu
jących się w naszym kraju 
przemianach. ZMS-owcy przywykJi 
mierzyć swój dorobek konkretnymi 
elektami. Relerat przypomina o u
biegiorol:znych. sięgających 3,5 mld 
zł oszczędnościach w materiałach, 
surowcach i energii, będących za
sługą uczestników turnieju mlodych 
mistrzów gospodarności. Wzrasta 
liczba wniosków racjonalizator-

I PRZEMOWJENIF. EDWARD!\ I 
GIERKA PUBLIKUJEMY NA 

STRONIE 2 

skich i wynalazczych. Coraz lepsze 
rezultaty przynoszą patronaty mło
dzieżowe nad nowymi liniami pro

dL!kcyjnymi, ~odernizacją zakla~ 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111'1111111 
clow. kooperacia. skracaniem cyl<J1 
inwestycyjnych. Czlonlrowie ZMS 
wtączyli się do działalności służą
cej poprawie warunków życia mło
dych rodzin. Młodzieżowy patro r 
nat nad budownictwem mieszka
niowym przyniósł krajowi dodat- ł 
kowe mieszkania już dla ponad 

1 
.A.A. 'Y śroclę w godzinach połudn !owych, prezvdent USA, Rlr'1ard 

30 tys. osób. · ... .,, Nixon, . przybył !la zaproszenie prezydenta ARE, An wara. Sada-
Szacunek do pracy i do Judzi pra ta, z oficjalną wizytą do Kairu. 

cy - akcentuje referat - jest 
wartością, która głęboko tkwi w 
świadomości i sercach młodzieży. 

Swi11dczy o tym m. in. aktywna 
postawa ZMS-owców w realizacji 
zobowiąriń podjętych dla uczczenfa 
30-lecia PRL. Rezultaty tej aktyw
ności przedstawione zostaną na 
zbliżającym się lipcowym Zlocie 
Młodzieży Polskiej w Warszawie. 

Po re!erncie rozwinęła się dyskusja, 
w której przodujący aktywiści ZMS, 
reprezentujący wszystlciP. środowislrn 
zawodowe młodzieży i regiony kraju 
- podjęli najistotniejsze problemy 
kilkumilionowej społeczności mlo-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Po kró!kim _po~itaniu na lo~i- /że, ±e rola Stanów Zjednoczonyr.h 
sku, obaJ n:ęzowie .sta_nu prze~e- ~d kierownictwem prezydenta 
chali_ ud~k~to'"'.any1!11 i. zapelmo- Nixona ma żywotne znaczenie dla 

, nym1 ludzm1 ulicami Kairu do Pa doprowadzenia do trwałego i s·)ra
l~cu Kubbeh. który jest rezyden- wiedliwego pokoju na BliŚkim 
~Ją i;irezydenta Nixona i iego mat- Wsl'hodzie. 
zonk1 podczas pobytu w EgipciE.'. Dziękując za zgotowane mu po-

w powitalnym przemńwieniu ure- witanie, prezydent Nixon stwier
zydent Sadat wyrazi! zadow'llenle dzil w odpowiedzi. iż okres niepo
z przybycia prezydenta USA oraz rozumień i braku wspólpracy trwa! 
przekonanie, iż jego wizyta przy- zbyt długo oraz że spotkanie pre
czyni się do uksztal\.owania amery- zydentów USA i Egiptu pozwoli 
kańsko-cgipskich stosunków w spo- scem1?ntow11ć podstawy nowych sto
sób, który zrekompensuje dlu,gie la sunków między obu krajami. Po 
ta napięć i braku zrozumienia mię południu dwa.i przywódcy rozpo
dzy obu krajami. Stwierdzi! tak- częli oficjalne rozmowy. 

fillmm11nm111mmmmnnnnmmnnnnnnmmmmmmmmn111111nnmmm111111111111nmmmm 

Pele typuje faworytów 
dwie dzlewczynlti i chlopiec. Jak 
informuje ielcarz dyżurny oddzia
łu położniczego, matka Maria 
Waśko ze wsi Lukowica i dzieci 
czują się dobrze. 

absolwentowi, który nie odbył \ 
przeszkolenia w pełnym wymiarze 
zą, Względu na st:rn zdrowia. 

<Korespondencja PA Interpress z Duisburga) 

Izba Lordów 
nie będzie zniesiona 

We wtorek Izba. Gmin odrzuciła 
propozycje deputowanego labourzy
stówskiego Johna Lee w sprawie 
wnicsie11ia pod obrady pro.iektu u
sta wy. znos•ące! lzbe wyższą parla
mentu brytyjskiego - Izbę Lordów. 
W !(losowanln 162 dcm1towanych wy
raziło •Pr7eciw. a 120 oooarło pro
pozyc.fe Lee Członkowie Izby Lor
dów - oarowie - sa albo m!ano
·wani doż.vwotnl1 za zasltti;i politvcz
ne I clzialaino,;ć społeczną, albo za
siadają w niej dziedzicząc po przod
k•ch t:vtuly lordow•kic. Izba Lordów 
ma nrawo wnieść poprawki lub o
p(1tnić we.iście w ?vcie ustaw przy
J~t~·ch przez 1zhe Gmin. ale nie ma 
możności ca.lkowicie ich zablokować • 

/{b olwentom, , którzy ukoóczyl! 
·szkolenie wojskowe, okres tego 
przeszkolenia zalicza się na poczet 
oczekiwania na mieszkanie .w spół 
dzielni bud<>wnictwa mieszkaniowe
go, jeśli w okresie 5 iat po ukoń
czeniu szkolenia uzyskaj::i oni 
czl<inkostwo spółdzielni. Posiada
czom studen~kich książeczek mie
szkaniowych, jeżeli uzyskają u
prawnienia zaliczenia okresu -stu
diów do okresu oczekiwania na 

(Dalsz)' ciąg ną str. 2) 

42 of i ary huraganu 
Filipiński Częrwon;v Krz~·i poln

formowal w środe. źc 42 osoby po
niosły śmierć a 25 zai;inelo w CT.a

sie huraganu. który 'v ci:tf?'\1 n~t~t
nich dwóch dni szalał na wyspte 
Luzon. Woda zalała 17 mi~•t. Wc ułu~ 
w•tepnyrh danvch straty szacuje się 

. na milion dolarów, 

P ilkarz brazylijski Pele wetmle \ 
udział w uroczystosci otwar
cia piłkarskich MS, by ode
brać z rąk byłego piłkarza 

RFN Uwe seelera slynną Zlotą Ni· 
kę, która już na stale pojedzie do 
Brazylii. Jednocześnie Pele wręczy 
Seelerowl nowy puchar ufundowany 
przez FIFA. 

Pele mimo 33 lat jest podobno w 
śW,ietnej formie, ale kategorycznie 
od):nówil startu w reprezentacji Bra
z:vłll. Chce on zejść z areny jako 
wielka gwiazda i niedościgniony 
mistrz. 

Po przylocie do Franlcfurtu nad 
Menem sławny piłkarz wz!ąl udział 
w . błyskawicznej konferencji praso
wei. 

- Czy nie żal panu w pelnl ka
riery rezygnować ze startu w tak 
wielkiej imprezie jak mistrzostwa 
ś\\·iata - zapytano Pelego. 

- Zal, ale dziś trudno iMt w 
moim wieku sprostać ndaniom w 
tak dlu!lim l trudnym turnieju. 

- Kto wygra? 

- Myślę, te. faworytów Jest dwóch: I czy się komuś podobała Jego gra, 
RFN i Brazylia. Który z tych zcspo- czy nie, może być tylko jeden. Tak 
lów Jep~ej wytri.yma gorącą atmosfe- jak jeden byl Di Stefano, Puskas, 
rę turmeju, ten wygra. tak jeden jest Beckenbauer i Cruyff. 

- Jaki ze. swf'ch występów uważa - Jakie dyscypliny uprawia pan 
pan za . nai lepszy, a który byl dla poza piłką nożną? 
pana naibardzlej przykry? 

- Najmllsze wspomnienia mam :r: - Lu_bię koszykówk~ I siatkówkę. 
finału Klubowego Pucharu Swiata w W moim ogrodzie przy domu mam 
1962 roku, kiedy to mól klub FC tablicę z kosz".m i zapaml~tale tre-

1 

Santos pokona! Beniflcę Lizbona 5 :2, nuję. Moją pasią jest natomiast węd
a Ja strzeliłem 3 bramki. Za najlad- karstwo. 
nlejszą moją bramkę uważam tę - Jak dlugo będzie pan jeszcze 
którą zdobyłem w 1958 roku na mi- występowal w FC Santos? I 
strzostwach świata w Szwecji, w 
pierwszym meczu z Walią. . - Jesienią bieżącego roku odbędzie 

Naibardziej przykre wspomnienia 5'.~. moje pożegnanie. P.otem. już nie 
budzi u mni"' natomiast w~·ellmino- ww~ę na boisko. W sierpniu_ przy- I 
wanie Brazylii z mistrzostw świata jezdzam z Santosem na k1lkuna
w Anglii w 1966 roku. stodnlowe tQurnee do Europy. l\lamy 

- Dal pan Brazylii swą grą pe
wien wzorzec pi\karza. C1.y jest to 
możliwe do naśladowania? 

- Każdy piłkarz reprezentujący 
dobry 007.lom rlaie jakiś wzorr.ec, 
ale jest on niepowtarzalny, Pele, 

między innymi grać z Realem Ma
dryt i zespołem FC Barcelona. W:v
stąpim:v także w kilku innych kra
jach. Będzie to moje piłkarskie po
żegnanie z Europą. 

ZBIGNIEW KOSSEK 

•zv pojedynek mistrzostw w telewi· 
zjl. 

FOLKLOR Z SZESNASTU KRAJOW 
NA INAUGURACJĘ 

62 tys. widzów na trybunach l<'Ś• 
nego stadionu we FrAnkfurcic n/Me
nem I miliony telewidzów obejr7.ą 
PfP.klown~ oar11rlę !olkioru z 16 kra
jów - flnPHstów plllcarsldch mi
strnostw świata. 

Urocz:vstoś<' Inauguracji rozpocznie 
się na •ladionie o odz. 15. na dwle 
godziny przC'd plerws•Ym meczem 
turn•~ju Brazylia - Jugosla"-13, 

(Dalszy cią~ na str. 2) 

DZIEi 
KIESIE 

W 164 dniu roku słońce wze
;zło o godz. 3.14, zajdzie zaś o 
:rodz. 19.58. 

Antoni, Lucjan, Chociemir 

P~zewlduje dla Lodzi I woJe
wodzt wa nastepującą pogode: 
zachmurzenie duże z opadami 
deszczu. Temperatura minimalua 
w nocy + 8, maksymalna w 
dzie1i + 13 st. c. Wiatry umlar
i«>wanc łub dośi' •ilne z północy. 

Wczora.I o godz. 20 ciśnienie 
wynosiło 736,5 mm. 

186-1 - Zm. gen. II. Dembiń
iki, zastępca naczelnego wo
:lza Po.wstania Listopadowego, 
uczestnik rewolucji węgierskiej 
w 1848 r. 

1899 Ur. Jan Lechoó, poe-
ta 

1874 Ur. Marko Czeremszy 
na, pisarz 1 demokrata ukrań
skl. 

a SO e 

Bądź szczerym względem sa
mego siebie, a nie będziesz ni
K~Y fałszywym względem dru-
1uch. 

s' 

Jeśli to ma być grochówka, 
I<> PO co w niei kapusta T 

- Bo to Jest rosól„. 



Młodzież nie będzie szczę.dzić sił NASZ DOROBEK 

w rook~~.~~!.~a~~~°'uci~~?wy~~.~~~- M ~•~•~t<~~' -wspólnym dziełem 
dych pracowników. omówiono m. In. pracy, stwarzających warunki do kształtowania woll na wzorowe wy-

starszych • 
I młodych 
, . . 

sprawy przygotowania zawodowego przodownictwa w zawodzie i dzia- konywanie swoich obowiązków. 
absolwentów szkól, kwestie racjonał- lalności społecznej. Istotnym wątkiem wystąpien ucze
nego wykorzystania kwalifikacji, W dyskusji uwypuklone zostało zna stników narady były problemy dzia
Wledzy l umiejętności młodzieży po- czenle leninowskiej zasady wychowa- talności ldeowo-\vychownwczej 1 po
dejmującej pracę. Zwrócono uwagę nia przez pracę. W życiu kształtuje litycznej ZMS, służącej pogłębianiu 
na złożoność problemów adaptacji ona i sprawdza obywatelslde posta- socjalistycznej świadomości ń'llodzie

spo!eczno-zawodowej młodych kadr, wy mlodzieży, uczy ją my~l~ć kate- ży. Jej wiedzy o problemach wspol
na potrzebę przeciwdziałania wystę- goriami kolektywu. Na tym tle Z\HÓ- czesnego świata, o zadaniach stoją-
pującej jes~cze w niekt<Jrych galę- cono uwagę na coraz szersze wlą- cych przed całym naszym spoleczeń-

ziach gospodarki, zwłaszcza w budow czanie się młodych robotników we stwem. Tylko rzetelną pracą zawodo- Omówienie przemow1en1a E. Gierka 
nictwie - nadmiernej fluktuacji. wsoó>gospodarzenie swoim rakladem. wą i reagowaniem na aspiracje i po-
Istnieje konlecznoś6 inicjowania Dzlalalność w samorządzie robotni- trzeby młodych ludzi, organizaC'ja 
dalszych przedsięwzięć slUŻf\CYCh pod czym, korzystanie z dobrego przy- ZMS-owska może budować swój au
noszeniu rangi zawodu, kształtują- kładu starszych, doświadczonych ro- torytet. W taklm działaniu wyrastać S 

potkanie - stwierdzi! na wstę
pie Edward Gierek - było 
potrzebne i owocne. W dy
skusji nawiązywano wielokrot 
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+ Handel przez miedzę 
+ Pierwsze kontrakty 
+ Kto zdobędzie tytuł 
„mister eksportu" 

(Korespondencja własna) 

W 
czwartym dniu Międzynarodowych Targów Technicznych, gdy ;na
dawałam tę in:formację z centrum targowego, Poznań tętnił ży
ciem autentycznego świat.owego :forum wymiany .. o rozmachu. tel 
imprezy niech świadczy fakt, że w pierwszym dmu targów, ml.1110 

bardZ-O trudnych warunków atmosferycznych, ekspozycje targowe o<lwie
dzllo 25 tys. '05ób. Po zamknieciu 3 dnia pracy na targach liczba gości 
którzy przewinęli się przez targi, osiągnela 79 tys. osób. W tvm 4992 oso
by z zagranicy. Wydarzenia tar<!OWe obserwuje i relacjonuje 335 dzien
nikarzy l<rajowych ora7 BO dziennikarzy zagranicznych. 

Do poważnieiszycJ1 umów już podpisanych można zaliczyć kontrakt 
;,Ellektrimu" zawarty z radziecką centralą handlową na sprzedaż 200 tys. 
aparatów tele!O'l1icznych i przekaźników teletechnicznych. na kwotę 34.350 
tys. zt dewiz. PHZ „Unitra" podpisała z firmą jugos!-0wiańską ą.neks do 
wie\oletnie.1 umowy o specjalizacji i kooperacji w dziedzinie elementów 
pólpr7,e\\·odnikowych. 

W 
Centrali .,Metronex" zawarto kontrakt ze zw. Radzieckim na do
stawy urządzeń komputerowych R-30 obe.imuJących .1ednootki cen
tralne wraz z urządzeniami oery!eryj:lymi. które wląc1.one zostały 
do jednolitego sy~temu RWPG typu Rlad. ..Polimex-Cekop" ood-

będą dojrzale I aktywne postawy 
młodych robotników. 

- W przerwie obrad I sekretarza 
KC PZPR - Edwarda Gierka· i u
<'zestniczących w naradzie członków 
kierownictwa partii otoczyla mło
dzież. w bezpośredniej rozmowie po
ruszono wiele spraw nurtujących mło 
<ll'Ch robotników I młode znlogi. 
Działacze ZMS - w imieniu swych 

koleżanek I kolegów - prze\tazall 
Edwardowi Gierkowi gorące. serdP
czne pozdrmv:lenia I zanewni„nia, że 
młodzież nie bP.dzie szczedzlć sil 
w reallzacj i program u part!!. 

* 
W dalszym ciągu obrad <10 proble· 

mów podniesionych w dyskusji na
wiaza? \V ~\vym wyst.ąnieniu Edward 
Gierek. który podkre~lil, że m!Ocl7.i<"ż 
coraz oetniej kor?.ysta z osiagnieć bę
d11rych re7.n\t'łtem rea!izarii pro!'lrA
mu VI Zjazdu PZPR 1 VII plenum 
KC partii. 

nie do VII Plenum KC PZPR. w 
ciągu półtora roku, które uplyn~lo 
od plenum, doświadczenie w pełni 
potwierdziło słuszność jego postano
wień. 

I sekretarz KC PZPR podlcreślil 
dalej, że młodzież coraz pelniej ko
rzysta z osiągnięć będących rezul
tatem realizacji programu VI Zjaz
du PZPR. 3,5 mln młodych, podej
mujących w tej 5-latce dzialalnosć 
zawodową, ma dogodniejsze możli
wości kształcenia się 1 zdobywama 
kwalifikacji, znajduje w zakładach 

I 
pracy bardziej nowoczesną technikę, 
lepsze warunki pracy i szerszy za
kres uprawnień socjalnych. Postępu
je naprzód praca nad unowocześnia
niem socjalistycznego systemu oświa
ty i tworzeniem ogólnonarodowego 
frontu wychowania. 

I sekretarz KC PZPR podkreślił 
następnie że uczestnictwo w organi
zacjach politycznych, społecznych i 
ideowo-wychowawczych nie zwiększa 
praw i nie daje przywilejów, lecz 

Następnie odbyła się uroczysta dr- nakłada dodatko\\·e powinności ozna-
koracja przez Edwarda Gierka 1 • • • ' ,1 sztandaru 7.wiązku Młodzieży sr„ i cza wole zro~iema dl.a l~raJU " ę-
t'iali,tvcznej Orderem sztandaru ce1 i lemej, nlz oczekuJe się od kaz-
Pracy ·1 · klasy. dego obywatela. 

W 
nawiązamu do budowy socja-

W przyjętym na zakończenie nara· !\stycznego, bezklasowego spo-
dy apelu wzywa sle młodzież do leczeństwa w którym zacierać 
Pr?.<'downictwa w wykonywaniu za- się będą różnice między pra-
d„1\ na każdym sanowisku. do pom- ca fizyczną i umysłową. miedzy mia
nażnnla dorobku młodzieżowych ini- stem i wsią - E. Gierek powiedział. 
C'jatyw. do powszecfinego ruch11 orzo że na tej drodze młodzież powinna 
downictwa w podnoszeniu wiedzy I wyprzedzać pokolenie dojrzale. dla
hwa\Wkacji zawodO\V)'Ch. do ks1tal- tego, że jest lepiej wykształcona. że 
\owania socjali,t.v<'znej świadomości wyrasta w pomyślniejszych ". 1 ·un
mlodziei:y. Chcemv zbudować - glo- kach. Wśród młodzieży są najlepsze 
szą końcowe ~tmra apelu - ojc7.y- przesłanki obiektywne. a także naj
zne silna i dostatnią - Po!5kę so- większe potrzeby dla usuwania tra
cjalistyczną. dycyjnych przegród i zacierania gra-

,!..,lłlłllllłllłłlłllll!llllUll!HIUllłlJ ~;~ ~~~e~tisk~0~r~1~~ty~~aner~~~t~~~i 

skich, gorąceg0 patrioty 1 interna
cjonalisty. 

I 
sekretarz KC PZPR podkreślił 
konieczność zwalczania wszel
kich przejawów zla, prymlty

ru I egoizmu. cwaniactwa \ lek-
ceważenia dyscypliny. Potrzebę u
macniania wśród młodzieży poczu
cia godności i dumy narodowej, za
równo z bohaterskiej tradycji, jak 
i wielkich dokonań obecnych poko
leń narodu w pracy dla kraju. Na 
patriotycznym poczuciu godności mlo 
dzież powinna budOW,iłĆ odpor-
ność wobec wszystkiego, co 

obce naszym idealom. co usiłują za
szczepiać wrogowie Polski i socja
l!zmu. Najlepsza droga do zwięk
szenia roll mlodzieży będzie jej ak
tywna działalność w istnieiącvch or
ganach zarządzania i wsoólzarządza

nia oraz w organizacjach politycz
nych i społecznych. a więc w in
stancjach partyjnych, w samorzą

dzip robotniczym. w radach zal<la
dowych, w radach narodowych. 
Cechą naszeg0 społeczeństwa 

powiedział E. Gierek - jest Jedność 
pokole1\. Wszyscy Polacy. wszyscy 
ludzie pracy w naszym kraju, mają 
wspólne cele. Caly nasz dorobek jest 

I wspólnym dzielem starszych 1 mło
\ dYch. Powinniśmy tak kształtować 
stosunki w każdym zakładzie pra-
cy. w każdym środowisku, aby za
pal. wiedz<: i Inicjatywę mlody<'h 
zespalać z doświadczeniem i umie
jętno~ciami starszych. 
Kończąc swe wystąpienie E. Gierek 

powieclzial, że Biuro Polit\'czne KC 
PZPR, biorąc pod uwagę wielkie za-
sługi ZMS w soc.1alistycznvm wy-
chowaniu młodego pokolenia I w 
pr:acv dla Polski wystąnilo o odzna
czenie tej organizacji Orderem 
Sztandaru Pracy I kl:;sv. Rada Pai\
stwa soec.ialną uchwalą nadała to 
odznaczenie. 

RZYM. - Trzech zamaskowanych 
I uzbroionych bandytów wtargnęto w 
srodę rano do biur-a rozliczeń zakła
dów „Pirelli" w Mediolanie 1 po 
sterroryzowaniu urzędników zrabowa 
no czeki bankowe wartości 100 mln u. 
rów. Rabusie uciekli samochodem. 

PRETORIA. - W wyniku akcji ra
sistowskiej przeciwko afrykańskim 
górnikom, pracującym w kopalni z!o. 
ta w Merriespruit (Oraniai jeden z 
górników zostal zabity, a 18 ran
nych. POiicja użyla przeciwko ,,zbu.n. 
towanym" robotnikom psów I gazow 
lzawią'cych. Władze rasistowskie 
utrzymują ścisłą tajemnicę na te
mat wydarzeń. 

RIO DE JANERIO. - Wedlug do
niesień agencji prasowych prezydent 
Argentyny Peron wygłosu w środę 
przemówienle do narodu w któryrn 
zagroził. że zrezyi;:nuje ze swych 
funkcji jeśli cały naród nie pomo
że mu w zaprowadzeniu ładu w 
kraju. 

W kilka godzin po tym przemówle· 
niu podano do wiadomości. IŻ rząd 
argentyń$ki zlożył dymisje. hy umoż 
liwlć Peronowi reorganizację gab!· 
netu. 

BONN. - We wtorek wieczorem 
wydarzyła się katastrofa górnicza w 
jedne.i z kopalń węgla w Luen·en
Brambauer (RFN). Na i!lębokoścl 
830 metrów uwięzionych zo,talo po 
?.a\~.1Rleniu sie ściany 7 ą-ńrników. 
Wedla<! ostatniego komunikatu. z 
sześ<'ioma spośród nich nawiązano 
kontakt. 

,4Kukuleczka" płaci ... 
za pięć trafień zwykłych - 2.080 zł, 
7~ cztery trafienia oremiowane 
176 zł. za cztery trafienia zwykle -
76 zł. za trzv trafi.Pnia nremio,vane -
20 zł, za trzv trafienia zwykle -
IO zł. <>raz orZYZ!l'ł.ie oo>iadaczom 
wvioc;o\v~ny.ch tc:ońcó,\•ek bq,nderot: 
c;,mo„hodv .. 7.qnnrożec" 11q nr 
01, "'~· no zl 10 noo na nr ~o.845. oo 
7! 1 no~ na nr 3.845 i po zł 100 - na 
nr R46 

I 
Na wvgrane za 6 trafień w bietą. 

cei grze przypada <>kolo 175.000 złC>· 

tych. 

plsal 11 bm. z NRD kontralct na budowe najwiekszei w tym s11siedzkim 
kraju chloctnl składowej dla żywności. Bed1le ona zbudowana w Trlptis. 
Wartość umowy. która orzewiduj„ oddanie przez strone polską obiektu 
„p.od klucz'' - opiewa na :n ml.n zł dewiz. 

W chwili obecnej - w zaawansowaniu konkretnych umów handlowych, 
przodują centrale HZ „Ciech" .. ,Varimex". ,.Polimex - Cekop", ,,Bumar" 
i ,.Elektrim". Wiadomo już takie. jakie szla<!iery oro<lukcji przemysłowej 
staoą do konkurencji o te~oroczny Wtul ,mister elr;portu". 

ludzi pracy i ich patriotycznej jed-

K ro n i ka w adków ~~~~:u.w budowaniu socjalistycznej 

Y P I Praca z młodzieżą robotniczą sta-
. _ je się kluczowym ogniwem frontu 

fiat 126 p dla inwalidów 
Wytypowano wstępnie ~ p0ważnych rywali. Sa to: największy oolskl 

uniwersalny statek hand,\owv budowany obecnie dla ZSRR - 105-tysięcz
nik typu OBO. tadowarkl L:lP ze slvnnej już rodzinv maszyn budowla
nych. zest~w komputerowy R-30 oraz now<X!ze•na prasa. 

+ Godz. 11.l~ skrzyzowanle ul. ul. wychowania. Rozwijając ten temat I 
Brzeziński.el I Janosika .. Nleo,;trożn~e sel<retarz KC PZPR podkreślił, że 
nrlechodzila or7.n j~zd111e 1 ~-\etma ! partia wiele uwagi poświęca precy
S~an!sława D .. ! .~osta:a się pod kola zowaniu, pogłębianiu i wdrażaniu 
1<tdącego .. ~Ila · Piesza pomosla socjalistycznych ideałów wychowaw- O 

d dawna o<1czuwą sle brak j 
p-0\skiego popularnego samo
chodu przystosowanego do 
potrzeb i możliwości inwali-

Inicjatywa, z jaka wystapll Zwlą· 

zek Spóldzle\nl Inwalidów w sora-
wie orzystosowania .,Fiata 126 P" do 
ootrzeb 'inwa\iJów - jest szczególnie 
cen'11a i <X!zekiwana. 

sm1erć na miejscu. czych. Opieramy nasze przemyśle
16 bm. wiadomo bedzie. które z tych osiągnieć oolskiej myśl! technicz- + Godz. 21.03 ul. y.resterpla~e. nia i nasze poczynania w tej nie

zmiernie doniosłej sprawie na za
sadach teorii marksizmu - leniniz
mu. na międzynarodowym dorobku 
socjalizmu. na bogatych doświadcze
niach KPZR. Opieramy się na do
konaniach naszego narodu. na wzor
cach socjalistycznej. patriotycznej 
postawy. pracy i stylu życia przo-

dów. O tym. jak wa:i'na jest ta 
sprawa. nie trzeba nlkOl?<J Przekonv
\\"aĆ. W samym tylko Zwi„zku Spól
dzieln; In,validów znrP1P~tr·rpuą,..,v~h 

iest 27 tvs. osób 0<> amnntacji koń
czyny wzglednle kończvn oraz Inwa
lidów PO przejlkiu choroby Heine
go-Mediny. Około 2 t.vs. spo.,ród 
nich p0siad3 sam<w.hody. dostoso\\·a
ne do ich specyficznych oo trzeb: są 
to najczęściej .. Tr~banty" i .. Syre
ny" Nlezbedne w saml)chodach In
walidzkich przystosowanie urzadzeń 
steruJacych. jak zmiana biegów. 
dźwignia gazu i hamulca - inwali
dzi musza iednak wvkonvwać we 
własnym zakresie - korzystając z u. 
sług rzemieślników. 

nej zdobc;dzie zasz.,zytny \aur. 

W 
artość i wielkość oierwszych tegorocznych kontraktów w~kazuJe 
już główny kierunl'k naszych dlu~ofalowych inicjatyw handlo-
wych 1 produk~vjnych. W ramach or<!anizac.il RWPG. Polska 
dokonuk z najb\iższ:vmi sasiadaml 60 pr<X!ent swych obrotów w 

..Volkswagen" z zagramczn'I reie
stracją potrącił mężczyznę. który w 
stanie cieżkim orzebywa w S-.:.pitalu 
Im. Ster!ln<!a. Swiadkowie tel'!o WY
o,dkn proszeni są o zgłoszenie się 
w BKRD MO. ul. Włady Bytomskiej handlu zagranicznym. P.oli::;ka pr7~:wiaznje duże zna<"zenie do roz\vo.iu 

umów spec.1alistycznyrh I koooeracji, zawarła do tej pory i realizuje Po
nad 100 różnych umów 7, krajamj socjalistycznymi. 

60, pok. 17, tel. 516-G2. (m) 

W krajach Rwt>G pra~t·]e już kilkaset lbudowanvch orzez Polskę z11-
kladów i linii pr<>dukcyjnych. m. in. 20 cukrowni. 34 fabryki plyt wió
rowych. 10 fsbryk oaoieru. 2:} \Vy~wórnłe k\vasu siarkowe~o. l\IALY LOTEK 

dujących ludzi naszego ki·aju. Z 
tych przemyśleń i diaś\vładczeń ry
suje się coraz wyraziściej sylwetka 
Polaka przyszlości, budowniczego 
spoteczeństwa rozwiniętego socja
lizmu, wykształconego i skuteczne
go w działaniu. Czlowleka wielkich 
zalet charakteru i cnót obywatel-

Obecnie poza tradycv.in~·mi soe<'i~lno~ciami. Polska wkracn coraz C'Z<:· 
~<''ej na rynki sąsiadów z oroduktami o•'7emvslu stoczniowei;:o, chemll. 
maszyn ro1niczvch or~.,, maszyn cyfrowych, Targ; Techniczne W!osna-74 6, 11, 18. 19, 25 

wylosowana banderola1 
907858 

są tego potwierdzeniem. 
1\1.\.RYNA KRAJÓWNA 
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(Dokończenie ze str. 1) 

Każdy zespól zaprezentuje s-mlnu
towy program. W naszych „bar
wach" wystąpią M. Rodowicz, bal.et 
pod kierownictwem W. Grucy i „Sil
na Grupa pod \Vezwaniem". 

o 16.31 d\\·a tysiące uczniów stwo
rzy na płycie stadionu „żywy emble
mat MŚ". Następnie wygłoszą prze
mówienie · przewodniCZf\CY komitetu 
organlz.acyjne~o H. Neuberger, sir 
S. Rous i prezydent RFN - G. Hei
nemann. O 16.!i5 wkroczą na sta
dion drużyny Brazylii i Jugosla\\·ii. 

w środę już od rana przed ho
telem .,Sonne Post" zjawili się 
pierwsi dziennikarze zaęranic1ni. Ich 
twarze sa ctobrze znajome naszej 
ekipie. Od momentu przvjazdu Po
laków do Murhardt kilkunastu re
porterńw z RFN. Włoch i kilku in: 
nych krajów nie odstenuie lch a:11 
na krok. Za<'hodnioniemiecka ai:enc:ia 
pr11sowa DPA. delei!owala do zbie
rania Informacji wvla<'7nie o ool
skiej ctr11żvnie czterech dzlenni
k~rz.v. St1tlep.o przed<tawlciela w 
Ml1rhardt ma agencj11 francnska AFP. 
kilka i!azet snnrtO\'"''<'h I zachodnlo
niemiecl<ich dzienników. 

GOSPODARZE FAWORYTAl\ll 

W ankiPcie nrzeprowad?.oneJ w~ród 
16 trPnerów drn7vn grajacvch w ft
n~laC'l1 M~ '=!lównym1 fa,vor~,t~rni 
okazRly c;;ie ltnlejn0 7P<;oolv: RFN, 
Wioch, Brazylii i Holandii. 

Zespól RFN wvt„powali: Ml„denow 
(Bul<!aria). MichPls rHo\anrllaL Mi
Jjanlc (.Tu.insla"·ial. F.ricsson (Szwe
cja) i Porta (Urugwaj). 

SĘDZTO'IV~T<A 01'!'11\nl\ MFX'7,0W 
POLSKIEJ REPREZENTACJI 

Komisia sedr.io\.-ska FTT"A wyzna
cz,?ła ::trhitrńw dn nro·wad1Pnia snot
kań oilkarskich I rundy turnieju fi
nalowego. 

MPcze pokkiej reprP7.enta<'1i j'ko 
$erl7.iowie ~tńwni prrwadzlć hPrirt 
arbitrzy ?. Wall\, Sini!apuru I RFN. 

IS czPrw~a sędzią <!lównvm •not-• 
koni" Po\•ki 7. ArnentvnA je•t Cilve 
Thomas (Walia) - na liniach: Ro-

2 DZIENNIK LODZKI nr 139 (7939) 

I.KS-Sturm Gruz w Puchor·ze Lolo 

bert Davidson (Szkocja) 
Aldinger (RFN). 

Hans nlach Gerhard Schulenburg (RFN) 
Werner Winsemann (Kanada). 

Na mecz naszej reprezentacji z * + *' Trener zespołu NRD - G. B"5ch-

W niedzielę na stadionie przy al. 
Unil o godz. 11 rozpocznie się in
teresujący rnecz o tegoroczny Pu
char Lata pomiędzy LKS i Sturm 
Graz (Austria). Zespól austriacki zaj
muje szóste miejsce w ekstrakla
sie swego kraju 1 jest jednym z 
niemal etatowych uczestniltów roz
grywek .,Intertoto". 

Gospodarze meczu przystąpią do 
niedzielnego pojedynku w swym naj. 
silniejszym obecnie składzie. Oczy
\\•iście bez kadrowiczów uczestników 
finałów MS - Tomaszewskiego i Bul
zackiego. 

Haiti (19 czerwca) wyznaczono Go
vin<lasamy Suppiaha z Singapuru jako 
arb i tra gtównego oraz Waltera Esch
weilera i Ferdinanda Biwersiego 
(obaj RFN). 

ner udzielił wywiadu przedstaw1cie-

Spotkanie Polska - Wiochy 
czerwca) prowadzić będzie Hans 
Joachim Weyland (RFN) oraz na 

~"1es~r~y P~:~~~z~~~a~r ~· rf,~;,: /'Na torze Orła 
łach !\IS, ale nie piłkarskimi nowl-

(23 cJuszami. Ambicja i dobra organiza- G ard1·a Un'1a (Tarno'w) - I cja gry powinny umożliwić mo.Jej I ~'{ • 
11- drużynie odegranie czołowej roli". 

Warto przypomnieć, że ostatnio eł
kaesiacy gościli na Węgrzech, gdzie 
rozegrali dwa towarzyskie spotka
nia. W pierwszym meczu pokonali 
pierwszoligową drużynę Szeol z S7.e
gedu 1 :O (O :0). Bramkę uzyskał Mszy. 
ca. W drugim pojedynku tym ra
zem z reprezentacją wyłonioną z 
trzech drugoligowych zespołów Sze
gedu również zwy<'ię5two przypactło 
łódzkiej drużynie. 2 :O (l :O). Bramki 
uzvska\i Milczarski i Mszyca. 

Bilety na merz niedzir\ny LKS -
Sturm IGraz) mo7na nabyć w p1·zed
sprzPdaży w sekretariarie l<lullu (ul. 
Piotrkowska 76) .iuż od pifltku. 

* + :w. 
Dziś rozegrane zostanf\ także W'2Y-

stkle mecze w klasie okręgowej i 
obu grupach klasy ,.A". W f,odzi 
spotkają się: Start - Boruta, Włók
niarz - Budowlani (Lask). Orzeł -
Czarni (Radomsko) - wszystkie me
<'7P rozpocznl'l sie o <!odz. 11 oraz 

Przed meczem Brazylia - Jugosławia 
„Po sulccesie wyborczym naszego/ na do rO"zgrywek l 

rodaka J. Ravelange nie powinniś- jest final, 'Vierze w 
my popad11ć w euforię - powiedział Iii!" 

naszym celem 
sul<ces Brazy-

ChKS - Motor (Praszlca) - godz. 
w. kolejnym meczu o mistrzostwo 111.15. w klasie .. A" graja: Widzew 

TI lt.!~l zużlowcy Gwardii oodejmą . . W II - Energetyk, Elta - Trcza (oba 
so. bote (15 bm.) zespół tarnowsk1ei lsootk•nia god1. lll. Start II - Stal 
Unii. Spotkanie rozegrane zostanie (Kutno) - goclz. 13. (W) 
na torze WKS Orze!. Początek o 
godz. 15. 

W drużynie Gwardii wystąpią: Pa-

lcu.Iski. zieliński. Gołom .. Kwiatl~ow- Slew·in' c:ka ..,rzed Stecher 
trener Brazylijczyków M. Za~a\o. 
Zdobyliśmy prymat w FIFA. Teraz 
mttsimv utrzymać czołową uozycję 
w mhtrzostwach świata''· 

* siu. Gortat. Nowakowski. Lahckl. I _ u ł' 
Barw Unii bronić będa: Pytka. Za-

Przed czwartkowym spotkaniem z 
. .Jul?oslawia trener Zagato spotka! sie 
z drużvna omawiając wszystkie sil-
ne i słabe punkty przeciwników. 
Brazvli.iczycv zebrali oełne dossier 
dr117.vnv ittP.oslowiańskiej. 

Pr7ed$tawic\el BrazV\ij$kiego Związ_ 
ku Piłki Nożnei A Dopaso oświad
rzvł: „Przvstepujrmv do tego me-
1·zu snokoini i orlnl wlarv w silv. 
Drużyna jest świetnie przygotowa-

Reprezentacje Jugoslawli I Brazylii 
spotykaiy się ze soba trzykrotnie pod
czas mistrzostw świata. W 1930 r .. w 
Montevideo. Jugoslowlanie zwyciężyli 
2 :1. w 1950 r. w Rio doszło do re
wanżu. Brazylia wygrała 2 :o. W 1954 
r. POdczas mistrzostw świata w 
Szwajcarii kole.i ny mecz tych drużyn 
zal<0ńczył się wynikiem l :l. A więc 
bil~ns Jest remisowy 
Składy drużyn Brazylii i Jui!osla

wii nie zostały jeszcze oficjalnie o
głoszone. 

w obozie rywali 

jąc, Bartnik, Proszkowskl, Wardzala, 
Wojtanowski. Chorablk. 
Przedsprzedaż biletów orowadzl se

kretariat Gwardii (ul. A, Struga) w 
godz. 8-16. 

Siatkarki Startu 
jadą do Mongolii 

W stolicy Mongolii Ulan Bator od
będą się w dniach 17-25 czerwca 
br. III Miedzynarodowe Mistrzostwa 
klubów spółdzielczych krajów socja
listycznych w pilce siatkowej ko
biet. 

W środę reporteriv PAP odwiedzi· - Czy skład oodany przed kilko- Barw naszego kraju bronić będą 
li hotel .. Holidav Inn" w Findelfin- ma dniami orzer. trenera Caoa na wicemistrzynie Polski, siatkarki 
!len - kwatere oitkarzy Argentyny mecz z Polską .Jest aktualny? lódzkieg0 Startu, które dwukrotnie 
Argentyńczycy zarezerwowali tylko tryumfowały w tej imprezie (w 

jedn..., skrzydło hotelu. który w tej - Tak. - Ale nie wykluczon~ są 1972 r. w Varnte I 1973 r. w Son-
svtuacji !est otwartv dla wszystkich zmiany. bateley na Węgrzech). 
gości Chwalą sobie te swobode - Jak czuje się kontuzjowany Do Ulan Bator wyjedzie pod wo-

W imponująceJ ob~adzie 320 za-
wodnllców I zawodniczek z 19 
pań~tw. w tvm reprezentantów Pol
ski odb:vl:v się w środe w Berlinie 
XX mlerlzvnarodowe zawody „Dnia 
Olimuijczyka". 

Uwaga widzów skonrentrowala się 
na senc:;:ir,1Jnvm noiPdvnku na.i!'07.Vb~ 
szv<'h kl'hiet <wlot~ R. Stecher (NRD) 
or~?. T. Szewińskiel 

W finale. no clram„tvnnvm biet\"U, 
lcnsza okazała sle Szewińsl<a. JP.1 
zwvrfnc::hvo Rn; nn momrnt nl" bv1fl 
z:-icro7<1ne. Osia!?nP.la czas 11.2 przed 
Str<'her 11.3. zawodom towarzyszy
ła niP na ilepsza POl?n<la. 

W innvC"h finałowv<'h l{onknrPn-
cjach. l<tóre odbvly się z udziatem 
Polaków. L. 'Vodzyń~kl w bie1?1t 110 
m ppl. zajął rzwarte miejsce. T. No
wak wywalczyła na 100 m ppł. dru
ga pozy<"if!. 'V biegu finało\vvm na 
son m Elżbieta Katolik nie odegrała 
większej roll. 

dziennikarze i fotoreporterzy. W WolfC? dzą trenera _ mgr A. Kaźmiercza-

.,Ho\ic\ay Inn" działa zreszta biuro _ Dużo lepie.i. ale jego udział w ka 12 zawodniczek. Oto !eh nazwi- ZWyCJ"PSłwO 
orasowe wypelnione bez przerwy meczu z waszą drużyną nie Jest ska: A. Serwa. M. J(opczyńska, J. ,_, 
dziPnnikarzami Argentvny i Wioch. oewny . Pluta, B. Borowska-!>eldzińska, I. Szozdy 

Selekcjoner reorezentacji Argenfy. Plotlrn. M. czesna, z. Gibka, A. 
nv bvl '" środe ni('()beMJY w hote- - . Podobno macie klopoty z dys- Wypijewska, B. Klepacka. A. Sol- W 
lu. Wvjechal do Monachium. Zastę- cyplmą? tysiak, u. Skonieczka, w. Sobstyl. 

O-OWal fo ie<!o asv<tent H R:al. któ- Na to pytanie trener Rial mach- W zespole Startu zabraknie dwój- 75-k\\ometrowe kolarskie kryterium 
rv soe nia w ekioie ar!'.•rntvń,kiei na! tYlko reką i natychmiast strac\I kl czołowych siatl<arek - w. Wanot uliczne rozegrane wczora.i w Bia-
ro\ę szl'fa ban leu informacji Z o. cho-, ochote na kontynuowame rom1owy. i H. Sojczuk, któr·e przy~otO\Vtii·a 
ta on ' tal 1 k ki Dl „ lymstoku zakończyło się zwycięstwem 

.\S . na oroooz:vc. e rot PJ a n1k<J!1o iednak nie jest tajemni- się do egzaminów wstępnych na s. Szozdy. 
ro 7,mowv z ret)orterarni PAP ... J~,tP- <'<l. że oolttdnio,vv tem_n~rament n'e- wyższP uczelnip oraz ich młodszej Wic<>. mietr7 Ś\vl•ta \"'·przrrl·.i·1 d•\•ó•-
4.(-:~ nlPrWS 7 V11li Pol::ik~n1i \V Holi któryf'h t t A I " 0 

"·' '· ~ 1 

day Inn". Służę Informacjami';~ - daJe rb-ire,<'n :;n ow rgentyny j <nleżllnki - z .. Budz:vk. powołanej kl' lóct1.ki<'h kolarzv ·J. Brkn (Spo-
o so •e zna • do kadry Polski juniorek, I !em) i P. Kaczorowskiego (Gwardia). 

Białymstoku 

Aktualnie prowadzone są rozmowy 
miedzy przedstawicielami Związku 

Soółdzielni Inwal!dów a Instytutem 
Technoloiiiczno-Samochodowym fili! 
Politechniki ~ódzkle1 w Bielsku-Bla. 
lei. kiero\\·an.\·m orzcz prof. dr hab. 
\nź. .la•.a Walanda w sorawle osta. 
tecznei rea\izaci' oroiektu. Warto tu 
oodkreslić że oroP<>zycja zwlazku 
iest ze wszech miar realna - zakła

da bowiem nie całko'A·ita rekonstruk· 
cję .. Fiata 126 p". a iedvnle niezbe
dne dostosowanie go do ootrzeb in· 
walidć'\v Jest to o tYle ieszcze łat

wiejsze. że można tu również wyko· 
rzystać niektóre elementy zaoroiek
towanel?-o wcze~nie1 samochodu in
\\·aJidzkiego z silnikiem motocyklo
wym tzw. ..gacka" <nP. fotel obro· 
towy). któreg<J autor - inż. Podo· 
lak. iest obecnie dyrektorem ośroct. 

ka badawczo-rozwojowego FSM w 
Bielslrn-Bialej. 

Sa svgnaly. że oro<lukcia małoli

trażowego .. Fiata 126 p", przystoso
wanego dla inwalidów. byliby zain· 
teresowani orzedstawlciele organiza
cji inwalidzkich z wielu krajów. za~ 
równo socjalistycznych, iak i kapi
talistycznych 

Miejmy nadzieję, że prowadzone 
aktualnie rozmowy na temat przystą
pienia do orodukcli .. Fiata 126 p" 
dla inwalidów zostaną uwieńczone 

POwcdzeniem. że ludzie dotlmiecl In
walidztwem lub kalectwem niezbyt 
długo beda czekać na pierwszy ma
lolitrażowy samochód. oznakowany 
specjalnym symoolem inwalidzkim. 

Uprawnienia 
absolwentów 

(Dokończenie ze str. 1) 

mieszkanie, okres przeszkolenia 
wojskowego zalicza się dodatkowo 
do czasu oczekiwania na mieszka· 
nie. 

Uchwala zawiera również szcze

gólne uprawnienia dla najlepszych 

absolwentów. którzy uzyskają do

bre i wybitne wyniki szkolenia 

wojskowego. Najlepszym którzy zdo 

będą tytuły, przodowników wyszko

l<ltlia" i wyróżnią się podczas prakty 

ki w jednostkach wojskowych, 

przysluguje prawo do uzyskania 

mieszkania na· takich samych z::i

sadach, jak absolwentom szkół 

wyższych posiadających dyplomy z 
wyróżnieniem. 

Absolwentom, którzy podczas 

szkolenia wojskowego i praktyki 

uzyskali wyniki co najmniej do

bre, organa wojskowe wystawiają 

tzw. „opinie służbowe ze specjalną 

rekomendacją". Dokument ten U· 

poważnia kierownictwa zakładów 

pracy do szybszego awansowania i 

do zaliczania w poczet rezerwy ka 

drowej tych absolwentów, którzy 

W~'Tlikami swe.i pracy zawodowej 

potwierdzą sygnalizowane w op; .. 

nii uzdolnienia. 



Świat w obiektywie 

LIZBONA. Plac I pomnik Markiza de Pomba!. Po trzęsieniu ziem! w 
roku 1755 i niemal closzczętnym zniszczeniu sporej c2ęści miasta, by! on 

autorem projektu odbudowy portugalskiej stoticy. 

• 
AFGANISTAN. 
Nowoczesne o
siedle mieszka
n·iowe w Kabu· 
zu nie pozba
wione jest cech 
architektury a-

rabskiej. 
CAF -
Jawors1'Cl 

CAF - Engman 

Gmach Zarządu Kana!u S11esklego w PORT-SAIDZIE 
od strony kana/u. 

widok 

CAF - AP 

Prawo i życie 

LONDYN, jest 
latwy do rozpo
znania. Już nie 
tylko po slyn
nym Big-Benie, 
na zdjęciu na 
drugim planie 

ale przede 
wszystkim po 
charakterystycz
nych dla miasta 
nad Tamizą au-
tobusach „Pię-
truS,yri ntewieLe 
zmienily się . od 

lat. 
CAF -
Dąbrowieckl 

J 
an Z. z Brzezinki pow. Lę- spodziewaną Inwentaryzację doko
czyca w okresie od 1 stycz-1 nywaJ obliczefJ wartości przyslugu
nia 1966 roku, jako kierow- jących limitów na pokrycie niedobo
nik punktu skupu mleka w rów Pieniądze w kwotach odpowia-

Grabowie, pow. Łęczyca i z tego dających wartości tych limitów za
tytulu o d p o w i e d z i a I n Y z a trzymywal dla siebie. Sąd uzna!, że 
p o w i e r z o n e m u m i e n ie. w ten Fposób przywłaszczył sobie 154 
działając systematycznie wykazy- tys. zl. Zostal skazany na 6 lat po
wal w dokumentacji rozliczeniowej zbawienia wolności, 70 tys. grzyw
więks'\e kwoty do wyplaty ocl fak- ny, 3 Jata utraty praw, częściową 
tycznie wypłacanych dostawcom. konfiskatę mienia ... 
Różnice przywłaszcza! ~obie. Dosta-
wcom wylrnzywal potrącenia w • • • 
wyS<Jkości różnic z.a rzekomo wy-
dane już pasze i artykuly mleczar- Nie ·dopełni'L! swoich obowiązków, 
.skie. W teo sposób - iak udowod- nie dbali o powierzone im mienie, 
i11il sąd - przywJaszczył sobie o- przeciwnie - wykorzystywali swo
kolo 340 tys. z!. Skazany zostaJ na je odpowiedzialne funkcje dó okra-
7 lat pozbawienia wolności, 60 ty~. dania przedsiębiorstw. które powie
zł grzywny, utratę praw na okres rzyły im z całym zaufaniem spo!e-
3. lat i częściową konfiskatę mie-1 czne dobro. 
nia... Motywy wielu przestępstw popel-

• • • n'anych przez ludzi różnych zawo-
• Idów, stanowLsk i.„ poziomu kultu-

Czeslaw S. kierownik sklepu PPH ry - powtarzają się refrenem pry
I<onsumy w Kutnie oskarżony o to, mitywnym, ale sociologiczn!e inte
że od początku roku 1967 do sty- rcsującym: pieniądze! Za wszelką 
cznia 1973 - odp o w i e dz i a lny cenę! Pieniądz. ktriry ma być zdo
z a po wierz one mu mienie sys-1 byty przeciwstawia się bez skrupu
temalycznie zagarnia! pieniądze z łów obowiązkom, opinii najbliż
kasy. W okresach poprzedzających szych, własnemu honorowi, funkcji, 

• Boję 
rutyny 

się 

••• 

Czy się urodził akurat 30 sierpnia 1944, tego Janusz Skubisz na pew
no nie wie. Nie wykluczone, że kilka dni wcześniej, aniżeli wykazuje to, 
odtworzona zresztą potem, metryka. Początki życia mego rozmówcy spla
tają się z pierwszymi dniami Polski Ludowej. Tak samo burzliwe, pełne 
przeróżnych wydarzeń, niespokojne i ciężkie. Po spłonięciu w czasie po
wstania, mieszkania warszawskiego, matka Janusza wraz ze starszym od 
niego bratem, trafiła na lubelską wieś w okolice Lasów Janowskich, 
gdzie walczył ojciec - lekarz weterynarii. Dni poprzedzające urodziny 
Janusza - to ucieczka matki przed pacyfikacją wsi, dni po urodzeniu -
to wędrówki z dwojgiem małych dzieci przez linię frontu„. A, że do War· 
szawy nie bardzo było do czego wracać - przystanią stała się Łódź . 

- Ale przecież wy sami macie 
coś niecoś na sumieniu. Z jednej 
strony - rekordy szybkości. grud
niowe niedziele i noce na budo
wach. z drugiej strony źle przy
bita listwa przypodlogowa... Czy 
pan się dziwi, że normalny czło
wiek patrzy na jedenastokondy
gnacyjny wieżowiec z perspekty- , 
wy źle przybitej lislwy? 

- Owszem mamy to I owo na 
sumieniu. Bywa, że załogi - nie 
mówię o wszystkich pracowni
kach, ale o niestety niemałe.) ich 

Lata w szkole podstawowej 
minęły spokojnie. Potem było 
technikum budowlane. Dzieci byto 
już troje. Matka pozostała potem 
sama. Było więc bardzo ciężko. 
Po trzech latach nauki w techni
kum. obecny zastępca naczelnego 
inżyniera w Lódzkim Przedsię
biorstwie Budownictwa Miejskie
go nr 3, musiał dokonać pierw
szego wyboru: nauka, czy praca. 
Postanowi! pogodzić jedno z dru
gim. Porzuci! naukę dzienną, za
mieniając ją na tzw. zaoczną i 
rozpoczął pracę, jako szeregowy 
budowlany przy taczce, kielni. !o
pacie, na budowie wieżowca przy 
uL Franciszkaf!skiej. W przedsię
biorstwie, gdzie do tej pory pra
cuje. Czy przypuszczał wtedy, że 
po jedenastu latach osiągnie to 
właśnie, co osiągną!? Tak wysokie 
stan0wisko? Tego pytania nie za
datam bezpośrednio, ale odpo
wiedź bezpośrednio otrzymałam. 

- Uprawiałem sport zawodowo. 
Kolarstwo. Sport ten wyrabia 
zaciętość. Za wszelką cenę, ze 
łzami w oczach, zacisnąwszy zę
by jeszcze te parę metrów zro
bić, bo mela już blisko .•. 
Może więc zaciętość, ale na 

oe.wno także i fakt, że dobrze 
trafi!, do dobrego kierownika bu
dowy inż. Czesława Zawady, 
sprawi!, że wszystko się ulożylo 
tak, a nie inaczej. · 

Kierownicy budów wyłapywali 
wtedy chętnie mlodych i sadzali 
w biurze, sobie do pomocy. Ni& 
mając jeszcze matury, Janusz 
Skubisz był już technikiem bu
dowy. Inż. Zawada i technik 
Barbara Nowicka, rzucili, mlode
go chlopca na głębokie wody, ale 
nie szczędzili uwag i pomocy i 
co najważniejsze - jak to teraz 
podkreśla Janusz Skubisz - ża-
da!i efektów pracy z żelazną 
konsekwencją. • 

- Przypięli mi ostrogi - ma-
wia„. - Była to doskonała szkoła 
życia. Tamta szkoła - ta druga 
- technikum, nie została porzu
cona. Maturę bohater naszego 
artykułu zdał w 1965 r. utraciw
szy tylko rok. 

By! więc już technikiem budo
wlanym. Mimo że o awanse nie 
zabiega!, został zastępcą kierow
nika, a potem kierownikiem ·bu
dowy. Przyszły pierwsze powo
dzenia w pracy, uznanie, pienią
dze. I mimo że by! już wtedy 
- oczywiście zaocznie - studen
tem wydziału budownictwa lądo-
wego Politechniki Łódzkiej 
przyszły i wątpliwości i koniecz
ność dokonania drugiego wyboru. 
Nie łatwo jest studiować zaocznie 
zwłaszcza na wydziale technicz-
nym kiedy się pracuje 

w no:maJnym biurze: Cóż dopie
ro mowie o pracy na budowie, 
gdzie nie ma mowy o rozlożeniu 
własnych rysunków, by w przer
wie między czymś a czymś, po
kreślić, coś przeczytać. Miał do
konać wyboru: albo praca - po
chwały, niemałe jak na ten wiek 
stanowisko, kierowanie zespołem 
ludzi a więc „rząd dusz" - albo 
nauka. Czy warto studiować? 

Przełożeni nie zawsze chętnym 
okiem patrzyli na podwładnego 
studiującego, a tym samym opu
szczającego się silą rzeczy w 
pracy. To nie dzisiejsze czasy, 
kiedy nauka jest niemal obowią
zkiem. Czy więc zrezygnować ze 
studiów? Zwyciężyła świad<>mość. 
że odłożenie studiów na rok na 
dwa - to może odłożenie ich na 
zawsze. 

- Zrzekłem się więc wtedy 
kierownictwa budowy. Stracił~ 
w pracy. I znów tak, Jak przed 
maturą, zarywałem noce, 

Poniatowska I 
zasypiałem na wykładach, a by
wało wpadałem' na nie w ostat
niej chwili, brudny, jadąc wy
wrotki\ z budowy. W 1970 r. zdo
byłem dyplom. 

I znów o awans nie musiał się 
ubiegać. Przyszedł automatycz
nie. Po studiach został szefem 
wykonawstwa w „Trójce". To jest 
przedsiębiorstwo, w którym awan
suje się. Nie trzeba w tym celu 
przenosić się z żalem i urazą do 
innego. Od 1972 r. jest zastępcą 
naczelnego inżyniera. Po 11 latach 
pracy w przedsiębiorstwie. 

Należy więc do dyrekcji. Co się 
robi na takim stanowisku? 

- Moja córeczka - Inga - u
czennica HI-a pyta o to samo: 
•• Co teraz tatusiu robisz? Jak by
leś na budowie, to budowałeś. a 
teraz?" - Mówię więc, że jeżdżę. 
oglądam, sprawdzam, przypomi
nam. 

- Czego pan dziecku nie mówi? 
- że moja praca jest obecnie 

trudniej wymierna w swoich efe
ktach, że na tym stanowisku czło
wiek zaczyna się właściwie legi
tymować osil\gnięciami kolegów. 
Bałbym się powiedzieć, że kir.
rownik budowy to - wojewoda 
na zagrodzie, ale w tym coś jest. 
Teraz mam kilka budów - inne 
spojrzenie na każdą z nich. Mu
szę godzić interesy, w porę coś 
jednej dołożyć, a kiedy nie moż
na inaczej, odebrać. Wraz ze sta-

dorobkowi itp. Widzi się najkrótszy towym" (spisy po włamaniach do 
dystans: dziś, jutro, pojutrze, w sklepów i kradzieże dokonywane 
tym roku. Ten dorobi! się dz(ś ko- przez członków komisji na konto 
lorowego telewizora. tamten jutro włamywaczy) rozplakał się nie po 
jedzie na wycieczkę zagraniczną. męsku i iako motyw działania po
inny stawia sobie willę, ów kupuje dał... chorobę córki. której potrze
żonie futro. ach. nie ma sensu wyU- bny byl przyrząd do elektrycznego 
czać. Nie wszyscy rzecz jasna - po- masażu. Nie wzruszy! nikogo swym 
prawiają sobie status życiowy drog"! upokorzeniem się, bo należał do 
popełniania przestępstw. Zdobywa- przedstawicieli takiego środowiska 
ją pieniądze uczciwą wzmożoną zaworiowego, które ma wla>ne. 
pracą (wygrywają też na loterii lub doskonale wyposażone lecznictwo 

ą • 
w Totka I .w PKOl. Inni - chcic- ze wszsytkimi 9pecjalnośclaml. Na
liby wykroczyć z monotonii życia leżal do środowiska zawodowego. 
na średnim poziomie i wywindować któremu powierzono specjalną o
się na szczyty dobrobytu z przys- chronę mienia i specjalnie ie u
pieszen1em nie popartym obiekty- przywilejowano z racji trudnych ł 
wnymi warunkami. Motyw jedno- odpowiedzialnych obowiązków. 
znaczny, doping osobliwy, skutki Inny z oskarżonych w innym 
opłakane. procesie powiedział. że zdaje so-

W trakcie procesów przewód są- bie sprawę ze sprzeniewierzenia sie 
dowy ujawnia rozłam solidarności funkcji publicznej związanej ze 
i wzajemne obciążanie się winą, szczególną odpowiedzialnością, ale .. 
przeobrażenia uczuć przyjaźni w _ Ale co? _ zapytał sąd. 
niechęć i wrogość albo uderzenie w 
nuty tkliwości i uczucia rodzinne. .- Al~ .wkładali m,1 pieni!ldze do 
Jed.en z osądzonych już sprawców j kieszeni 1 nie ~1edz1~lem kto. 
w procesie nazwanym „remanen- - To tak duzo osob wkładalo Q-

nowiskiem przybyło konfliktów 
ale takich normalnych, jak to 
pracy. 

- Dokonał pan dwa razy w ży
ciu wyborów, zawsze się wiązaly 
z nauką. Czy pan osiągnął już 
wszystko? 

- Wcale tak nie uwaźam. Boje 
się rutyny. Boję się nade wszy
stko nie nadążyć za młodymi. Za 
tymi, którzy wprowadzają tak 
potrzebny ferment •.• 

- Pan obawia się nienadążania 
za młodymi, sam nie mając je
szcze trzydziestu lat? 

- A tak. Pracuję dużo społecz
nie w Klubie Techniki, to znako
micie poszerza horyzonty. Zaczy
nam przemyśliwać o ukończeniu 
studium programowania. Maszy
ny liczące dopiero startują w za
rządzaniu procesem inwestycyj
nym. Doświadczenia budowlane 
plus informatyka - to może I po
winno coś dać. Zupełnie intere
sujące osiągnięcia w tym wzg"lę
dzie mają budowlani na Węg-
1·zech.. NRD, Bułgarii, gdzie przy 
pomocy maszyn liczącycch bilan
sują moc wykonawczą. 

- Czy nie boli pana opinia, nie 
zawsze przecież najlepsza - jaką 
mają budowlani w społeczeńst
wie? 

- Boli 1 to bardzo. Budowlany 
to chłopiec do bicia. Zawsze musi 
się taki znaleźć wtedy, kiedy kto 
inny czegoś po drodze nie do
patrzy. 

••. rzucili go na głębokie wody 

Fot.: A. Wach 

liczbie nauczone doświadcze
niem trze<'h - czterech ostatnich 
lat, że opłaca się pracować bar
dziej w grudniu aniżeli w marcu, 
wymuszają pieniąclze. Zrobimy -
mówią - ale za ile? 

- To pana dziwi? 

- Tak. Ale skądinąd wiem. te 
nauczyły ich _t,;gp błędy w plano
waniu, źle ustawiony plan. Wnio
sek jeden: stwórzmy właściwe 
warunki do pracy, ale potem 
k o n s e k w e n t n i e w y m a-
g aj my, 

- życzymy panu, panie inżynie
rze, by się pan po prostu nie 
zmienił. By pan nie „zardzewiał", 
by się pan cale życie bal rutyny 
i żądał od siebie i od innych 
konsekwencji we wszystkim. 

r n 

Dvstrvbutorzv „ Thalidomidu" odmawiaia 
odszkodowań kalekim dzieciom 

T elewizja brytyjska nadała nie- „Thalidomid". 
dawno' program poruszający Pozostałych 98 matek nie może dO• 
znów sprawę ,Thalidomidu" - starczyć takiego dowodu i na tej tyJ. 
leku uspokajającego, który za- ko podstawie firma odmówila wypła-

żywany przez kobiety w okresie cią- cenia im nawet jednego pensa. Tym 
ży powodowa! później straszliwe znie 
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samym, w wielu wypadkach. tch ka
ksztalcenla u noworodków. lekie dzieci slrnzane zostaly nie tyl-
Okazało się. że 98 spośród 440 ro- ko na cierpienia fizyczne i moralnei 

dzin w W. Brytanii. które podpisały ale również na życie w niedostatku. 
porozumienie o odszkodowaniu z f!r- Cala ta sprawa wywołala głębokie 
mą farmaceutyczną .,Dlstlllers Com- oburzenie społeczeństwa brytyjskiego. 
pany" rozprowadzająca niegdyś .,Tha Deputowany do Izby Gmin z ramie
lidomld" na terenie Ziednoczonego nia Partii Pracy, Jack Ashley zażą
Królestwa, nie otrzyma żadnego O<!- dal niezwłocznego zbadania kwestii 
szkodowan.ia. Autorzy programu tele- odszkodowania dla 98 rodzin przez 
wizyjnego ujawnili. że firma .,Distil- niezależną komisję lekarską na szcze
lers Comp". zobowiązala się wypłacić blu centralnym i zasądZenie o<lpo
odszkodo\vania o łącznej wartości 20 wiedniego odszkodowania od „Disti
mln funtów 1ed)TT!ie 342 rodzinom. llers CompaJJy" w przypadkach. w 
które zdołały przedstawić nlezaprze- których da się ustal!ć związek mię
cr.alnf' dowody. że matka kalekiego dzy kalectwem dziecka, a zażywa. 
dziecka' zażywała w czasie ciąży niem „Thali.ciornidu'.' przez matki:. 

Zofia Tarnowska 
skarżonemu pteniądze do kieszeni, I mundurem nie uleglo magii pie.< 
że nie mógl się zorientować kto? niądza. 

Tych osób było kilkanaście, a 
część z nich zeznająca jako 
świadkowie (doprowadzeni z za
kładów karnych) oświadczyła, że 
oskarżony 'nie tylko wiedział kto 
kladl, ale sam żąda!. 

- Nie wiem jak to się stało, że 
uległem - przyzna! w końcu szcze
rze: najgorzej jak się raz ulegnie, 
potem już trduno się opanować -
to wciąga, a czlowiek lubi mieć 
pieniądze. 

Magia pieniądza zdemoralizowała 
ekipę straży przemysłowej z za
kładów „Emit" w Żychlinie. Jej 
członkowie tworzyli człon zlodziej
skiej sitwy i pozwalali za odpowie
dni udzial ograbiać zaklad z cenne
go dobra. Pijackimi libacjami kwi
towali dodatkowe wpływy gotówko- . 
we, godność stróży mienia przepi
jali ze zlodziejam.i opracowująo 
sprawniejsze metody kradzieży . 

Przed kl."·u I t ~ k . w uzasadnieniach wyroków za-
ll\. a Y ~un cionariusz mykających rozprawy sądo-

MO zatrzymał auto, którego wlaś- we przeciwko wielu prze-
ciciel popełni! iakieś skromne wy- stępoom powtarzają się bar• 
kroczenie drogowe. Jakież było d:zo często zdania: wbrew nalożo
zdumienie funkcjonariusza kiedy nych na nieb obowiązkom osllarże
zalrzymany zaproponował mu 10 ni nie tylko nie przeciwdziałali za. 
tys. zl. za spokojne puszczenie go uważonym przez siebie nieprawl
w dalszą drogę... Łatwo byto ulec? dlowościom. ale akceptowali je l 
Bardw łatwo. Ale funkcjonariusz ukrywali. Tym samym stali się 
pełniąc z calą odpowiedzialnością także przestępcami. nadużyli zau
swe obowiązki bliżej zainteresowaJ fania jakim ich obdarzono, wyko
się autem i właścicielem. Wykrył rzystali je do osiągnięcia dla sie
przestępstwo na wielką skalę. Na bie korzyści materialnych 
la wie oskarżonych zasiadło kilka- · · 
naście osób - caly gang przemyt- r Korzyści materialne... Pieniądze 
niczo-handlowy z siecią na Lódź. można policzyć. Straty, które - o 
W?jewództwo i kraj. Poczucie obo- paradoksie - pot.rafią one przy
w1ąiiku symboliZQwanego szarym nieść, są nieobliczalne. 

llZIENNIK LODZKI nr 139 (7939) t 
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Z LISTEM NA POCZTĘ 

stem okol!cznl mieszkańcy, 
muszą, chodzić aż na pocztę. 

(g) 

SUCHE POMARA~CZE? 

LEON B: w sklepie PSS nr 13, w Inspektor pracy 
pobliżu swojego miejsca zamieszka-
nia kupiłem kilogram pomarat'icz. ' 
W.ve;ladalv świeżo i aoetynnie. 

Wreszcie zacząłam baczme się ~o j~~~:a~a. ~~~a~ie~~aczn~'tar?e~~~ I Uprawn·1en1·a 
ii;n przygladać. I wtedy zauważy- i 
lem, że maj.ą dziurki. Może w I 
hurcie. ktoś specjaln ie wyciągnął 
z nich sok? Przed wojną w Lodzi .-----------
była laka „ulepkowa afera". 

• 
I 

przy NTU 

obowiązki stażystów 

byliśmy w st;\nle omówić wszysł• 
kich problemów, związanych z za.,,_ 
trudnieniem młodych pracowników 
podejmujących pierwszą w życ:iu 
pracę zawoclową. Przedstawiliśmy 
zaledwie kilka z poruszonych, tych 
najbardziej charaktcrystyeznych 
kwestii. Nasi mlodzf Czytelnicy py
tali trż o sprawy, dotyczące u
prawnień młodocianych pracowni
ków. Tym problemom poświęcimy 
osobny artykuł w jednym z naJ
bliiszycn numerów gazety. 

Notowała: 
GIZELA GARGIELOWA 

L. K.: Kilka tygodni temu, 
w centrum Rynku Bałuckiego 
przy ul. Lagiewnickiej, zdjęto 
dwie skrzynki na listy - czer
won~ i zieloną. I teraz z każ
dym listem biegać musimy 
na pocztę. Nasze prośby o po
nowne założenie skrzynek nie 
odnoszą skutku. 

RED.: Bo tam właśnie u
mieszczono znak drogowy, któ
ry zabrania pojazdom zatrzy
mywać się. Ponieważ pracow
nicy poczty nie mogli do tych 
skrzynek dojechać, trzeba było 
je zdjąć. Dyrekcja Okręgu 
Poczty i Telekomunikacji kil
kakrotnie zwracała się cło miej
skiego Wydziału Komunikacji, 
prosząc o zezwolenie na zatrzy
mywanie się pocztowych am
bulansów, .jednak zgody nie o
trzymała. Dlatego z każdym li-

RED.: Szczerze mówiąc, pańskie 
podejrzenie nie wydało nam się 
prawdopodobne. Jednak na wszel
ki wypadek poprosiliśmy fachow
ców z inspektoratu PIH o 
sprawdzenie tej właśnie partii 
pomarańcz. Stwierdzili. że owo
ce dostarczono do sklepu z maga
zynu artykułów importowan~·ch, 
kiszonek i suszu PSS „Społem" 
w Lodzi. Były to pomara1lcze cy-,
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pryjskie. Zapr~ysiężeni rzeczo
znawcy z przedsiębiorstwa „Banan 
Gdański", badający te,' partię 
owoców, orzekli, że zawierają 
one 39 do 40 pre&. soku. a więc 
o 5 proo. wiP,cej niż stawiają wy
magauia obowiązujęcej n-0rmy -
BN-66/8194-03. 

Za kilka dni 12 tys. młodych łodzian - dzlew cz11ł I chłopców, otrzyma ~wladectwa ukończe
nia zasadniczej, zawodowej lub ogólnokształcącej szkoły średniej. Część z nich kontynuować 
będzie naukę w szkołach średnich, bądź wyższych. Wi«ikszość jednak, bo około 8 tyslec:v, 
podejmie pierwszą w swoim życiu pracę zawodową. Niektórzy już wkrótce, nie bacz~<' na 
wakacje. Inni dopiero we wrześniu, po &olidym wypoczynku. Jest też niemała rrupl't tegorncz
nyeh absolwentów wyższych lóclzkich uczelni, również przygotowujących się do podjęci& 
pierwszej pracy zawodowej. 

Ich zainteresowania nowymi obowl;\zkaml I uprawnieniami są duże. SwladCZI\ o tym py
tania. z jakimi zwracali się do wojewódzkiego inspektora pracy dla m. Lodzi - mir. TADEU
SZA KĘPNIAKA. li POCZTI\ 

muszę Jak najszyb<'ieJ rozpoczą~ I Absolwe•n•c•i·, •k•t•ó•r-zy_z_m_oc_y_p_r_:z.._e· Jl • 1 

POCZTA 

NASZA ULICA 

Na ul. Broniewskiego, i:>rzy 
ul. Kilińskiego stoi wiata. Ale 
swojego zadania nie spełnia. 
Podczas deszczu. tworzy się 
tam bajoro, gdyż woda nie ma. 
odpływu. A tak niewiele po-
trzeba. Kilka płyt chodniko-
wych, albo trochę szlaki. 

Druiia sprawa też dotyczy ul. 
Broniewskiego. W pobliżu ul. 
Niższej, przed pawilonem han
dlowym jest klomb kwiatowy. 
Przez poprzednie lata, cieszył 
nasze ocey. Teraz jest opusz
czony, zarośnięty chwastami i 
przywalony ziemią, którą zimą 
tu nawieziono. 

F, U. 

POSPIECH! 

Wskoczyłem do tram~ju li
nii „14". Zwróciłem uw.a~ę 
konduktorce. że za wc:zesme 
daje sygnał do odjazdu. Wtedy 
usłyszałem całą „tyradę" , no 
i to, że jeszcze jestem bardzo 
ml(Jdy, dlatego mpgi; sobie po
zwolic na wska.kiwanie. Numer 
pani konduktorki - 16585. 

Stanisław Nowak 

RED.: Dyrekcja MPK zbada
ła okoliczności zdarzenia i jesł 
zdania, że to właśnie pan po
nosi winę za ten incydent, bo
wiem wskakiwał pan do tram
waju. Konduktorka podała 
sygnał do odjazdu po wejściu 
do wagonu wszystkich pasaże
rów, oczekujących na przystan
ku. Postój tramwaju trwał o
koło 30 sekund, a więc dosta
tecznie długo, aby móc swo
bodnie wejść do wagonu. 

(g) 

RATUJMY TRAWNIKI! 

Dziwi mnie, ze przy tak du
żym wkładzie pracy społecznej 
jednych mieszkańców. inni bez
trosko niszczą to, co tamci zro
bili. Chodzi o trawniki i zie
leńce pr2y ul. Wielkopolskiej. 
Na skrzyżowaniu od ul. Puław
skiej do Woronicza, niektórzy 

(&') 

właściciele 
mienlli je 

samochodów, 
na parkingi. 

za-

Czesław F. 
nazwisko i odres 
znane redakcji 

TYLKO HELANCO? 

Zapytuję Ciebie, Redakcjo, 
ozy nasze zakłady pończoszni
cze muszą produkować skarp,e
ły męskie tylko helanco, albo 
tylko grube wełniane? Choćby 
ze względów zdrowotnych męż
czyźni powinni używać skarpet 
wełnianych, cienkich. Ale ta
kich w całej Lodzi nie uświad-

Stefania Olczak 
adres znany redakcJI 

POGLOSKA 

Kilkakrotnie zwracaliśmy się 
do władz dzielnicowych, żeby 
odciążyć ul. Kasprzaka i część 
ruchu przesunąć na ul. Letnią, 
na Kozinach. Wprawdzie rozpo
częły się już na niej roboty, 
ale są prowadzone w takim 
tempie, że może za dwa lata 
się zakończą, a one rok temu 
miały być ukończone. 

A teraz ·druga sprawa. Roze
szła się pogłoska, jakoby ul. 
Kasprzaka miała ulec poszerze
niu. W związku z tym wszyst
kie drzewa na tej ulicy mają 
być wycięte. Co to będzie, 
strach pomyśleć, bo my już te
raz &pokojnie spać ne może
my, tyle tu hałasu i turkotu w 
dzień i w nocy. 

Józef Lenda 
adres znany redakcji 

BODAJBYS REMONT 
PRZEŻYŁ.„ 

Remont naszej kamieniry 
miał być zaczęty od lewej ofi
cyny, lokatorzy zaś mieli być 
przekwaterowani do baralm. Ale 
bez żadnego porozumienia z ko
mitetem domowym zmieniono 
Plan i zaczęto remontować pra
w.., oficynę. Rzekomo zgodzili 
się na to lokatorzy, mieszkają
cy na wyższych pietrach. Prze
nieśli meble do jednego z po
kojów. Gdy inne będą już go
towe, wówcza.s przeniosą się do 
nich. 

Ja natomiast z dwiema są
siadkami mieszkam na parte
rze. My nie mamy się gdzie 
schronić. Gruz zrzucany z pię
ter, zasypał nam okna, powybi
ja.I szyby, Przez cały dzień huk, 
krzyk i kurz. Czy w takich wa
runkach rzeczywiście musimy 
mieszkał? 

Z. WYPYCH 
ul. N C>Wotkl 23 m. 26 

mgr Tadeusz Kępniak 
ł'ot.: A. Wach 

D:z.iś w wielkim skrócie relacja 
z tej interesującej rozmowy. 

- Uczęszczałem ponad dwa lata 
·do ZSZ, potem do technikum. U
ważam, że zostałem solidnie przy
gotowany do pracy zawodowej. 
Czy musze odbyć staż wstępny? 

- Nowe przepisy - uchwala Ra
dy Ministrów nr 126 z dnia 2 lip
ca 1971 r. w sprawie wstępnego 
stażu pracy absolwentów szkól. o
publikowana w Moni lorze Polskim 
nr, 37, poz. 239 - stworzyły insty
tucję wstępnych stażów pracy na 
zasadach całkowicie odmiennych od 
ty.eh, jakie poprzednio obowiązy
W'aly. Odmienno · ć ta polega Wła
śnie na skróceniu ich okresów. No 
i na tym, że nie mają one charak
teru szkoleniow~go. Funkcję tę 
przejely bowiem szkolne progra
my zajęć praktycznych. Głównym 

celem wstępnych stażów pracy jest 
adaptacja zawodowa i społeczna 
absolwentów. Chodzi o to, aby 
mlodzi pracownicy w warunkach 
nie znanego im jeszcze zakładu I 
otoczenia~ jak najwłaściwiej wy
konywali powiPrzone im obowiązki. 

- Kończę szkołę zawodową, zgło 
silem się już do zakładu, gdyt 

Zatkane 
Anonimowa lokatorka z ul. Ro

kicińskiej. napisała do nas, że od 
dobrych kilku miesięcy nie wi
działa kominiarza na dachu, Il 
przecież czyszczenie kominów do 
nich należy. W piecach palić ~ię 
nie chce, bo kominy sadzami za-

pracę. Zakład przedstawia mi do , pisu, nie zostali ze stażu zwolnie· 
pod!lisania umowę. Chciałbym się ni, muszą go odbyć. Jego czas wy-1 
do,·/ dzieć, cz:v we wszystkich ZR- nosi - 3 miesiące dla uczniów za
kładach są te umowy jednakowe? sadniczych szkól, średnich ogólno- I 

- Zaktad, przyjmując absolwen- kształcących 1 zawo~owyc_h, ale ~i,e 1 ta, do odbycia wstępnego stażu techmcznych, <;>rar: sredmch . szkol . 
pracy, jest zobowią7.any zawrzeć z I za~odow~ch, iesl! absolwenci po- I 
nim na piśmie, umowę 0 pracę. n.a de.1~ą pracę na stanow~sk_ach ~o
czas nieokreślonv. Umowa 0 pracę botmczych: Od 3 _do ,6 m1es1ęcy ala I 
powinna określać: czas trwania i j absolwentow. szkot sredmch. zawo-1 
miejsce odbywania stażu. prawa i . ~owych o k~erunkach tech_m~znych 

1 obowiązki mlodego pracewnika, / 1 s_zkół ~yzszych. t2-m1~s1ęczny 
stanowisko, wysoko.'.ć wynagrodze-1 s~z .<>bow1ązuJe a?solwentc;>w wy
nia. A w odniesieniu do absolwen-

1 

działow stomatologicznych 1 lekar-
tów szkól wyższych. także prze- sktch. • 
widywane stanowisko, które obej- - Jakie uprawmenia będ' ml 
mą po ukoJ\czeniu stażu. przysługi~'·ać, jako. stażyś.cie? 

. . . I - Takie same. 1ak kazdemu in-
Dop1ero po . zakonczemu stażu, nemu pracownikowi. z tym je

zakla.~. uzupełma zawartą z pra- dnak, że kierownictwo zakładu 
C<?WDl_K~em umowę ~ pracę, w szcze musi szczególnie dbać o poszano
golnosc1 przez okr~sleme przJ:'dzie- wanie praw i obowiązków młode
lone~o. mu stanowisk~ pracy 1 wy- go pracownika, żeby przywiązać go 
sok~sci W;>'nagrodzenta lub ka~e- na trwale d<> zakładu, troszczyć się 
go.r~1 osobistego zaszeregowania. 0 jego warunki pracy, zapewnić 
St~z pracy musi się odbywać zgo- mu opiekę zdrowotn11, rocjalną. 
dme z ustalonym przez zakład, pro sprawiedliwie załatwiać jego spra
gram~m. Ale zakońc~enie stażu n·a- wy. 
stępu3e bez poddania absolwenta, - Jako absolwenta Technikum 
egzamin<?wi . Energetycznego I mnie obowiązuje 

- Konczę .w ły_m roku umwer- staż. Chciałbym wiedzieć Ile będę 
syt~t, prze~a~a, me. ty~e mnie, c.o zarabilił? 
moich rodz1cow mysi, ze przez poi - Wynagrodzenie stażysty jest w 
ro~u będę na łtażu. Czy absolu- umowie o pracę określone w gra
tm~ w~zyscy absolwenci 11' objęci nicach stawek przewidzianych dla 
stazarn1? . . danego stanowiska, w zależności 
. - Obow1ąz_ek odby~1a stażu ma- od rodzaju i stoonia ukończonc1 
Ją. absolwenci zasadmczyc:h, śre- szkolv oraz charakteru wykonywa
dmch, . zaw<;>dowych, ogolnokszta! nej pracy. 
cących 1 wyzszy~h szkół. To . zr:a- Absolwentom frednich !Zkó? za
c7.y te osoby, ktore uzyskały swi~- wonowych. zatrudnionvrh na sta-
dectwo lub dyplom ukończenia nowiskach robotniczych. pr7.yslugu-
szkoly_. . . je wynagrodzenie zasadnicze we-

Isti~1eJe. Jednak Z<\leżność między dług trzeciej lub czwartej kategorii 
ob~w1ązk1em ~dbycta . wst~pnego zaszeregowania robotników oraz 
sta~u, ~ :odzaJem u~onczonei szko- premia. z tym, że nie może ona 
!y 1 :n1~3scem pode3mcwanego . za- przekraczać 25 proc. zasadnicze20 
trudmema_. ~o np. z tego 01?0w1ą~- wyna~r(ldzenia. 
ku zwolm~n; są absolwenci szkol Absolwenci szkól średnich J wy~
prz.vsposab1aJacych d? za~1rodu, szych. przyjęci w charakterze ora
~zkó! artystvczri~c~. ks1ęęar~.klch o- cowników umysłowych. otrzvmują 
raz kul~uraln?-osv-:iatowych 1 b1blto w tvm okres\i> wvn'l~rndzenie sne
tekarsk1ch, sredntch sz.kól medy· cialnie nnewid1iane dla stanowi
czn)'.ch oraz akademll medycznych ska ,.stażysty". A więc w następu
(wyią_tek stanowią wydz1a!y li;- iących granicach: po wyższej u
karsk1e). _Także .absolwenci sz:kol czelni 1500-2000 zł, po szkole śre
dl!l pracuiących 1 ~aocznyc~ lub dniej zawodowej 1200-1500. 11. 1la 
~1eczorow_:vch st_udiów wyzszych. absolwenta ze średnim wyksztalce
Jak rówmeż I _c1 chłop~y_. k.torzy niem ogólnokształcącym 1100-1400 
prz7d rozpoczec1e_m swo1~1 p1en~- zł. I tu też wysokość premii nie 
szei pracy odbyli zasadmczą słuz- może przekraczać 25 oroc. uoosaże
bę wojskową w zawodzie wyuczo- nia. 
nym lub pokrewnym i przedsta- - Jestem absolwentki\ wyts:r.eJ 
wią . odpowiednie z~świadczenie uc?:elnl I stypendystki\ zakładu, 
wlaśc1:we~o orgai;u WOJskowego, są który nie ehce mnie przyjąć do 
i:wolmem ze stazu. pracy, gdyż jestem w zaawanso

kominy? 
wiązki i przewodu kominowego 
nie przeczyścił. A wtedy o nie
szczęście nietrudno, bo na tej u
licy znajdują się domki przeważ
nie drewniane. Ale kontrola tego 
rodzaju uchybień nie stwierdziła. 

wanej ciąży. 

walone. Każdy z: pracowników spółdzielni 

- Przepisy rozporządzenia Rady 
Ministrów z dnia 13 czerwca 1964 
r. w sprawie zatrudnienia absol
wentów szkól wyższych oraz orze
kanie o obowiązku zwrotu kosztów. 
kształcenia. którego jednolity tekst 
został ogłoszony w Dzienniku U
staw z 1972 r nr 2 poz. 9, ani też 
inne przepisy - nie uprawniają 
zakładu do odmowy zawarcia u
mowy o pracę z absolwentką, któ
ra w czasie studiów zawarła u
mowę o stypendium fundowane l 
z.głosiła się do pracy w terminie 
wy:maczonym. Bo chociaż jest ona 
w zaawansowanej ciąży, to jest 
przecież zdolna do podjęcia pracy 

Okropnie nie lubimy anonimów ma własną książkę roboczą, w 
Ale tego nile zlekceważyliśmy. I której właściciele domków bądź 
chociaż ul. Rokicii1ska do małych administratorzy, wpisują potwier
nie należy, pracowruik kontroli dzenie wykonania czynności. Tyl
technicznej Spółdzielni „Komi- ko w jednym przypadku stwier
niarz'', zadał sobie niemało trudu I dzono pewną nieprawidłowość: po
i sprawdził dom po domu. Bo mo- brano zawyżoną opłatę. Ale i to 
~ło się zdarzyć, że któryś z pra- nieporozumienie zostało szybko wy-
cowników, zlekceważył swoje obo- jaśr.ii0<ne. (g) 

zawodowej. 
• • 

W ,Jednym 1pr„wozdanlu, nie 

llllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllJlllUIUilUllllllUllllllllllllllllllllllllUlllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllUllllllllllUllllUlllJIUlllllllllllllllllllllllUIUll 

Pani magister pyta mnie co robi~. 
11.by nie poddać się losowi i zawiedzio
nym nadziejom. Pani magister ma lat 
27 i duże dziewczęce oczy ooraz wyraź
niej napełniające się łzami. 
Przyszła do redakcji nie dla wypla

kania zgryzoty czy zamanifestowania 
swojej postawy, ale w stanie graniczą
cym z depresją i buntem. Jej przykład 
jest nietypowy, sygnalizuje jednak ty
powe dla pewnych układów sytuacje I 
pojęcia. Trudne materialnie warunki 
domowe 1 konieczność przejęcia na swe 
barki funkcji jedynego żywiciela rodziny 
uniemożliwiły jej kontynuowanie nauk! 
na wyższej uczelni w systemie studiów 
stacjonarnych. Podjęla więc pracę. ale 
wkrótce i studia zaoczne na biologii. 

Wszystko poszło gładko. Szef przyło
!yl pieczątkę i podpisał skierowanie. 
Na uczelni też nie miała kłopotów. 
Myślała, że kiedy skończy studia, stanie 
na nogi, zdobędzie dobrze płatny zawód 
! zabezpieczenie materialne dla siebie i 
chorej matki. Gdy uzyska.la dyplom 
rozpoczęły się kłopoty. 

Właściwie kłopoty zaczęły ~ę jut 
wcześniej. Na kilka miesięcy przed 
uczelnianym finiszem otrzymała wymó
wienie pracy. Lada chwila będzie pani 
magistrem, niestety nie w potrzebnej 
naszemu wydziałowi specjalności po
wiedziano jej w pracy, ale obiecane po-

ł DZIENNIK LODZKI Jtl' lł9 ('939) 

móc w rnalezieniu zatrudnienia. Na ra
zie zaproponowano zajęcie przed
szkolanki 1 to w formie umowy li 
określonym terminem. Po wygaśnięciu 
terminu znów, już jako magistrowi, za
proponowano to samo. Złożyła podanie 
o pracę etatową, zgodną z kwalifkacja
mi i otrzymała odpowiedź · od.mowną. 
W irnstytucji nadrzędnej też umyto ręce 
! poradzono szukać szczęścia idzie in
dziej. 

rze współodpowledz!a1ność jrodowLsklł 
także. 
Częsty niestety, błąd jaki popełniaj11 

młodzi I nied<>świadczeni ludzie to u-
stawianie docelowej poprzeczkii odpo-
wiednio nie tyle do realiów, ile do 
własnych marzeń ! ambicji. O wybori:e 
kierunku studiów decydują nie własne 
możliwości kandydatów i potrzeby gos
podarki, ale moda. Moda na archeolo
gię, prawo, biologiQ czy n.a jakąś inn11 

-----K. Wyrzykowska-----. 

Szczególnv przvpadek p. magister 
- Moje koleżanki śmieją sie ze mnie 

I stukają mi palcem w czoło. Gdybym 
siedziała dalej w wydziale, 11 · maturą 
tylko, ale na etacie, skoczylabym pr;:ez 
ten czas po służbowej drabinie w górę 
1 nie martwiłabym się o jutro. Gdybym 
w ogóle zrezygnowała z pracy i zasma
kowała w wesołym życiu niebieskiell'O 
ptaka zajęliby się mną wszyscy i reso
cjalizowali - mówi rozżalona. - Po co 
mi wykształcenie jeśli nie mogę zrobi6 
z niea'O użytku? 

W poprzednim artykule wspomniałam 
o sposobach realizowania sensu życia 
przypominając, iż o powodzeniu derv
dują tu różne czynniki. Predyspozycje 
własne. jak zamiłowanie, umiejętności, 
czy talent oraz rozwaga i realizm w 
wytyczaniu celu. W jakiejś jednak mie-

specjalność liczącą się akurat na mło
dzieżowej giełdzie. Do tego z założe
niem na różne „tylko". Po skończeMu 
uczelni praca ty 1 ko na.jpoplatniejsza l 
t y 1 k o w mieście. 

Nie piszę tego z myślą wyłącznie n 
mojej rozmówczyni, gdyż jej sytuacja, 
jak już wspomniałam, to szczególny 
przypadek, choćby ze względu na jej 
wyjątkowo trudne warunki domowe 
Ale pozostałe przypadki I konsekwencje, 
zmarnowany wysiłek i wszelkie ma
terialne i moralne straty? 

Nasza dynamicznie rozwijająca się go
spodarka potrzebuje wykształconej i 
wysoko kwalifikowanej kadry. Nie tyl
ko w dużych aglomeracjach, . ale i na 
prowincji. Tzw. teren wciąż czeka na 
młodych l przygotowa.nych zawodowo 

ludzi w różnych resortach .zatrudnienia. 
Młoda biolożka otrzymałaby natychmiast 
odpowiednią d-0 jej kwalifikacji pracę, 
gdyby mogla dojeżdżać w teren, choć 
nie twierdzę, że akurat w Lodzi biolo
gów jest dość. Inni mogą, ale nie chcą. 
I kolo się zamyka. Miasto wszystkich 
kandydatów wchłonąć nie jest w stanie, 
tworzy się więc sztuczna, nienormalna 
kompresja etatów w poszczególnych 
działach i specjalnościach, powstają 
bariery nierzadko właśnie dla najbar
dziej potrzebujących i potrzebnych. 

Planowanemu zatrudnieniu konieczna 
jest więc rozwaga i właściwie wytyczo
ny start ze strony samych młodych lu
dzi oraz poczucie pełnej odpowiedzial
ności w akceptowaniu ich zamierzeń. 
Dobra orientacja w kierunkach gogpo
darczych potrzeb kraju i wykwalifiko
wane, pomocne poradnictwo. 
Są to elementy nieodzowne w dobie 

szybko uprzemyslowianego kraju i wy
rastających stąd potrzeb. Tempo prze
mian bowiem, narastanie nowej cywili
zacji technicznej wymaga konkretnego 
organizowania celów osobistych i spo
łecznych obywateli. W praktyce oznacza 
to m.in. kształcenie pracowników przy
go·towanych do funkcionowania w sv
stemie daleko posuniętego podziału pra
cy i zróżnicowania terenowych potrzeb. 
Współdziałania szkól, uczelni, rad naro
dowych i zakładów pracy. Ale także, 
a może i przede wszystkim, organizowa
nia własnych czynności przez młodzież 
! własnych stosunków z innymi ludźmi. 

Na organizowanie tych stron życia w 
wieku około 30-stki lub dopiero w mo
mencie ukończenia studiów jest już nie
co za pózno. I to wlaśnie zrozumieć po
winni młodzi z pierwszym dowodem 
o.se>bistym w ręku. 

BRzyDKA KAWIARNIA 

Wybrałam się ze znajomą do 
Ogrodu Zoologicznego. Po dłu
gim i pięknym spacerze, za
µragnęłysmy u~pić się herbaiy, 
Właśnie niedawno została wy
remontowana i otwarta kawia
renka-bar'. A tam, przy dwóch 
okienkach wydawano: piwo, co
ca-colę, flaki, bigos, kanapki, 
herbatę. Personel złożony z 
trzech osób - dwie panie po
dawały, trzecia zmywała 
zwijał się jak w ukropie. U
dręczone, spocone, zagonione, 
nie mogły sobie poradzić z tłu
mem ludzi. Poprzez głowy, po
dawały talerze z flakami i bi
cosem, kufle z piwem, szklan
ki z gorącą herbatą. Wylewa
ło się to na głowy i plecy, sto
jących w kolejce spacerowi
czów. 

Sama kawiarnia to też obraz 
nędzy i rozpaczy. Sciany brucl
nc, na płytach chodnikowych 
pełno piasku, stoliki i ławki 
koślawe. \Vstyd, że takie „coś" 
w naszej Lodzi istnieje. 

Janina J. 
nazwisko i adres 

znane redakcji 

NIEBEZPIECZEI'JSTWO 

Odbierałam kilka dni temu 
z poczty gł<iwnej list polc<'11ny. 
Gdy wyszłam na ulicę. o krok 
przede mną, z remontowanej 
ezęśri budynku pocztowego, po
sypała się na chodnik cała 
masa szkła. Przechodziły fedY 
dzieci szkolne. I szczi:ście, że 
w por~ zdą:i,y\y odskonyć. .Ta 
dopiero llÓŹnit>j zorienlow:tlam 
się. że mam skale!'zone odłam
kami ~zkła nogi. Jest to zwy
kłe niechlujstwo pewnych lu
d:r.i, nie zdających sobit> spra
wy, że swoim postępowaniem 
narażają orzcehoclniów na po
ważne nicbezpieczrństwo. 

Jadwiga Ryszowa 

CZY COS SIĘ ZMIENI? 

W jednym z ostatnich nu
merów „Dziennika·' przeczyta
łam o kłopotach lokatorów do
mu przy ul. 22 Lipca 28, po
zbawionych pralni. Nie są oni 
osamotnieni, bo i my, miesz-
kai1cy wieżowców usytuowa-
nych przy ul. Ciołkowskiego 
też pralni nic mamy. I to od 
samego początku, bo ktoś za
pomniał o tak prozaicznych za
jęciach jak pranie. Budowni
czowie naszych bloków popeł
nili leż inne błędy, które w 
niemałym stopniu utrudniają 
nam życie. Najdokuczliwsze to 
nie dzialające zsypy na śmieci 
i dość często psujące się win
dy. Młodzi to jeszcze jakoś 
znoszą. t~aktując wspinaczkę, 
jako pod.noszące krzepę ćwi
czenia. Ale my, starsi, czeka
my na zapowiedziane zmiany. 
Może więc powiecie, kiedy one 
nastąpią? 

W. Sz. 

RED.: Eksperymentalne bu
dynki przy ul. Ciołkowskiego 
przysparzają wiele trosk, nie 
tylko użytkownikom, ale i ad
ministracji, która stale musi w 
nich coś zmieniać i usprawniać. 
W latach 19i2/73 wymieniła np. 
podłogi z mas szpachlo
wych na parkiety. Obecnie ja
ko rzecz najważniejszą i pierw
szoplanową traktuje zbudowa
nie pralni, bo sugestie niektó
rych lokatorów, by na pralnie 
przeznaezyć mieszkania parte
rowe, nie wydały się władzom 
dzielnicowym słuszne. Nowa 
pralnia zostanie wybudowana 
obok istniejącego pawilonu 
„Joasia" i będzie służyć loka
torom bloków 101-10·1. Wstępna 
dokumentacja projektowo- kosz
torysowa tostala już zrobiona, 
a obecnie jest uzupełniana, 
gdyż komitet osiedlowy wniósł 
do niej pewne poprawki. 

Gorsza sprawa jest li zsypi
skiem śmieci, które zupełnie 
nie zdały egzaminu, ale jak 
dotąd l\'IZBM nie udało się za
łatwić ich wymiany na inne, 
bardziej sprawne. 

Udało się za to zapewnić wła-
ściwe funkcjonowanie wind, 
poza niezbędnymi postojami 
związanymi z ich konserwacją. 
Mimo tó po lifoie p. M. S. dy
rekcja MZBl\I dodatkowo zo
bowiązała konserwatorów, aby 
szczególną opieką otaczali win
dy w tych blokach i nie do
puszczali ·do przerw w ich eks
ploatacji. 

(h) 
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P onad pięciuset ucz11iów 
opuszcza w tym roku 
mury Zasadniczych 
Szkół Budowlanych nr 

1 i nr 2. Wczoraj w Zasadni
czej Szkole Budowlanej nr 2 
przy ul. Siemiradzkiego odbyła 
się po raz pierwszy w dziejach 
szkolnictwa budowlanego w 
Lodzi uroczystość pasowania 
najlepszych absolwentów na 
pracowników łódzkich przed-
siębiorstw budowlanych. Naj-
lepszych wśród lepszych -
wybranych 12 prymusów obu 
szkól: B. Kuriatę, A. Węgrzy
nowskiego, A. Mękarskiego, A. 
Górniaka, A. Rudnickleio, J. 
Grzyba, P. Swiątka, J. Bed
narka; P. Nowickiego, T. S:o-

„Pasuję cię 

na pracownika 

budownictwa „. „ 
wa.Isk.lego, G. Członkę l L. Du
blę pasował osobiście dyrektor 
LZB - B. Filar, pozostałych 
32 - już dyrektorzy przedsię
biorstw jako przyszłych swoich 
pracowników. 

Pasowanie odbywało się na
turalnie kielnią. Uroczystość 
była podniosła i na pewno za
padnie na zawsze w pamięć 
zainteresowanych. 

LZB uzyskało, a przynaj
mniej powinno uzyskać w cią
gu najbliższych dni ponad 500 
wykwalifikowanych robotników 
w J:)ostaci absolwentów swoich 
szkól zawodowych. Co szkoły i co 
przedsiębiorstwa robią, by 
uatrakcyjnić naukę mówiono 
już w czasie spotkania z gro
nem pedagogicznym. Notujemy 
przy okazji deklaracje dalszej 
pomocy ze strony przedsię
biorstw dla szkól. 

(AP) 

18 bm. sesja RN Miasta Łodzi 

Pm~~~~~~~~~~~~;,~~~~~:~:~J·~:;.~~~,~~~~; 1 Batalia o czyste powietrze 
naszego miasta w dziedzinie ochrony zdrowia, jaka odbędzie się 
18 bm. na sesji Rady Narodowej Miasta Lodzi. E.fektem tych po
czynań ma być uchwalenie kompleksowego programu rozwoju 
lódzkiPj służby zdrowia, aż po rok 1990. Jest to zarazem realizac.ia 
uchwały Sejmu PRL dotyczącej ochrony zdrowia, a podjętej w ub . 
roku. 

Zgodnie z materiałami przygotowanymi przez Wydział Zdrowia 
Urzędu Miasta Lodzi, kierunki przyszłych prac służyć !nają prze.de 
wszystkim umocnieniu nowych form organizacyjnych sluzby zdrowia. 
jej unowocześnieniu, przybliżeniu usług do pacjenta. Kap ita lnego 
znaczenia nabiera równocześnie program poprawy sanitarnej miasta, 
które płaci w tej chwili wysoką cenę za zaniedbania lat mię.dzv~ 
wojennych. Do najważniej szych kierunków kompleksowych dz1alar; 
zaliczyć trzeba równocześnie rozwój opieki zdrowotnej nad matk_ą. i 

dzieckiem. Powodzenie w tej dziedzinie musi być punk1?m WYJSC!a 
do prognozowania sytuacji zdrowotnej przyszłych pok o len łodzian. 

W warunkach Lodzi przemysłowej znaczenia nabiera także zakła
dany program rozwoju i doskonalenia form pracy przemysłowej 
służby zdrowia. Równocześnie wszystkim tym zamierzeniom towa
rzyszy imponujący jak na warunki łódzkie program inwestycyjny. 
Zagadnienia ochrony zdrowia w naszym mieście nabierają w tej 
chwili znaczenia priorytetowego. Naszym zdaniem odzwierciedle
niem tego trendu jest program rozwoju ochrony zdrowia jaki za
prezentowany zostanie radnym na najbliższej sesji Rady Narodo_weJ. 
Program na miar~ nie tylko ambicji, ale i realnych potrzeb miasta 
wlókniuzy. 

(er) 

I Młodzież Widzewa i Górnej 
wybrała de:egatów na zlot w Warszawie 

Na Widzewie l Górnej odbyły się wczora.f dziel!'lcowe zloty !1'1od:vch 
l>l"Zod.owników pracy I nauki, w czasie których zloz~mo meldunil:1 o rc:a
ilzacj1 zobowiązań produkcyjnych 1 społecznych. 1>ml.1etych przez młodzież 
g okazJt 30-lec\a. PRL oraz dokonano wyboru delegatów na Zlot Mlodzle
iy Polskiej w Warszawie. 

WIDZEW 

Dodatkowa produkcja ueallzowana I 
przez: młodzież dzielnicy widzew>kiej 
wynosi ok. 6 mln zl. Przepracowa
no w cz:ynach sootecznvch 5~.600 ro-

ZD ZMS oraz Danut:t Dutkiewicz, 
,Jerzy Dziekoński, Bożena Józefiak, 
l\l!rÓs!awa Kiełb. .Janusz Królikow
ski. '"Tanusz Lvś, Orszula 1\Iarrzew·
ska .. Jerzv Stankiewicz. Jerzy Szczcp
kowsil:i i Teresa Gumińska. 

....._ 
= --------------

Te fakty nie wymagają komentarza: spalenie tony węgla po-J Na marginesie: d obrze stalo się 
wodu,je emisję do atmosfery 30 kg pyłu, 25 kg S02, 50 kg że pra ce nad tym opracowa111em 
tlenku węgla, 5 kg !lenków azotu. Jedcu samochód spala śred- powierzono architektom z Biura 
nio w ciągu roku 154 kg oleju napędowego i 408 kg benzyny, Rozwoju - instytucji koordynu.ią
przekazując do atmosfery „zastrzyk" sk!arlający się z ok. 5 kg cej politykę przestrzennego zago
dwutlenku siarki, prawie 9 kg N02, 2,5 kil' Pb, 39 kg substanc.ii spodarowania miasta. Wiadomo 
organicznych, 76 kg CO itd. Pomnóżmy te dane przez ilość sa- bowiem, że o realizacji programu 
mochodów kl!rsu:ących ulicami na~zcgo miasta. przez ilośii ochrony środowiska m:iżna m,ówić 
dymiących jeszcze kominów łódzkich przedsiębiorstw. Włos sie tylko wtedy, gdy uniknie się 
jeży! sprzeczności z ustaleniami doty-

czącymi zagospoctarowania prze-
Do walki o czystsze powietrze i/ wynosząca aktualnie 8,2 m kw. na strzennego. Wykonanie pro~ra;nu 

- w og5le w!aściwc gospodaro-, jednego mieszkuiica naszego mia- poclzidono na 5-letnie etapy, za
wnnie zasobami przyrody w Lo- •la powinna zwiększyć się w mykając jego realizację w 1990 r. 
dzi i jej aglomeracji - przystą- perspektywie do 14.5 m kw. Tr.ud- Tvm samym opracowany program 
pila powołana przed rokiem Ko- no zresztą omawiać poszczegolne może bvć wykorzystany zarówno 
m isja Ochrony Środowiska - ze- działy materiału, który ma być •

1

. przy pl~nowaniu przestrzennym, 
pól architektów z Biura Projek- punktem wyjścia dla dal~zych jak j gospodarczym. 

towania i Prognozowania Rozwo- szczegółowych już, opracowan. (at) 
ju Lodzi. Plon jej pracy zapre-
zentowano wczoraj, przedstawia- 11111111u111u11111111n1111111111111111111111111111111111111n11111111111111111nn 

jąc kompleksowy program ochrony _. fll a~ - MLODA GWARDIA _ .,Nie będę 5 
środowis1rn. : J ci. ę kochać'' (Al poi. od lat. li, : 

Ten potężny materiał zawiera : i godz. 10, 12. 14, 16, 18, 20 : 
wskazówki dotyczące nie tylko : MuZA, - „Po drugie.i stronie ; 
ochrony powietrza, wocly, gleby, : slońca·• ang. od lat 14, godz.. o. 
ale projektuje H>Osoby racjonalnej $ . 15.30. 17.45. 20 : 
gospodarki odpadami, walki z ha- : · OKA - .,Był sobie glina" fr. od : 
lasem na terenie Lodzi i jej za- li : lat 14. godz. 12. 14, 16, 18. 20 :Z 
Pleczu' Sl·ęgaJ'ącym "" Zduńsk~ : POLESIE - ,.Walka o Rzym" a 

... - .., rum. od lat 14, godz. 13, 17 • 
Wolę, Lowicz, Lęrzycę I Koluszki. · S POPULARNE - .,Królowa stacji : 

;;:twi~~~~misJf.; ko~1i:~~~f;;io1~~~~ I 5 ? ;;~::ynl~\~ej'.„F::i~:ts~id t:~znl~.\ e 
zlokalizowanych j eszczP w śród- : USA. od lat 16. godz. 18.45 $ 
mieściu stolicy województwa, lik- 5 PRZEDWIOSNIE - .,Liliowa aka- : 

wid1ację z;iajdu1jącydch się tuhtaj 2
1

00 : 

11 
_ -

1 
~~~" 18\A 1_,T~i~Y 0~r~~~:d~~; ~osdl; :„: 

kot owni 1 wie u omawyc pa e- • od lat 16 godz. 20 ·• 
nisk, które zastąpią instalację c.o ;: co • PIONIER - .,Kajtek i siedmlo- 5 
Program postuluje ponadto - w : gJowy smok" IB) węg. od lat „ 
zakresie ochrony wód powierzch- : I 7 godz. 16. „Królowe Dzikie!lO a 
niowych - rozwój siecf kanaliza- : I Zachodu'' franc. od lat H godz. • 

cyjnej, konieczność budowy : GDZIE p{;k_4J;, ~ .,Winnetou !Apao>aczi" ; 
7.biorników retencyjnych itd. Pia- 5 

1 
I jug.-NRF od lat 11. godz. 15. : 

nNy azakgładrajoą, dżae ilość zieleni, ~==„ I KI En~ I Ri~l;~6~ w~~:~~;3~:~i'~;~~· p:; ~ 
, .J.. od lat 11 godz. 14. 16, 18 .,Pra- I: 

wo gwałtu" (B) USA od lat 16 i 
godz. 20. „ 

l boczo~od7.ln - m. in. orzy budowie li : - R.O~IA - ,.Jak rozpętalem II :I 
Młodzież Górnej wykonala czyny dla Prvzmatu . - - - - - wojne światową" cz. I (Al pol-

orodukcy1ne wartości 10 mln zł.\ : WAŻNE TELEFONY ski. od lat 14, godz. 10, 12. 14, ii 
Przeoraoowano ponad 6 tys: god1.ln I 11 :;:: I O~ 16, 18. 20 = I 

parku Dabrowa-Zarzew. Młodzież 
s~kolna zebrała 17.300 kit makulatu
ry I 2,5 tony złomu, 

___________ __, Brązowe Odznaczenia im. J. Kra-

------------------ sickiel!o przyznano przodującym ak-

przy norzadkowanlu i up:ększamu •: Informac.la telefon rzna. · SO,JUSZ - „W pustyni I w pu- •„ 
· Straż Pozarna 08, 666-11, 595-55 

dzielnicy. Ostatnio odbuwal się w Kraśni- ::• Pogotowie Ratunll:owe 09 ~~czy" (Al poi. od lat 7• godz. : 
Odbyła s!e także uroczystość de- ku Lube!skim VI Festiwal Pieśni Informacja kolejowa 655-55 STOKI _ ,,Janosik" CA) poi. od § 

DEWIZY tywistom organizacj; ZMS: 1\1, 
Kwiat)rnwskiemu z „Wifamv" I E. 
Kleraslowi z ZPB Im. Dubois. Poza 

Z 6, k l 284-60 399-80 
koracii zasłużonych dlialaczy ZHP. Part11.zanckiej. ~sdo .' l wo aDny :: Inrormacja PKS 265•96 547_20 lat 7. ~odz. 15 17.30; .. Szpital" :I 
Odznaczenie Ruchu Przyjaciół ZHP „Pr11zmat" ze Spoi zie czego o- t 1 wodocJowowe 833_46 (Bl USA. od lat 16, godz, 20. 

K zt L t in" ŁZSP w Poi:o l!W e ""' SWIT - „Zez:owate szczeście" : 

dl 
tvm dyplomy i znaczki okolicznoś-

a turysto' w ciowe wręczono 16 laureatom kon
kursu na najlepszego mistrza i przy

otrzvmal Józef Rudnicki. a srebrne mu u UTI/ " u n 6 • Pogotowie ttazowe 395-85 IA) oolski. od lat 16. "od~. l', " 
Łodzi zajął w kategorii ZPSoo! w .: pogotowi eneri:etvrzne 334-28 "' • • :• 

- Jan Dawidowsil:l. Emilian stru'<, t"o'·alnych zaszcziitn" 1 mi·e.i·sce. • e · 17.15 .. Mały wielki czlowiek" 
K t t D b k" A t 1· Ka v r. • Pogotowie ciepłownicza 253-11 (B) USA. od lat 16. godz. 19.30 : . ,. 

Dla u sprawnienia obsługi dewi
r:owej oddział Banku Polska Kasa 
Opieki S.A. w Lodzi przy al. 
Kościuszki 59/61 pracuje codziennie 
od godz. 8.45 do 20.00. W tym 
czasie czynne są m.in. kasy ob
stugujące indywidualnych tury
stów udających się do krajów so
cjalistycznych, dokonywana jest 
także sprzedaż tzw. normy pasz
p<>rtowej dla wyjeżdżających do 
krajów kapitalistycznych. Czynno
ści te w województwie wykonują 
agencje w Pabianicach, Zgierzu, 
Piotrkowie, Radomsku i Tomaszo
wie Maz. Wkrótce będzie można 
załatwiać te sprawy także w Kut-
n~ ~) 

Pamiątkowa 

bransoletka 
„Zgubtlam srebrną bransoletlcę. 

w.em nawet prawie na pewno 
gdzie: kilka dni temu w okoli
c:acn przystanKu tramwajowego 
rog Aleksandrowskiej i Kaczen
cowej. 

ReJ<ektorku, pomóż ml ją od
należć, tQ pamiątka. rodzinna.! 
Uczcnvego znalazcę sktonna. je
stem wyuagroazlć11 • 

Anna Kuźmicka 
(ks. Brzóski 49-a) 

Jak to odczytaćł 

w zesztym tygodniu, komen-
tu;ąc aecyz1ę o 'ioweJ orgamza
CJl rucliu. w srodrniesctu, „Ozien.
nik" pozwoli! sobie m. it1. na 
takie zaame: „Zupi;wne pierws<.e 
ani ruchu po nowemu przynio
są - j ak zwykle - troch<: za.-
mieszania (w związku z czym 
kterowc11 powinni przygotowac 
sobie gotów/cę "a ma.11d.aty)", 

Okazuje s1ę, uwaga wmesiona 
w tonie raczej żartobliwym, 
przez wielu zostala odczytana 
zupetnie nie tale, jak naleźaw. 
Kierowcy ctzwonią eto nas i mo-
wią: „10 tak? To gazeta na· 
puszcza na nas milicję? Nie 
cl.ość, że będziemy musieli przy
zwyczajać się do nowego ukła
du, to ieszcze chcecie, żebysmy 
pia.cm za byle jaki bląci? I ... " 

Kochani/ Wcale tego nie chce
my i jesteśmy pr•ekonani, że 
rak ni6 będ:ie . .są dziesiątki do
wodów na to. że milicja w ta• 
kich razach jest bardziej wyro
zumiała niż zwykle, i że nasta
wia się na przypominanie, pou
czanie itd, - nie zaś na kara· 
nle. 

Czekajmy zatem w spokoju na 
zmianę organizacji rucnu, wie
rząc, że wszystko odbędzie się 
tagoclnie i bezboldnte równie;t 
dla kieszeni. 

R. 

Adres Rertektorkat „Dziennik 
Lódzkl", ul, Piotrkowska 96 
90· 103, Lócl1, „Reflektorem po 
Lodzi". Nasze telefony, 33?-17, 
Hl-IO. 

PISZCIE DO NAS 
NUJCIE. CZEKAMY! 

I TELEFO· 

jaciela mlodz.ieży. 

Na Zlocie w Warszawie dzielnicę 
wld1.ewską reprezentować bedą: Eu
geniusz żys-zkiewic-z - orzewodni
czący Rady Dzielnicowej Federacji 
SZMP, Tadeusz Sałata - w1ceorze
wodniczacv ZD ZMS. aktywiści ZMS 
- Bat·bara Lucka, Grzegorz Cieś\ici
ko. Włodzim!en: Pietrasik, Henryll: 

p:i~:s~ 
0 

Zblg:r:~;•·sH~rba::e:·~~~ - ;'.~~~if~~~iw~~z,;c"z~ei;;~lo)~;z~~= S TEATRY Tuwimau~~u:z~ot~~:~47. Piotr i 
(j. kr.) tu" Jerzemu Szmitott:i specjalną E WldEyLK!pana- .Jioe~a"11.30 „Przygo- k awska 307, Llmanowsil:iego 37, :: 

Kowal~ki, Krystyna Ciećwierz. Jan 
Kołodziejczyk i Halina Swituniak, 

GORNA 
Swidzińska N. - Poland. Facts and 

Delegatami zootali wybrani: An- figures. Interpress 19'13 r„ str. 68. 
drzej Bonci:ysty - przewodniczacY . zł u. 

naqrodę rzeczową. I: Zielona 28. pl, Wolności 2. Obr. • 

Jak podkreślilo juru. uczestnicy E P~~~::,~~~~ay na sprz~~~f;. 19
'
15 Stalk'i-~~~~~ i.".nwIOD4.WSTWA i 

koncertów konkursowycźh l_egitJJm?- : Nl\lOAlLVAY S-.• LAnie'.:ynnn
1
.eYczynna Franciszkańska 17'19 przyjmuje = 

wali się dobrym, wyra nie zwyz- • ~ · oodzlennip w godz. 7.30-14, a w : 
kującym przugotowaniem (s. zcze- .= JARACZA - godz. t9.30 „Rome" soboty 7.~ri-- 1 ~ = 
gólnie dotyczy to gnipy zespołów .„ i Julia" DVżtTRV SZPITALI • 

MAl'.A SCENA - nieczynna lnstvtut Polotnlctwa t Glneko- : 
woka!nych). : TEATR 7.15 - godz:. 19.15 „Tr~- Joi:ii 1Sterl1nea 13\ Klinika : 

I 
st;;?ó!a w;~s~l7:;;~1~·P;y;s~~f; ż'ot ~ Mic~;~~~Y - godz. 1e „weso- f;' 1~żn~W~1k~1 Gl;~~~i;%;l~~sz~!~! § 
nierskieJ ,,Kolobrzeg-74"'. :_ la wdówka" nica Sródm fe§cle 1 z dziel nl~y =· 

ARLEKIN - nieczynny Górna: Poradnia .. K" z ul. Fe- • 
: PINOKIO - nieczynny liń~kieiio. • 
: MUZEA Szpital Im. Madurowicza CM. : 
- l"ornalskle1 37! - d7.ielnica Po- : 

IUWIUIWlllllllllllUlllUlllllllllllllllllUlllllllllllUlllllllllllllUlllllllUllllllllllllłllllłlllllllllllllllllllllll 
: SZTUKI - (ul Wieckowskiego M\ lesie '- dzlefn!cy Górna. oorad- : 
: fr. od lat 14, godz. 10, 12.15, 14.30 nie .. K" z ul Zaoolskie1. Pr7.Y- : 
: aisrotUł Rl.JCHU REWOLU· bvszewskle~o oraz z dzielnicy :: 
: CYJNEGO (ul. Gdańska 13l Balutv. Poradnie .. K" ul. Trak- : 
- 10-16 tor-0wa. Lniana =. ARCHBOLOGICZNE I ETNOGRA• Sznltal Im R. Wolf - dzielni- ; 
: FICZNE (pl. Wolności 14> aodz. ca Widzew oraz dzielnica Balutv : 
: 10-15 oorócz Por•dnl .. K" ul. Sedziow. : 
: HISTORIJ WLOKIENNICTWA CuL sko , Llbl'lt"-. = 
: Piotrkowska 282) godz. 10-17. Szoltal Im R. Jordana : 

E E~~;:~~~~Nl!'::.u 10-i~ark Sien- er-iel~~~~low~~~t~ L;bo:i~~nia .. K" = 
: l,ODZKJE ZOii Chirurgia O!?ńlna - S7p

0

ital Im. :I 
: czynne w godz. 9-20 (kasa Barl ieklego (Koocińskie~o 221. S 
: cz:vnna do godz. 19l. Chlr11r1?1• ura?nwn - " 7.oita l im. „ 
- K I N A Radlińskiego (Drewnowska 75). : 
: BALTYK „Mania wielkośd" Neurorhirur!!i~ - Szpital Im. : 
• franc. od lat 14, g d 10 12 15 Konern lka (Pab'.anlcka 62) „ E: 14.30. 17. 19.30 ° z:. ' · Laryngolrigfa - Szpital tm. „$ 
: LUTNIA .. s:vn G<>dzllli" 'ap, Barli~kle~o (Kopciń•kieg0 22) 
: od lat 11 iiiodz. 10, 12, 14. 16. <;>kulistvko - Szoital Im, Jon- 5! 
: 18. 20 arnera <Mfllonowa 141 . :: 
: POLONIA - „Wielki łup ganl!u Chlruri?;• 1 l•ryneolo!!la dzie_ • 
; Olsena" duński od lat 11 godz. cięca - Korczaka (Anni! Czerwo- : 
• 10. 12.15. 14.30. 17. 19.30 nej 15). ::::l 
: WISLA - „OJciec chtzestny" USA Chirurgia szczękowo-twar7.owa ::I 
: od lat 18. godz 9.30, 12.45. 16. - Szpital Im. Barlicil:ieg0 (Koo- :! 
: 19.30 cińsk1ego 22). ,.. 
- WOLNOSC - „Nie ma mocnych" Toksykologia - Instytut Mea,v- : E polski, od lat 11, godz. 10, 12. 14, cyny Prarv (Teresv 81 : 
• 16, 18, 20 SWIĄTECZNA POMOC • = WLOKNIARZ - „Nie ma moe- LEKARSKA = 
: nych" polski, od lat 11, &odz. l'rzyJmowame chorych w am· :: 
: 10, 12, 14, 16, 18, 20 bulatorium prze'- lekarzy w godz, : 
: ZACHĘTA - .. Mania wielkości" od li do 19, przez pielęgniarki : 
: fr. od lat 14, godz. 10, 12.15, 14.30, w godz od e do 20. : 

Wczoraj 

na 

ulicy 

Piotrkowskiej 
J'ot.: A. w-ach 

: 17. 19.30 Przyjmowanie zgłoszeń na wt- : 

Kaw·1arn·1a w ,,Balaton·1e'' i·uz· czynna + Efektowny § T~~~~-L~;~~~vy~„ „~~~~-~ni:od:. ; .'ftdo df7~ 0~~:ii:;t~ika%~~~e gg =~~~- : • 20.30 (kino czynne tylko w dni 8 do 17.30 Poprzez rejestrację ..., : 
: pogodne) dzielnicowych kt h § 1 : = STYLOWY-LETNIE - „Człowiek, n~j pomÓcy, ~~~!laacte!e~ni~~~'Z~ = 
: który przestał palić" szwedz. ort I osoblśc!P przez zainteresowa- : 

Wystro,J. wnętrza + Telew·1zor .na m·1strzostwa E r..:iic t~~'kog~zanfo~,~~„'cf,;nkp~ czyn: . nyi~t~Jn~od.zad.~~s; d? 
2~eletony § 

: - „Dziewczyna szu a szcz~· punktów Swtąteczne.1 Pomocy Le· • 
: cia" ang. od lat 16 - godz. kl = 
:: 14.30 .,Zloto Mackenny" USA od kars ej i Pl etę1mlarskiej w !XI· ... 
·- lat 16 godz. 17.00, 19.45 szc1ególnvch dzielnicach: ! 

Lódt-Bałuty - ul Traktorowa „ , • ta • Bar szybk.1e1· obsług·1 dop·1ero w 1·1pcu E ST~~~a~~ CBJ„KJ~CZ ~~e~~i ~: :!;36· t~~l ~~7780:117 (~pr~1~fo"';~~I~~ : sw1a - • ; s~t'i:io15:_o ... ~:~~~r!O osobliwości" ~~~o~~~;~ ::~ przy ul. Zuli Pa- § 
Gdy w pierwszym dniu no otwar = (~ix,~~l '~~ę;a~vz1!b~Y~~y"16(!°i' t LI ódt-Górna - ul. Lecmtcza 2/C:. :: 

~ -----= ----= = --

Po długotrwałym remoncie Cz kilkoma „poślizgami") na~eszcle 
kawiarnia „Bala tonu" została przekazana clo uż:l'.tku. Na razie jest 
czy1llla tylko w godz. 15-23; z chwilą ukończema remontu sklepu 
i wytwórni cukierniczej na parterze (w ltońcu czerwca) bedzi<: 
oLwarta w godz. 10-23, Jest to lokal I kategorii i - jak na taki 
przystało - został urządzony bardzo efektownie. Zwraca uwa
gę pomysłowe rozwiązanie wnętrza; zainstalowano około !OO lamp 
w metalowe.i obudowie, stoliil:i są tylko 4-osobowe. zaplecze dla per
sonelu - z szatnia.mi, prvsznicaml I jadalnią. Jest także wlasna 
wytwórnia lodów ; kremów. 

w kawiarni przv stolikach są 124 miejsca, zał na tarasie dal
szych 60, Szkoda jednali:, że przy generalnym remoncie nie po
myślano 0 założeniu <lachu nad tarasem, Wówczas można byłoby 
korzystać z niego również w czasie niepogody, 

W trybie przyspieszonym 
W trybie przyspieszonym Kolegium 

d/s Wykroczeń Urzędu Dzielnicowe
eo Lódt-Polesie rozpatrywało spra
wę Zddsława. Galka (zam. przy Uli 
Zielonej 40), nigdzie n ie pracujące
go. ki lkakrotnie już karanego orz.ez 
kolegium. Bi:dąc w stanie nietrzeź-

wym, wywoła! on awanturę oraz: u
żywał słów wulgarnych w posesji 
przy ul Więckowskiego 68. 

Kolegium postanowiło ulcarać go 
3-m.iesięcznym aresztem. a jako karę 

cloclatkową orzeczenie to podać do 
wiadomości w prasie, (j, kr.) 

- _ „ e 440-52. : 
clu kawiarni (w mlnlony wtorek) w I: i~~o od lat 16• g-0dz. l6.30, Lódt-Pole1le - Ul. t Maja u. i: 
czasie dansingu oril:iestra ttrała zbyt S TATRY - „Chlopl" cz. 1 1 Il (A) tel 305-83 ... 

• od lat 14 d 10 3 • Lódż-Sródmle§cle - ul. Piotr- : 
głośno okazało się, że z sufitu od- : go z. • 1 ·1•· 16.30. kowska 102. tel. 271-80 "' 

T b b d · - POŻEGNANIE Z FILMEM .. Kow Lód. w ·d · : 
padły dwa klosze. rze a ę zie : boju do dzieła" ang. od lat 16• z- • zew - ul. szpitalna 6. • 
więc lepiej je umocować, : godz. 19.45 tel 626-54 5 

W związku z mistrzostwami świata 
- aby nie pozbawiać kibiców emocji 
- „Balaton" otrz:vmul telewizor mar 
kl „Beryl". Poclobne telewizory zo
stały zakupione dla „Rarytasu", 
,,Relaksun i ,.Kęsa''. 

W barze szybkiej obsługi „Ralato
nu" - jak mieliśmy oil:azję się prze
konać - postawiono .luż niskie sto
liil:i na miejsce dawnych wysokich 
I rozpoczęto odnawianie i;;ali kon
sumpcyjnej, Trwają również roboty 
przy remoncie baru węttierskl~g-o. 22 
lipca orzew!du lc sie przekazanie do 
utytil:u parteru na.twlęk•zego w Lo
clzi kombinatu gastt·onomkznego. 
Przvpomnijmy źe nicrwotn:v 1ermin 
zakłada! oddanie go konsumentom 1 
lipca br, (j, kr.) 

• CZAJKA - .,Dywersanci" jug. od Nocna Pomoc Leil:arska w • 
lat 14. godz. 17, 19 Stacji Pogotowia Ratunil:owego m. : 

DKl\'I - „Zbrodnia 1est zbrOdnia" Lodit. uJ c;1enk1ewicza 137, orzyj- $ 
fr. od lat 16 godz. l6. 18, 2o mule zglos1.cnla na wizyty do- • 
ENERGETYK - .. Winnetou w mowe w li(oaz. od 9 clo 5, telefon : 

D-01inle Smiercl" 1ug. od lat 14 66R-R6 : 
~odz. l 7 19 Lekarze Doraźnej Pomocy In- : 

KOLEJARZ _ „Znikaj ący punkt" ternistycznej w Stacji Pogotowia : 
USA or! lat 14 ~odz 17, 19 Ratunkowe~<· przy ul Slenk!ewl- : 

GDYNIA „Niewygodny ko- cza 137, przyjmują chorych w .: 
chanek'" w!os.-NRF. od lat 16, ambulatorium w dnt powszednie • 
godz. to, 12.15. 14.30 t7, 19.30 w ęod2 od 16 do 7. w dni świa- " 

HALKA - .. Niebieskie 1ak Morze teczne cala dobę : 
Czarne• oolskl od lat 14. !lOd7.. Lek~rze Doratnej Pomocy Sto- liO 
16. ..Kot" franc. od lat 16 godz. matologlcznej w Stacjl Pogotowia 5 
18. 20 Ratunkowego orzy ul Sienk!ewi- : 

l MAJA - .,Wódź Indian Te- r.za 137. przylmuJa chorych w : 
cumsech" NRD od lat 11. godz. ambulatorium w dni powszedniP e 
15. 17.15 ... G-Odzlna szczytu·• (A) w <?od7 {'r! 2n do 7, w dni śwJa- • 
pot, od lat 16, godz. 19.30 teczne cala d-0be. : 

• 
1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u11ii 
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Rozm.owy o teatrze 

Julia • l Roineo 
JULIĘ" grywało się „ROMEA 

ostatnio dla honoru domu. Rzodko 
szczerze, z potrzeby. Ot - konwen
cja. Wypada, aby groć klasyków. 
Cxasem zdarzała się oktorka w 11ty
pie1' Julii, zdarzał się aktor w 11typie11 

· 

Romea, to znaczy byli w miarę 
młodzi, sympatyczni, w odpowiednich 
proporcjach liryczni i namiętni i, jak 
to się zwykle pisze - „ładnie mówili 

wiersz". Krytycy, na ogół, wyciągali 
wtedy swoje słowniki z eleganckimi 
zwrotami i pisało się, że „potoczyś
cie", że 11pełną frazą", że "prawdzi
wie i romantycznie" i zaraz teatr jed
ną szacowną pozycję miał z głowy. 
Tyle - -że publiczność, z reguły, rów
nież miał z głowy. A cóż warta klasy
ka nie czytana, nie oglądana„.? 

~ 'MOO:e myśmy się zmienlli, 11 mo
te to Julię i Romea zmienił 
teatr I zmieniło życie od dnia Ich 
narÓdzin w latach dziewięćdziesią
tych XVI wieku w każdym 
ra:i:ie tragedia Szekspira, nie pi
sana z pewnością dla znawców i 
snobów, straciła swój kontakt z 
szeroką publicznością. Długie to 
było I nudne dla tej ostatniej, a 
także dalekie i nieprzymierzalne: 
gdzież takie Julie, gdzież tacy 
Romeowie, mówiący napuszonym 
trudnym do zrozumienia językiem. 
J)ziś, po westernach, młodzi lu
dzie są oszczędni w słowach -
albo każą się domyślać o ro Im 
chodzi - albo też walą kawę na 
ławę. Czy są bardziej zrozumiali 
- to druga sprawa. W każdym 
razie inne mody obowiązują, inna 
konwencja. 

Cały już prawie akapit wypl
gałem o języku, ale nie bez ko
zery. Od zmiany języka bowiem 
zaczęła się praca nad „Romeem 
i Julią" w Teatrze Jaracza. Jerzy 
S. Sito wziął się za „spolszczenie" 
Szekspira nie pierwszy raz. Nie 
za tlUJnaczenie w sensie filologicz
nej wierności (cóż to zresztą zna
czy owa wierność - jakie są jej 
kryteria: XVI-wiecznego Szekspi
ra przekładać na XVI-wieczną 
polszczyznę, czy jak?). lecz za 
przybliżenie dzieła współczesnej 
polszczyźnie - jej duchowi, jej 
mentalności. 

„.widz~m11 jak cfojrzewa w nich miiość ..• 
Fot.: A. W ACH 

-.I V-J (/ \ ' ' "' '~ 

Punkt wyjścia, ~ądię, Jest taki: .8 k .._ d 1 . . . ....... t k b , k 
nie ni~Źczyć samej struktury\ ze sp'.' . g yby pisa d~1s1aj .. sen.wen ne, ta że owiem Języ 
dzieła, napisać je jakby od nowa, O~zyw1śc1e, .w:szystko t.o Jest o wyznacza strukturę dzieła), ale 
używając elementów języka, ja- w1.ele bardzie] . skompl!k~nvane, tłumacze, bliżej lub dalej - za
kiego mógłby, ewentualnie, użyć (me zawsze moze być tez kon- wsze chodzą tą drogą. I11l)y jest 

E
stradowe produkcje Hanki Bielickiej są fenomenem w 
:iowojennym trzydz.iestoleciu. No, może jeszcze nieśmia
ło usiłuje jej dorównywać Jarema Stępowski ze swoimi 
oseudofolklorystycznymi, cwaniackimi numerami .. war-

. e-i~wskimi'', ale to jednak nie ta klasa. Bo też nasza znako
mita artystka rynkowym, przekupkarskim wrzaskiem potrafiła 
zapewnić poparcie potężnego lobby sporej części piękniej
szej połowy wszystkich widowni 

Bardzo chytrze dzieląc społeczeństwo na Nie l na Nich, 
od lat wielu glosi z estrad najrozmaitszych i ekranu telewi
zyjnego przewagi rodu niewieściego. Chytrze pomyślane, bo
wiem z tymi niewybrednymi i często prymitywnymi tekstami, 
w pewnych sytuacjach identyfikować się może i pa.ni doktor 
nauk filozoficznych, której mąż safanduła, nie potrafi wbić 
gwoździa i ogląda się za uroczą sąsiadką i pani handlująca 
pietruszką przed „Delikatesami", którą onegdaj złoił pijany 
małżonek. Połączy je więc znakomiciP pani Hanka Bielicka 
dając rekompensatę w postaci głośnych, na ostatnim oddechu 
wykrzyczanych kpin na temat ich głupich, niezdarnych. leni
wych i niewdzięcznych mężczyzn. 

Nie chciałbym być tu posądzony przez Czytelniczki o anty
feminizm. Wprost przeciwnie, proszę pat'!, wprost przeciwnie. 
Wprawdz:ie jak mawiał Lec „nie znam się na kobietach i od-

Nadzienie się liczy! 

Szekspir w tłumaczeniach XVII
-wiecznych inny w XIX-wiecznych. 
Nie ma tłumaczeń jednakowo 
strawnych dla różnych epok, dla 
różnych pokoleń. 

Wszystko to razem było, jak 
się zdaje, punktem wyjścia także 
dla „języka" teatralnego, którego 
użył Jan Maciejowski jako reży
ser. Ani Janina Sokołowska 
Julia, 'ani Krzysztof Stroiński -
Romeo, nie są bohaterami z góry 
zaplanowanej tragedii. Ona - 14-
-letnia podfruwajka (w rzeczywi
stości Sokołowska jest na III ro
ku PWSFTviT), w której bez for
sowania bariery epok, mógłby się 
zakochać każdy nastolatek. On -
nie OJ?ierzony kurczak, stara się 
dorównać doroślejszym kogutom 

Ireneuszowi Kaskiewiczowi 
(Merkucjo) i Mariuszowi Lesz
czyńskiemu (Benwolio). Julia ba
raszkuje z Nianią (Ewa Mirow
ska), która zapewne nie wychowu
je jej na rycerskich romancach, 
raczej już na facecjach z rynku 
w Weronie. Romeo mówi tekst, 
jakby się dziwił językowi, którym 
przemawia, jakby go ten język. 
śmieszył - te okrągłe zwroty, te 
metaióry, te porównania. Wolałby 
mówić i działać jak Merkucjo i 
Benwolio, żonglujący nożami (po
mysłowe układy walk Waldemara 
Wilhelma), nieustannie db9jący o 
utrzymanie fasonu. Sprawa faso
nu, mody, konwencji, sięga g!ę
biej. Także zwady wybuchające 
miedzy Montekimi i Kapuletimi 
są kwestią fasonu. Nie wiadomo 
już o co poszło, wiadomo, że ustą-

Jerzy Katarasiński 
· pić, podać sobie ręki - nie wypa
da. Głupie to, bo g!upie - ale 
prawdziwe. 

I nagle w tym świecie pozorów 
rozżarza się autentyczny płomy
czek. Gdyby nie Romeo, zapewne Ju
lia wyszłaby za mąż za śmiesznego 
Parysa (K1·zysztof Różycki), Parys 
chodziłby po domu w szlafroku 
w kwiatki i pohukiwał na swoje 
dzieci, jak jego niedoszły teść 
Kapuleti (Jan Tesarz). Gdyby nie 
Julia, Romeo jeszcze przez kilka 
lat obściskiwałby dziewczyny po 
zaułkach, aż wreszcie ożeniłby się 
z którąś z nich. I może dopiero 
w którymś z następnych pokoleń 
trafiliby się Julia i Romeo - ci 
z Szekspira. 
Spotykają się jednak „tu" 

„teraz". Widzimy jak dojrzewa w 
nich miłość, jak Julia zmienia sie 
w kobietę, jak Romeo dorośleje, 
mężnieje. Pięknie jest przeprowa-
dzony ten wątek. Tak pięknie I 
tak prawdziwie, że życzymy tej 
parze wszystkiego najlepszego, 
zaczynamy mieć nadzieję, że Ma
ciejowski naprawdę zmieni Szeks
pira i rzecz cala zakończy się 
happy-endem. 
Byłoby tak, gdyby milość uwol

niła Romea z wszystkich narzu
conych mu przez rodzinę, przez 
Merkucja i Benwolia, przez We
ronę, konwencji i fasonów. Jesz
cze na początku bójki Romeo pa
mięta Julię, nie boi się śmiesz
ności, gdy chce podać dłoń Ty-
baltowi (Stanisław Kwaśniak). 
Później konwencja zwyc1ęza mi-
łość. Romeo musi - bo uważa, że 
tak wypada - bić się z Tybal
tem, później musi zabić Tybalta, 
byle by zabić, byle by zabić - i 
rzuca weń nożem, w czym się 
ćwiczył przez miesiące, może przei 
lata, z Merkucjem i Benwoliem. 
Jesteśmy źli na Romea, mówi

my, że jest głupcem, po prostu 
głupcem, że wylaz! z niego kur
czak marzący o tym, by zostać 
kogutem. Julia mu jednak wy
bacza - jej mi!Ość jest doroślej
sza niż miłość Romea; dla niej 
konwencje przestały istnieć. I je
szcze raz, po „scenie balkonowej", 
która jest po prostu miłosną sce
ną - bez żadnych nied.omówiet'l, 
jeszcze raz mamy nadzieję - że 
Ojcu Laurentemu (Jerzy Przy
bylski) uda sie odwrócić bie~ wy
padków. 
Dotąd więc zwycięża Maciejow

ski - reżyser. Daje widowni na
dzieję na niespodziankę. Ale rzecz 
toczy się, jak się toczy, 
tak toczy się jak zwykle: 
o wszystkim zadecyduje przypa
dek. Nie doręczony list (tu można 
mieć pretensje · do Szekspira, że 
nie związał swej tragedii koniecz
nością, że wydal swych bohaterów 
na lup przypadku) - i w rezulta
cie jeszcze dwie niepotrzebne 
śmierci. Głupie śmierci; tym głup
sze, że zawinione przez konwen
cje, które długo jesz.cze, mimo, Iż 
Monteki i Kapuleti podali ąobie 
dłoń, będą się utrzymywać. (Oni 
zapewne już nieraz podawali 
sobie dłoń i nieraz z powrotem 
brali nóż do ręki). Tak było w 
czasach, w których bohaterowie 
nosili renesansowe stroje, i póź
niej - kiedy ubierali się w mun
dury podchorążych, w buty z cho
lewami, tak jest i teraz, kiedy 
dziewczęta noszą bananowe spód
nice. Mówi o tym także sceno
grafia Krystyny Zachwatowicz 

i I est to zjawisko obserwowane powszechnie. Długie nogi, 
smukła sylwetka. Wiążemy to z korzystniejszą dietą, 
większą ilością witamin, lepszymi warunkami życia. A 
uczeni patrzą na to zjawisko z punktu widzenia działa-

jących w organizmie mechanizmów. sprzyjających, lub prze
ciwdziałających wzrostowi. Najogólniej mówiąc - wzrost czło
wieka zależy od hormonu wzrostu, stopiet'l zaś jego działania 
regulowany jest przez somatomedynę i somatostatynę. Od 
wzajemnego układu tych trzech riał zależą prawidłowości 
wzrostu. Np. w okresie dojrzewania następuje tzw. „skok po
kwitaniowy" - wobec zwiększonej produkcji hormonów, dziec
ko rośnie szybciej. A bywaifl też zaburzenia na tle patologicz
nym. Następuje wówczas nadmierny rozrost niektórych części 
ciała. albo też na odwrót - karłowatość. W tym drugim wy
padku dziecko, pomimo osiągnięcia zaawansowanego wieku 
biologicznego, charakteryzuje się kośćcem osobnika o wiela 
młodszego. 

Zjawiska te nie mogły ujść uwagi ludzi nauki. Endokryno- ·· 
logia łódzka pełni rolę prekursora w dziedzinie naukowego ich 
badanJa. 

Prof. dr hab. Tadeusz Pawlikowski, który kieruje Katedrą 
Endokrynologii AM, dokona! już kilkanaście lat. temu wraz 
z grupą współpracowników, prób leczenia karłowatości przy
sadkowej u dzieci. Ponieważ nieznana była wtedy metoda 
otrzymywania ludzkiego hormonu wzrostu, podawano chorym 
zwiększone ilości białka, przetworów tarczycy, substancji ana
bolizujących, witamin, stosowano też odpowiednio pomyślane 
ćwiczenia gimnastyczne. Srodki te, jako rzeczywiście mające 
wpływ na procesy wzrostu, w jakimś stopniu pomagały. w 
jednym nawet wypadku uzyskano '.!5 cm przyrostu. Wyniki 
były jednak niezadowalające, zarówno więc w kraju jak i za 
zranicą, szukano innych, pewniejszych metod. 

Stosunkowo wcześnie ustalono, że właśnie hormon wzm
stu produkowany przez przysadkę mózgową człowieka gra tu 
poważną rolę; skierowano więc wysiłki na uzyskanie go. Za
danie to w latach 1971-1973 wykonał zespół badawczy pod 

Młodzież tak pięknie rośnie 
kierunkiem prof. dr Kazimierza Zakrzewskiego. Opanowano 
mianowicie metodykę otrzymywania hormonu wzrostu z przy
ąadek ludzkich. metodykę jego radioimmunologicznego ozna
czania oraz metodę oznaczania przeciwciał anty-HGH w ludz
kim osoczu i surowicy. Prace zespołu były finansowane przez 
Wydział Nauk Medycznych PAN, a nadzorowane przez Komi
tet Terapii Doświadczalnej PAN. Następstwem tego odkrycia 
stała się produkcja hor>monu, dobrego oręża medycyny w wal
ce z karłowatością. 
Oglądatem dziecko 13-letnie, cierpiące na tę chorobę. Słowo 

„cierpiące" ma tu znaczenie psychiczne. Bowiem natura tak 
jest w wypadkach karłowatości okrutna, że dzieci te charak
teryzuje - dobry rozwój umysłowy. a więc pełna świadomość 
kalectwa, prowadząca czasami do załamat'l ów 13-letni chło
piec wygląda pod każdym względem jak dziecko 5-6-letnie. 

Leczeniem tej nieprawidłowości rozwoju zajmuje się w Ło
dzi dr Danuta Potkuł, mająca w tej chwili pod opieką 9 dzie
ci, choć w mieście naszym ponad 20 wymagałoby leczenia. 
Najlepsze wyniki osiąga się rozpoczynając terapię wcześnie. 
Niestety, nie dysponujemy dostateczną ilością hormonów natu
ralnych. Stąd - konieczność uruchomienia produkcji syntetycz
nego hormonu wzrostu, tak jak się produkuje inne. na przy
kład ACTH, kortyzon itp. Stosowanie hormonów otrzymywa
nych syntetycznie ma nawet tę wyższość nad naturalnymi, że 
organizm w mniejs7-ym stopniu uodparnia się przeciwko nim. 
Stosuje się też dodatkowo hormon nadnercza, kortyzon, prze
twory tarczycy, uzupełnia się niedobory witaminowe. niemalą 
rolę odgrywa w kuracji także wysokokaloryczna dieta biał
kowa .. 

Dr P.otkµl jest.-.zadowofona z wyników leczenia;, Mvłflszcza N 

w pierwszym roku, kiedy osiąga się przyrost 6 do 10 cm. W 
drugim roku już tylko 3-5 cm, w trzecim 2-3 cm, później ku: 
racja nie daje pozytywnych wyników. Dwie dziewczynki. le
czone przez okres 4 lat, zwiększyły wzrost o 20 cm każda, 
dwoje dzieci leczonych przez 2 lata, uzyslrnlo po 15 cm przy
rostu. Trwają badania mające odpowiedzieć na pytanie. dla
czego po 4-5 latach, hormon wzrostu przestaje działać? 

Są to problemy ·skomplikowane, pracuja nad nimi liczne 
instytucje, wśród· nich Katedra Endokrynologii UŁ, Instytut 
Matki i Dziecka w Gdańsku oraz Instytut Pediatrii w Lubli
nie. 

W Polsce przeprowadzono studium terapeutyczne na 44 
chorych i przy tej okazji poczyniono ważne obserwa
cje praktyczne, dotyczące sposobów leczenia. Doświad
czenia wskazują też, że w zakresie uzyskiwania hor-

monu jesteśmy w stanie uniezależnić się od importu. Miejmy 
nadzieję, że fabryczna produkcja hormonu wzrostu zostanie 
wkrótce podjęta w kraju. 

JERZY URBANKIEWlCZ 

(collage kostiumowy, poza tym - ,-----------------·---------------• 
związanie widowni ze sceną po-
przez wybudowanie na scenie bal
konu, będącego przedłużeniem 
balkonu teatralnego), mówi też 
muzyka Piotra Hcrtla. 

Zapewne inscenizacja Maciejo-
wskiego wzbudzi spory, polemiki. 
Jest żywa - to wielki jej atut. 
Jest wsparta świadomym, bardzo 
dobrym aktorstwem - to jej atut 
kolejny. Najważniejsze jednak, 
ie, jak się zdaje - wreszcie kla
syk sięgnął bruku, a nie tylko 
kawiarnianych salonów. I choć tak 
jak Jerzy Panasewicz z „Expres
su" widzę pewne nieskładności 
(jeszcze nie do końca wyreżysero
wana bieganina, jeszcze zbyt dużo 
krzyku dla krzyku), to jednak 
kiedy Panasewicz pisze, że po 
„Romeo i Julii" poczuł się stary 
i bardzo znużony, ja muszę na· 
pisać, że przeciwnie - poczułem 
się młody i odświeżony. Zachę
cam publiczność do sprawdzenia 
„Romea i Julii" na sobie. 

Beogradsko Pozoriste zakończył występy 
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różniam je od mężczyzn jedynie po plci", ale negatywnego 
stosunku do pat'! generalnie nie mam. Zastrzegam się również 
w tym miejscu. że nie jestem bezkrytycznym chwalcą wszy
stkiego co męskie. Po prostu chcę tu wyłożyć publicznie cał
kiem prywatny swój sąd w sprawie twór-czości prezentowanej 
przez artystkę. 

Estradowe produkcje Hanki Bielickiej są dla mnie feno
menem dlatego, że nie mogę ciągle wyjść ze zdumienia. ja
kim cudem tak miałki humorek może cieszyć, wywoływać hu
ragany śmiechu i salwy braw. Przecież na dobrą sprawę Han
ka Bielicka działa wbrew interesom kobiet, które tak ją go
rąco oklaskują. Chciałbym wiedzieć, ilu mężów siedząc na wi
downi u boku swych małżonek. nagle uświadomiło sobie. że 
ich żony. też się tak zachowują, krzyczą I uważają ich za idio
tów ... 

„Dl" patronuje Olimpiadzie Muzycznej 

·Podejrzewam, że świat jawi się Hance Bielickiej jako coś 
nieskomplikowanego, podzielonego na kolory czarny i bialy. 
Jak te kolory są rozłożone - wiadomo. Może ktoś powiedzieć, 
te to sprawa prywatna Hanki Bielickiej. Zgoda. Ale powiela
nie tej prymitywnej kliszy nie jest sprawą prywatną. tak jak 
nie jest sprawą prywatną mina czytającego dziennik telewi
zyjny i to z tym samym przylepionym uśmiechem doniesienia 
o zbrodniach w Chile i informacje, że pięcioraczki w Gdańsku 
mają · się dobrze. 

W róćmy jednak do tematu. Niedawno Hanka Bielicka 
zaprezentowała milionom telewidzów w koncercie 
z okazji dorocznego święta „Trybuny Rpbotniczej" 
swój. podejrzewam, programowy tekst. Z wrodzo-

nym sobie wdziękiem udowodniła. że nieważne są objętość 
! rozmiary czaszki, ale najważniejsze - jej „nadzienie". I słusz
nie. Nie mogę jednak oprzeć się wrażeniu, że poziom prezen
towanego przez artystkę humoru działa raczej hamująco na 
rozwój tak zachwalanego przez nią „nadzienia". Skłonny je
stem twierdzi~. że usyp.ja i utrwala pewne mieszczat'lskie ste
reotypy i wzory. 

I D~IENNIK LODZKI nr 139 (7939) 

Trzecia Międzyszkolna Olimpiada 
Muzyczna dobiega końca. W tym 
roku młodzież odpowiadała na py
tania związane z działalnością łódz 
kiej sceny operowej i teatru mu
zyc.znego. Spośród 40 szkół, które 

"Cosi fon łulle" 

przystąpiły do eliminacji, w tlna
le startować będzie 6. W plon11:0 
szkól podstawowych drużyny ze 
szkól nr: 188, 174 i 166 - (uczniów 
tych szkół przygotowały: Anna 
Szurmak, Barbara Westerska i Ge
nowefa Demczyk). W pionie szkól 
ponadpodstawowych do finału prze 
szły drużyny z XXIV LO, XXI LO 
i Liceum Ekonomicmego nr 2 
(przygotowane przez mgr Wiesławę 
Kindykiewicz, mgr Janinę Golań
~ką i mgr Wandę Wiśniewską). 

Dziś, o godz. 15 w Teatrze Wiel-

Goszczący w Lodzi belgradzki J chaniźmie kształtowania „małych 
teatr dramatyczny zakończy! swój ludzi" i nadają mu współczesnego 

pobyt inscenizacją „Patriotów" J. rysu, choć tabula oparta została o 
S. Popovića. zdarzenia z p<>czątku XIX wieku. 

kim finał ólimpiady. Jury pod prze Bogata galeria postaci, wnikliwa 
wodnictwem Włodzimierza Pospie-
cha wyda werdykt i rozdzieli na- analiza psychologiczna bohaterów, - w wykonaniu studentów grody, których fundatorami są. m. głęboka ocena „pseudopatriotyzmu" 
in. Teatr Wielki, Wydział Kultury zawa~ta w tej farsie politycznej, 

W niedzielę dnia 16 bm. o godz. Urzędu Miasta i Kuratorium O- dala aktorom ogromne pole · do po-
kręgu Szkolnego m. Lodzi. Fi nalo-

11 na scenie Teatru Wielkiego w we pytania _ fragmenty muzy- pisu. Konstrukcja spektaklu (bra-
Lodzi odbędzie się przedstawienie czne, wokalne i baletowe z różnych wo dla reżysera Miji Dedića) prze-
opery W. A. Mozarta „Cosi fan · · T 
tutte", w wykonaniu studentów oper zadawać będą artysci eHtru lamująca linię scena - widownia, 
Wydziału Wokalno-Aktorskiego Wielkiego. pozwala artystom zachować stalą 
PWSM. .Na zakot'lcze;iie tego:rocmej ol'.m- łączność z pull'icznością. Otwarte 

Bezpłatne bilety wydaje sekreta- p1ady uczestnicy obe1rzą musical . . . . . . 
rlat PWSM (ul. Gdańska 3'2, w go- J P: Marczewskiego .,Przygody Parta 17.m1any scener11, pozory 1mprow1za
dzina.eh 9-ll>). · Kleksa'\, (~g) . cji „odteatralniają" dramat ,o me-

: ·, 

Akcja „Patriotów" toczy się w 
Wojwodinie zamieszkiwane) przez 
ludność różnych narodowości, gdzie 
większość stanowili Serbowie 1 
Węgrzy. Pseudopatriotyzm przed
stawicieli obu narodowości dopro• 
wadzał do coraz większej niena• 
wiści i wrogich reakcji. 

Na zdjęciu: w scenie z „Patr!<1• 
tów" (od lewej) ż. Stojanović, D. 
Jlić, ż. Milenković, L. Laslć, M. 
Qavrilo~ić, _ M. Popović. '1"g} 



I TV MOŻESZ SPROBOWAć!!I 
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo 
T ekstylno-Odzieiowe w Łodzi 

i n form uje, 
że w Pabianicach sklepy przy ul. ul.: 
Warszawskiej 12 i Armii Czerwonej 15 
w Tomaszowie Mazowieckim, w Domu 

Towarowym 
al. Wyzwolenia 13 (stoisko komisowe) 

oraz w Skierniewicach, 
ul. ~wierczewskiego 27 

sq do nabycia ~ ~ 

LOSY ~ ~i 
• . K~AJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ -~ ~ 
~~-::..:~~-~~;"".;.~~ 

I 
I 
I 

OKNA i DRZWI 
uszczelnia taśmą metalową 

po przystępnych cenach 

SPOŁDZIELNIA INWALIDOW 
im. H. SAWICKIEJ w ŁODZI. 

Zamówienia od osób prywa

tnych przyjmuje punkt przy 

ul. WIERZBOWEJ 27 
w godz. 7_;15, tel. 860·19. 

l-• .,. ....... - ......... _. ... _,_,_,_, ...... _. ... _, _ _ ~-„ ... „_.,_, ................ _ ...... „_.„_,_, 

~~~~~~~,~~ 

~ ZAPRASZAMY ~ 
~ do zwiedzenia jubileuszowej XL ~ 
~ WYSTAWY MEBLI ~ 
~ zorganizowanej ~ 
~ w Rzemieślniczym Pawilonie ~ 
~ Handlowym ~ 
~ W SWARZĘDZU, ~ 
~ ul. Wrzesińska 28. ~ 
~ Polecamy ciekawy wybór ładnych ~ 
~ i funkcjonalnych mebli do wszystkich § 
~ typów mieszkań. Wystawa czynna od § 
~ 9 do 23 czerwca br. w godz. 8 - 18. S: 
~ Dog-odny dojazd do Swarzędza co 25 § 
~ minut autobusami MPK z przystanku S: 
~ przy ul. Wierzbowej w Poznaini!l. § 
l~~~~~ 

ZASADNICZE 
SZKOŁY BUDOWLANE 
DLA PRACUJĄCYCH 

lódzlciego Zjednoczenia 
Budownictwa w Łodzi 
przyjmują zapisy uczniów 

na rok szkolny 1974-75 
ZSB nr 1 

Łódi, ul. Przędzalniana 66 
przyjmuje zapisy na kierunki: 

2-LETNIE 
T betoniarz-zbrojarz 
T posadzkarz 
T sztukator-malarz 

(również dziewczęta) 
3-LETNIE . + monter rurociągów 

(15-11 lat) 
(17 lat) 

(15--17 lat) 

przemysłowych (15 lat) 
ZSB nr 2 

lódź, ul. Siemiradzkiego 4/8 
2-LETNIE 

T murarz 
T cieśla 
T monter konstrukcji 

żelbetowych 
T mo1~ter wewnętrznych 

(15-16 lat) 
(16 lat) 

(11 lat) 

instalacji budowlanych (15-16 lat) 
T monter instalacji wentyla-

cyjno-klimatyzacyjnej (15-16 lat) 
3-LETNIE + elektromonter 

+ ślusarz-spawacz 
+ stolarz + mechanik maszyn 

budowlanych 
Warunki przyjęcia: 

(15 lat) 
(16 lat) 
(15 lat) 

(15 lat) 

- świadectwo ukończenia szkoły pod-
.stawowej, 

- 4 fobografie, 
- karta zdrowia od lekarza szkolnego, 
- świadectwo urodzenia z adnotacją 

o stałym miejscu zameldowania. 
Uczniowie (chłopcy) zamiejscowi 

mogą uzyskać miejsce w Internacie. 
Miesięczne wynagrodzenie za pracę w 

czasie nauki wynosi: 
- dla kierunków 2-letnich: 360-600 

złotych. 
- dla kierunków 3-letnich: 250-800 

złotych - z wyjątkiem elektromon
tera. gdzie wynagrodzenie wynosi 
150-800 zł, 

- w ostatniej klasie uczniowie dobrze 
się uczący otrzymują premie pienię
żne. 

Dla młodzieży niezamożnej - zapomo
gi bezzwrotne. Uczniowie otrzymuJą 
bezpłatnie na okres nauki mundurki 
szkolne I płaszcze. Szkoły organizują 
obozy letnie i zimowe oraz atrakcyjne 
wycieczki. Po ukończeniu szkoły ab5ol
wenci mają zagwarantowaną pracę w 
swoim zawodzie. miejsce w hotelu ro
botniczym I możliwości dalszej nauki 
w Technikum Budowlanym dla Pracu
jących LZB - ul. Siemiradzkiego 418. 
Zapisy przyjmują sekretariaty szkół. 
~-~ 

DOllłEK me.że być w sta
n ie surowym lub i>lac ku
pię Mieszkanie w blokach 
na zamianę. Oferty pmva
żne „9885" Prasa, Piotr
kowska 96. 

PLAC budowlany l.łll m 
w okolicy \Vycie,czkoweJ 
- sprzedam. Tel. 227-30. 

9972-111 

ZGIERZ - Chelmy, plac 
1.220 m, dom (3 razy Po 
pokoju z kuchnl2' - wol
ne) - sprzedam. Oferty 
.. 9930" Prasa, Plotrkowsk~ 
96. 

GARAŻ wynaJme lub ku
plę - okolice ulic Wolska 
Polskiego, Nowotki. Kop
cińskiego. Tel, 839-13. po 
19. 9817-11 

BONY PKO - kupie. Tel. 
356-10. 9537·• 

AUTOMAT „Mussana" do 
b itel śmietany. sprzedam. 
Szczecin, tel. 24-553. 

3
4eS-k 

BONY na samochóc! ku
p i11.. Tel, 857-U, Po ;~il-li 

KUPI!'; bony. Tel. ~5-10. 
9925-ll 

APARAT fotograficzny 
„Praktica-L", projektor 8 
mm .. Polluks". 2 akwaria 
- tanio sprzedam. Grabie 
niec 14 m. 61. 9987-ll 

WZi\IACS'IACZ. kolumny 
- sprzedam. Podgórna 49 
-33. 9988-11 

DYWANY i odkurzacz -
sprzedam. Nowe Sad~95~~·2 
KREDENS stylowy, 
dywaniki 1.10 X 2 
dam. Prawa 21 a. 

dwa 
sprze-
9960-11 

SPRZEDA.i'\ł szafę kombi
nowaną I tapcza·n. Piotr
kowska 134 m. 27, tel. 
639-01. 9991-11 

SPRZEDAJll ł-miesięczną 
suke doga. Abramowskie~o 
9 m. 9, sob<>ta 18-21. 

10008-11 • 

PUDELKI szczeniak; 
sprzedam Podhalańska 23 
m. 88 (Dąbrowa). 9939-g 

rA."'110 sprzedam tokarnię 
pociągową. piec c.o.. Sta
wy Stefańskie!(o ul. Nad 
Nerem 8 (<>d Farnej). 

9934-g 

SPRZEDAM trzy krosna 
tkackie o napędzie ręcz
nym do tkania kilimów, 
chustek. pasiaków, dywa
nów itp. szer. 1.5 m. 1,8 m 
1 2 m. WyPQsaiemle kom
pletne. stan technlcznY do-
bry J'a.nlna Gardzyńska. 
!16-100 Skierniewice, ul. 
Dluga 1. tel. 23-58. 

0912-g 

PUDELKI aprzedam. 554-79. 
9902-g 

ELEKTRYCZNY mulel-pra 
sownlę sprzedam. Oferty 
.. 10011" Prasa, Piotrkowska 
96. 

w ARTBURGA-333" km>le. 
:rei. 388-55. 98•a-g 

„ZASTA VI'; 750" - sprze
dam. Lódź. ul. Strzelczyka 
u . Po godz. 16. 9979-g 

„SYRENĘ 105" wylosowaną 
w PKO sprzedam. Odbiór 
Motozbyt. Oferty „10001" 
Prasa, Piotrkowska 96, 

„SYRENI'; 104" (1971) 
stan Idealny. 20 .000 km 
sprzedam Dlutów k/Pabia
nic. owczarz. 9917-g 

„SYRENĘ 105" rok 1973 
(żólta) po 6.000 km. sprze
dam. Lódź. Pu1askieJ!o 14 
m. 2. 9914-g 

WARSZAWĘ-202" oo re
;Tioncie, rok 1962. sprze
d am. Zdr<>wie, Wilsona 13 
godz. 18. 8875-g 

„WARSZAWĘ 223" 1971 -
sprzedam. P romit\sklego :111 
tel. 415-36 (w arsztat). 

9836-1!! 

„AUTO-Union" furgon 
sprzedam. Rudzka l!6. 

9909-g 

, W ARTBURGA-1000" 
dobrv - sprzedam. 
313-16. 

stan 
Te'!. 

9830-1( 

„!\JOSKWICZA 407" - stan 
~ardzo dobry - sprzedam. 
Lódt. Nawrot 103 m. 2, 

„TAUXUSA li'' ..• z~stav~" 
- sprzedam. Tel. 393-21. 

111120-g 

TANIO sprzedam „Opla 
Rekorda - Furgon". An· 
drzejów, ul. Przejazd 88. 

„FORDA Cabrioleta" 1957 
- sprzedam. Przyborow
skiego 2 m. 21, godz. 16-20. 

FIATA l!OO-R" - sprze
dam. Tel. ł52-62, wieczo
rem. 9719-g 

„SKOD!'; - 100-S" sprze
dam. Przybyszewskieiio 248. 

KUPIĘ ciągnik Ursus 4011 
do remontu (może być po 
wypadku). Roman Andrzej 
czyk, ul. Gazowa 12.2. 
50-513 Wroelaw. 3425-k 

SKUTER „Wiatka" z ga
rażem - okolice R=<ill 
Titowa - sprzedam. Tel. 
679-64. 683-47. 9888-1( 

!110TOCYKL M-Z ES 250/2 
sprzedam. Tel. 532-86, po 
godz. 16. 11963-g 

f~l©ll 
PYSKOWICE k /Gllwlc 
pokój. kuchnia 38, m, ·kom 
fort zamienię na równorzę 
dne' lub podobne w Lodzi 
ewent. w Zduńskiej Woli. 
Oferty ,,10004" Prasa, Piotr 
kowska 96. 

MATKA z dzleekiem P<>
S7.Ukuje mieszkania. Oferty 
„10005" Prasa, Piotrkowska 
96 . 

JUGOSLOWIANIN poszu
kuje pokoju umeblowane
go z wygodami, centrum 
na dwa lata Oferty ,.10020" 
Prasa. Piotrkowska 06. 

STARSZY pan poszukuje 
ookoJu sublokatorskiel'(o w 
blokach lub w domku je
dnorodzinnym. Oferty 
.. 9816" Prasa, Piotrkowska 
96. 

ZAMIENIĘ 3-pokojowe. 
kwaterunkowe - bloki na 
i pokoje z kuchnią 1 po
kój z kuchnia bloki. 
::)ferty .. 9818" Prasa, Piotr
kowska 96. 

ZAMIENIĘ trzy P<>koje z 
kuchnia bloki - 64 m kW. 
na dwa razy I><> pokoju z 
kuchnia bloki. Lód:t, Wroc 
lawska !O m. 27. 

KALISZ - zamlenie M-2 
kwaterunkowe - bloki na 
równorzędne w Lodzi. O· 
ferty .. 9826" Prasa, Piotr
kowska 96. 

ALEKSANDRÓW Lódzki -
bloki M-3 pierwsze p)ętro, 
zamienię na mieszkanie w 
Lodzi. Tel. 456-07, godz. 
8-14 lub 454-09, godz. 18-20, 
Baranowski, 9790-g 

LABORANTKA poszukuje 
mieszkania <XI 1 sierpnia. 
Oferty .,9798" Prasa, Piotr 
kowska 96. 

M-ł własnościowe sprze
dam . Oferty „!1829" Prasa, 
Piotrkowska 96. 

MLODE małżeństwo 
członkowie spółdzielni po. 
szukuje mieszkania z nie
kręoującym wejściem lub 
kupi w1asnośc\OW<!. Listy 
kierować: J. Lewandowska 
- Lód:t, ul. Główna ~l m. 
3. 9913-1( 

M-2 - spółdzielcze Pabia
nice - centrum, zamienię 
na podobne lub większe w 
Lodzi. Wiadomość: Lód:t: 
858-75. Pabianice, Wyspiań
skiego 1 m. 175. 9904-1 

1\11..0DE małżeństwo s'.u
denckie wynajmie pokój 
lub samodzielne mieszka
nie. Oferty „9883" Prasa. 
Piotrkowska Ilf; 

2 POKOJE. kuchnia - wv 
gody, telefon rogrzewan ie 
elektryczne). zamienię na 
M-3. bloki. Tel. 210-30. 

MAGISTER poszukuje sa
m'>dzielnego m ieszkania. O
ferty .. 9887" Prasa, Piotr
kowska 96 

MIESZKANIE 2-pokojowe 
54 m z 'telefonem-Bałuty, 
zamienle na 3-poko.Jowe z 
telefonem. Wiadomość: 
230-50 wewn. ~2. 9845-g 

MLODE malżeństwo czlon
kowie spóldzielnl p ilnie P<l 
szukuje mieszkania. Oferty 
.. 9932" P ras a . Piotrkowska 
96. 

PRACUJĄCY poszukuje 
mieszkania sublokatorskie
go. Płatn e z l(óry. Ofertv 
„98!1" Prasa, Piotrkowska 
96 . 

OSIEDLE Retklni a M-3, 
p ' erwsze piętro, zamienię 
na równorzęd!ne w Os iedlu 
Czerwony Rynek. Telefon 
628-04. godz. 8-15. 

KAWALER poszukuje sa-
modzielnego mieszkania. 
Pia tne z góry. Ofertv 
.9950" Prasa P iotrkowska 
96. 

MLODA POS7.ukuje pokoju 
s"m<>rl, it>lnego. Oferty 
.. 10003" Prasa, P iotrkowska 
96. 

SAMOTNT !la nan<l'\Vłsku 
PQSzukule pokoju z wygo
dami i dogodnym dojaz
dem do Randa T it.owa. O· 
ferty .,9947" Pras11, Piotr
kowska 96. 

POKóJ, kuchni.Il (~ m), 
częściowe wygody, śród-
mieście zamlenie na 
mniejsze. Oferty „9938" 
Prasa Pi<*:kOWska 98. 

PILNIE kupie M-2 własno
ściowe. Oferty .• 9997" Pra
sa, Piotrkowska 96. 

TORUR M-3 zamlenie na 
podobne w Lodzi. Krysty
na Czerwińska 87-100 To
ruń. Falata 99 m. 1. 

POSZUKUJĘ pokoju 
praoownie plastyczna. 
ł03-90 od godz. 17. 

na 
Tel 

ZAKOPANE centrum 
dwa oddzielne pokoje za
mienie na pokój. kuchnia 
lub wiece1 w Lodzi. o
ferty .. 1002.3" Prasa, Piotr
kO\Vska 96. 

ZAMIENI!'; ładne, słonecz
ne dwa pokoje z kuchnią 
II o. - śródmieście. wszy
stkie wygody. telefon. na 
M-ł. Tel. 212-M. Godz . 16-
21,. 11989-g 

-NIEJ\UECKl - 339-4S Le 
wandowski. 9705-J! 

MATEMAT'VKA. tiżyk!I 
- egzaminy (wst~i>ne). -
PKWN 23/15. Mokrosz. 

-UCZENNICE przyjmie za 
klad fryzjerski Długosza 2 

j RENCISTA (kierowca, kro 
czy - gorseclarzl przyjmi 
każda prywatną pracę. O 
ferty • ,9763" Prasa, Piotr 

e --
kowska 96. 

l\IANICURZYSTKA - po 
trzebnll. Tel. 235-11. 

-
987ł-Jl 

ę 

n 
PRZYJM!'; w Upcu prac 
f izyczną na 8-14 godzl 
dziennfe. Oferty .. 988Z" Pr 
sa. Piotrkowska 96. 

a 

o -
e 

OBSLUGA do „Wesoleg 
Miasteczka" potrzebna. Za 
kwaterowanie 1 wyżywie
nie zapewnione. ..Wesol 
Miasteczko". Kato'\J.rice 
Ochojec, ul. Jastrzębia 13 

· ę POMOC do opiekowania s1 
chora w <iodzilllach od 8 d 
14 potrzebna. Tel. Ul-O 
godz. 17-19. 9953-

o 
1, 
g 

a 
a. 
7. 

-g 

0PIEKUNKA do półtoraro
cznego dziecka dochodząc 
lub na stale - potrzebn 
Lódź. Obornicka 15 m. 3 
Tel. 311-18. 9927 

e-POMOC domowa potrz 
bna. Piotrkowska 70 m. 2 6, 
tel. 212-22. 9849 -g 

POTRZEBNA kobieta d o 
dziecka 15-m lesięcznego n 
przychodne. Zgierska 2 
m. 9. 9854-

a 
27 
g 

le POMOC domowa na sta 
potrzebna. Warunki korzy 
stne. Samcxizielny pokó 
Oferty •• 9856" Prasa, Piotr 

-
j. 

-
kowska 96. 

il 
d. 

MAREK Panasiuk. Z,f!Ub 
leg. studenck~ 261182 wv 
przez PL 9865 -g 

a-DNIA 2 czerwca pozost 
wiono w taksówce jasn 
.,Moskwicz1

' rad io - magn 
tofon „Jola". Uczciwy zn 
lazea proszony o zwrot z 
wvnae:roc!zenlem Sierakm 
sklee:o 72 m. 56. R y bak 

ej 
e 

a-
a „_ 

ą-

y 
e-

UNIEWAŻNIA się zagubio
ną pieczątkę o następuj 
cym brzmieniu: „Glówn 
księgowy Mirosława Rz 
pecka." 9839-g 

!! GINĄŁ ssm<>chód >.!!Ytt· 
a" nr FX - 37-70. Za 
skazanie miejsca lub ln

n 
w 
ormacje - 113gr<>da. Tel. 26-• oprócz nledziel. 

f 
6? 

91198-.lt 

z 
st 

AG UBI ONO legitymację 
użb<>wą nr S/73 wydaną 
rzez Zespól Szkól Zawo
owych nr 3 w Lodzi na 

p 
d 
n azwlsk-o - mgr Anna 
H erwy. 9945-11 

J ERZY Szuberski , zgubił 
eg. studencka 356/1 wyd. 
rzez PL. 9970-g 

1 
p 

R OMAN Bobrowski, U!Ubll 
le g, studencką Wł/ %42i 
w yd. przez PL. 9971-g 

J ERZY Chyży zguhll leg. 
\VVd, 

9986-lil 
st udencką 780/i/WI 

' 

p rzez PL. 

~~--~·---·····~~~~ 
SPOLDZIELCZE ~ 
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POGOTOWIE 
LEKARSKIE, 

tel. 666 -55 ~ 
CZY'nne codziennie 
w godz. 6 - 22. 

3399-k 
~~ 

DR JADWIGA Anforowlcz 
kórne, weneryczne 16.3(}-s 

1 9. Próchnika 8. 9800-g 

CZERWO~EC Konstanty 
ginekolog. Tuwima 20. tel. 
3 55-30. 913~!! 

CYPERLING specjallsta 
ginekolog. PKWN 4, tel. 
40-17, 9751-g 2 

DR ZIOMKOWSKI - skór 
ne, weneryczne 16 - 19. 
Piotrkowska 59. 94ll-g 

ZESPÓL Przychodni Spe
cjalistycznych m. Lodzi -
Przychodnia Skórno-Wene
ologiCZ'lla, ul. Zakątna 44, r 

I p„ rejestracja, przyjmu
j e calą dob~ (oprócz nie
dziel), udziela porad w za
kres ie chorób wenerycz
nych 1 leczy bezplatnle. 

2925-k 

ZAKLAD Mechanik! Ma-
s zyn - Gąsior Lódt. Ki
itiskiego 30 remontuje, do
rabia i wykonuje usługi w 
zakresie maszyn do szycia, 
dziewiarskie, wirówki do 
mleka, kuchenki gazow<!, 
maszynki do waty culcr<>· 
wej oraz części zam lenne 
wg wzoru. Dojazd tram
wajem róg Jaracza - Ki
ińskiego. zamiejscowym 
wysyłam pocztą. 

I 

I 

9929-g 

RABKA - przyjmę dzieci, 
wysokokaloryczne wyżyi,vie 
nie. opieka lekarska, wy
chowa wca. Beda, Rabka, 
ul. Krótka ł. tel. 16-77. 

341H-k 

CYKLINOWANIE. lakiero
wanie parki..tów tel. 339-20 
J!odz. 14-17 Linkowski. 

9588-g 

ZAPAMIĘTAJ: Najszybciej 
- przepisowe zdjęcia wy
konuje Foto-Express: żwir 
ki 1. 9613-g 

PRAGNIESZ ezczęśllwego 
małżeństwa? Napisz: Pry
watne Biuro .• Venus" Ko
szalin. Kolejowa 7, Błys
kawicznie prześlemy krajo 
we adresy. 2678-k 

NAJWIĘCEJ ofert pQS\ada 
Biuro Matrymonalne .. Sy
renka". Warszawa, Elek
toralna 11. Informacje 10 
zł znaczkami p<><:ztowyml. 

2970-k 

WYPOŻYCZALNIA sukien 
Obr. Stalingradu 32. Pod
niesińska. 9491-ll 

Urząd Gminy w Wolborzu, pow. Piotrków 
Tryb, zatrudni z dniem 1 czerwca 1974 roku 
następujące osoby z woj. łódzkiego: 
- KIEROWNIKA gminnej służby rolnej, 
- INSPEKTORA d.s. budownictwa. 
Wymagane wykształcenie wyższe lub średnie 
techniczne I 5 lat praktyki w zawodzie Wa
runki pracy I płacy do uzgodnienia na miejscu. 
Oferty należy kierować pod adresem: Urząd 
Gminy w Wolborzu, pl. Jagiełły 28 pow. Pio
trków Tryb. • 3247-k 

- STARSZEGO PLANISTĘ do działu zaopa.: 
trzenia, 

- MONTERA samochodowego. 
- BLACHARZY, 
- SPAWACZY, 
- STOLARZY, 
- ELEKTROMONTERÓW, 
- KIEROWCÓW, 
- ABSOLWENTÓW szkół zasadniczych w w.w. 

zawodach. 
- MLODZIEZ od 16 do 18 lat do przyuczenia 

zawodu, 
- ROBOTNIKÓW bransportu, 
- ROBOTNIKÓW do magazynu. 
- SPRZĄTACZKI 
zatrudni z terenu Łodzi Dyrekcja Zakładów 
Motoryzacyjnych nr 2 w Lodzi, ul. Składowa. 
41/43, Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela 
dzi ał kadr w godz. 8 - 15. 3298-k 

Dyrekcja Państwowego Domu Wczasów Dzit'.
clęcych w Lodzi, ul. Letniskowa 20 ogłasza 
przetarg nieograniczony na rozbiórkę parte,ro
wego budynku murowanego. Oferty z podaniem 
ceny wywoławczej należy składać w sekreta!'i11-
cie do dnia 20 czerwca br. Wadium w wysokn
ści 500 zł należy wpłacać na k()IIlbo w NRP 
IV O'M w Łodzi nr 908-96.70-738. Przetarg orl
będzie się w dniu 22 czerwca br. o godz. 10. 
W przetargu mogą brać udz i ał przedsiębiorstwa 
państWl:>We, spółdzielcze oraz osoby fizyczne. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta oraz un;e
waimienie przetarau bez podania p-rzyczynv. 

FABRYKA 
DYWANÓW 

~~~m@@ 
Zakład w budowie zlokaliznwany 
w dzielnicy Dąbrowa zatrudni natych
miast pracowników z terenu Lodzi: 

-TKACZKI I TKACZY 
wykwalifilrnwanych albo do 
przyuczenia, 
SNOWACZY, 
PRl\CZY 
BRAKARZY, 
ZGRZEBLACZKI, 
PRZF.WJJ ACZKI, 

- TOl\:ARZY 
- STOLARZY 

BARWIARZY, 
- PODKl.EJARZY, 
- PRZĄDIU. . 
- SKRĘCACZKI, 

SLUSARZY 
SPAWACZY 
ELEl\:TROMECHANIKOW (elektro
automatyków) 
OBSł UGA węzłów clepłownlczych, 
OBSUJGA komór 
klimatyzacyjnych, 
OBSł.UGA spr1:żarek, 
OBSł.UGA stacji uzdatniania wodJ, 

- KONSF.RWATOROW aparatów 
pomiarowo-kontrolnych 

- HYDRA ULIKOW (monter lnsłal&cJ1 
przemysłowej), 

- ELEKTROMONTERÓW 
oraz 

- ROBOTNIKOW transportu 
wewnętrznego, 

SPRZI\ TACZKI, 
PORTJF:ROW -REWIDENTOW, 
DOZORCOW do imlatania 
I pilnowania obiektu. 
Zgłoszenia przyjmuje dział spraw 

osobowych I szkolenia, 
LODZ, UL. KILIIQ'SKIEGO lOZ. 

3103-k 
~-..--..-... „, ...... „-„ ... - ... „ ...... --.„-.-...: 
Szkoła Podstawowa Specjalna nr 63 w Lodzi, 
ul. Poprzeczna 11 ogłasza przetarg nieograniczo
ny na wykonanie robót ogólnobudowlanych na 
sumę około zł 240 tys. oraz elektrycznych na 
~wotę 200 tys. zł. Zakres rzeczowy robót objęty 
3es•t dokumentacją kosztorysową, która zna3du
je s ię do wglądu w budynku szkoły przy ul. 
Poprzec:anej 11. Wykonan ie robót ustala się do 
31 października 1974 roku. Termin składania 
ofert ustala się na 10 dni od daty ukazania s ię 
o~łoszenia. Otwarcie ofert nastąpd w 11 <iniu 
od daty uikazan.ia s•ię ogłoszenia w budynku 
Szkoły Podstawowej Specjalnej nr 63 przy ul. 
Poprzecznej 11 o godz. 10. Szkoła Podstawowa 
Specjalna nr 63 zastrzega sobie prawo wyboru 
oferenta lub unieważnienia przetargu bez Do
dania przyczy.n. 1190-k 

OBRONY PRAC DOKTORSKICH 
Dziekan i Rada Wydziału Chemicznego Polite
chniki Łódzkiej podają do wiadomości, że w 
dniu 26 czerwca 1974 roku w Audytorium I 
Chemicmym w Gmachu Chemii Politechnikd 
Łódzkiej, ul. żwirki 36, odbędą się obrony prac 
doktorskich: o godz. 16.15 - mgr unż. GABRIB
LI KUSWIK na temat: „Addycja azydku jrxlu 
do niektórych bicyklicz,nych nienasyconych wę
glowodorów terpeill()wych". 

Promotor: prof. dr Bolesław Bochwic 
z Instybutu Chemii Orgamoznej 
Politechniki Lódzk.i-ej 

Recenzen.d: prof. dr Marian Kocór 
z Instytutu Chemii Orga.niomej 
PAN w Wairszawie 
prof. dr Andrzej Zwierza1k 
z Instytutu Chemld Orga,nic.mej 
Polńtechniiki Łódl!k•iej. 

o godiZ. 17.45 - mg.r iinż. WOJCIECHA CZAJ
KOWSKIEGO na temat: . „Synteza i badanie! 
własności reaktywnych barwników dwufu.nkcyj
nych pochodnych ftalocyjaniny miedziowej". 
Promotor: doc. dr Jan Kraska 

z Instytutu Barwników 
Politechniki Lódzkiej 

Recen.zenci: doc. dr habil. Lech Skulsk! 
z Zakładu Chemii Fi•zycznej 
Akademii Medycznej w Warszawie 
doc. dr Jerzy Szadowski 
z Ins,tytutu Barwników 
Politechniki Lódzkiej. 

Prace doktorski e wraz z opiniami recenzentów 
znajdują się do wglądu w Czytelni Bi,blioteki 
Głównej Politechniki Lódzkiej. 3466-k: 

Dziekan I Rada Wydziału Chemicznego Pollttt· 
chniki Łódzkiej podają do wiadomości. że w 
dniu 25 czerwca 1974 roku o godz. 11.15 w A11-
dytorium I Chemicznym Politechniki Łódzk'.ej, 
ul. Żwirki 36 odbedzie się publiczna obrona pra
cy doktorskiej mg,r inż. REINALDO ALEMA• 
NA GOMEZA nt. ,,Wpływ średnicy kolumnv 
i własności fizykochemicznych rozdzielanvcll 
układów na ruch masy w kolumnie rek.tyfika., 
cyjnej wypełnionej". 

Promotor: prof. dr habil. iinż. Czesław Stru.; 
miłło (Poli technika Lódzka) 

Recenzenci: prof. zw. dr inż. Mieczysław Ser• 
wińskii (Politechnika Łódzka) 
prof. zw. mgr inż. Zdzisław Z ioł~ 
kawsk.i (Politechnika Wrocławskal: 

Z pracą doktorską i opiniami recenzentów mo• 
:ima zapoznać się w czvlelni Biblioteki Głównej 
Politechniki Lódzk.iej. Wstęp na rozprawę wr>I· 
ny. 3529-lc 

DZIENNIK L0DZKI nr 139 (7939) 'I 
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- Nasz drogi kuzyn niewiele zwojowa! maczugą - mruknal 
mlodzieniec. Przez Lunetę obserwou.:at 7ak usmte<'hnięci chtopcy 
wyszli z hotelu i wsiedli do taksówki. która rusz11la w kierunku 
domo•twa Lorda Mortimera. - Wszystko stracone - rzeki ponu
rym głosem. - Niech ja t11lko tego lotra P!tsburego dostane w 
swoje rece ... 

- Jestem, m!Lordzie.„ - odezwa! się drżący Qlos. W drzwiach 
1alo1w stal vrzestraszony Jeremiasz. 

Mlodzien.iec momentalnie skc-czyl ku ścianie zawieszonei róźnl!!

go rodzaj-u bronią I pochwycił olbrzymi rycerski miecz. Jednym 
ruchem zerwa! QO ze tciany, Miecz natychmiast opadł w dól 
i ostrzem utkwi! w podłodze. Młodzieniec daremnie probowal oo 
wyszarpnać. 

Kuzynko, do bron!! - r11knąl rozw,cieczony, 

Dama w woalcl!! bez namyslu sięgnęla po australijski bumerang 
f cisnela nim w Pttsl>urego. Jeremiasz pochyli! Qlowę i bumerang 
zatoczu! pólkole. 

- Ratunku! - zatrzepotala powiek.am! dama I bez czucia osu
fl.ęla s!ę na podtogę. 

- Precz. lotrzeJ - wrzasną! młodzieniec. Wracaj do swoich 
pr z11jaciól. 

Jeremiasz momentalnie rozpromtentl się t wybieQl z salonu. 

----= .. 
- A więc milordzie - rozpooząl opowiadanie Bolek - nasza 

podrót rozpoczęta si11 t skończyla szczę.<lhoie dzięlc! p01~ocy nie
znanego panu człowiek.a, Jeremiasza Pitsburego. Nteustanme 
opiekował się nam! występując w róznych przebraniach. Sto !·azy 
bytmy zbłądzili, gdyby nie przewidujący wszystko !erennasz. 
Oezvwiścle, zamierzaliśmy przyprowadzić naszego przmaclela do 
pana, milordzie, ale czlowiek ten grzesz11 niezwykłą skromnością. 
Sądzę ;jednak, że w niedługim czasie ..• 

- Zmachałem się, lobuzy, bo apiesz11lem się, abv waa 1eszcze 
;rlapać w domu milorda - wykrztusi! Jeremiasz. 

- Milordzie, oto mogę przedstawic panu nasze110 ' przyjaciela 
f opiekuna - uśmiechną! się Bolek. 

- Panie Jeremiaszu nie ma.my niczego cenniejszego pod ręką 
wiec proszę prz11jąć ten wazonik na pamiątkę odezwa! się 
Lolek. 

- Ależ, chlopcy, po co mi to maleństwo? - westchną! Pltsbury 
ł rozglądną! się po salonie. - Co innego, gdyb!J"Ście wręczyli to 
milordowi. Widać, że uwielbia podobne drobiazgi. Zresztą wyrę
czę was. to buzy. Proszę chwytać, milordzie I 

Lord Mortimer pobladły jak plótno pochwyci! wazonik tut nad 
podłogą. 

- Ufff.„ - odetchną! z ulgą I roześmial się: - Wazonik ten 
będzie najcenniejszym eksponatem w muzeum Juliusza Vernego, 
które zamierzam zorganizować w moim domu. 

111·,11 
J r 
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Na uroczystość otwarcia muzeum imtenta Juliusza Vel'ne przy
bvlo wielu wielb!cielt pisarza Lord Morttmer po przecięciu wstqt
k0f wyqlost! krótkie przemówienie. 

- Mam na.dzte1ę. te przedmioty f pamiątki zebrane w tym 
muzeum zachęcą wielu mlodych ludzi do dalekich podróży, do 
pozna.wanta iwlata, do nawtązywa.nta przyjaźni. 

- Pod slowamt milorda podpisuje s!ę obu rękami - u~mtech
fl.ąl się Bolek. 

KONIEC 

Dwa razy daje, kto uybko d4 
je, i kto uybko reaguje n11 
krytykę. Tylko, źtr i n11bko da
jącuch i l'eaguja,cuch ?est w t.o
dzi dziwnie mało. Gd11bu powo
dem tego bu!a rozwaga i wzgląd 
na wyższe cele, zwłoka miałab11 
jakiś sens. ale z regułu nie ma. 
Aby nie być go!oslownum po
s!użmu się przukladami: 

z ukosa 

„Szybka" reakcja 
redakcji. Przeprasza pana J. C., 
zwraca pieniądze za wodę kasz
telai1ską i odważnie zaprasza go 
do dalszego korzustania z usług 
iwoich placówek handlowych. 

Tyłko przez trzy dni wytrzyma
ła obywatelka amerykańska Lou 
Paddock, nagły napływ zamówio
nych przez nią rzeke>mo dostaw. 
po czym wyjechała w nieznane. 
nie pozostawiając adresu ani 
przyjaciołom ani sąsiadom. żar
towniś telefoniczny zamówił na 
jej konto masę dóbr - począwszy 
od kwiatów. poprzez zimne dania 
z garmażerni aż do paru telewi
zorów. Przybył też człowiek do 
mycia okien, zdun, i parę taksó
wek. które miały ją odwieźć na 
lotnisko .. „ 

Pan J. C. kupuje w „Delika
tesach" miód kasztelański któ
ry na iakimś etapie ulea! prze-
mianie w zwyk!q chlorowanq Pani K. O. zamawia 6 paź-
wodę. Nabywca pierwsza rekla- dziernika ub. roku w punkcie 

denerwujących wizytach dosta
j11 ją 19 stycznill. Do tego placi 
więcej niż przypuszczała. Odwo
łanie nie odnosi skutku. Dopie
ro po redakcyjnej mterwencji 
w Zjedonczeniu Przedsiębiorstw 
Państwowego Przem?Jslu Terl!
nowego okazuie si'1, ie „należ
ność za wykonanie bluzki wsta
ła źle polfrwna" i pani K. O. 
uzyskuje wreszcie spóźniona sa
tysfakcję . PrzedsiębioTstwo pow 
ściąnliwie PTzeP„l!SZa ia. ale re
alistycznie ocettia.ia c s11tuację 
nie z•chęco do dals!ego odwil!
di?ania swoich progów. 

A JEDNAK.„ mację sk!ada 2i stvcznia. drugą us!ugowum przu ul. Obr. Sta-
w miesiąc później . . Dyrekcja re- lingradtl 7 bluzk' z holender- I tyle na dziś opowieści. Krót-

W poczekalni jednego z lekarzy 
w Oslo wisi napis: „Otyli żyją 
krócej! Któryś z pacjentów esku
lapa dopisał pod spodem: „Ale 
za to iedzą dlużei". 

aguje dopiero na trzecią, prze: skiej wlóczki. 1U1r zamiast ode- kich, bo krótkich, ale jakże zna 
sl.aną za pośrednictwem nasze1 brać ją 18 listopada po wielu miennuch. (h) 
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CO SMAKUJE KOBRZE? 

Trevor Krueger z Atryki Po
łudniowej spędzi! 36 dób w po
mieszczeniu zamieszkałym przez 
kilkadziesiąt kobr i innych jado
witych gadów. O mato rzecz nie 
skończyła się tragicznie, ponieważ 
pewnego ranka jedząc śniadanie, 

t zi 

rekordzista upuścił na podłogę sol
niczkę, co wprawiło jedną z lo
katorek w niebezpieczne rozdraż
nienie. Kobra uspokoiła się jednak 
po otrzymaniu kawałka.„ słoniny. 

NARESZCIE WOLNOSr. 

W lokalnej notatce jednego z 
dzienników w Mediolanie można 
przeczytać następującą uwagę: 
„Boiskn piłki nożnej to jedyne 
miejsce w naszym mieście, gdzie 
możesz krzyczeć bez ryzyka, że 
wezmą cię za śpiewaka". 

AMERYKANIE I DESZCZ 

Amerykańska tir ma „Good 
Weather Incorporated" ubezpiecza 
turystów i urlopowiczów przed 
zlą pogodą. Czas jednodniowego 
ubezpieczenia - od godz. 10 do 16. 
cena - 1 dolar. Jeśli pogoda za
wodzi, ubezpieczony otrzymuje od
szkodowanie w wysokości 40 do-
larów. Mimo takiego ryzyka 
przedsiębiorstwo, zdaniem jego 
właścicieli, w najbardziej desz
czowym roku musi przynieść pól 
miliona dolarów czystego zysku. 

KROWA U DENTYSTY 

Naukowcy :i Instytutu Wetery
narii w Madrycie twierdzą, że 
braki w uzębieniu krowy obniża
ją jej mleczność. Próby z wpra
wianiem krowom stalowych protez 
wykazały, że w wielu przypad
kach ich mleczna wydajność pod
niosła się aż o 50 procent„. 

OSTRZEŻENIE 

CZWARTEK 13 CZERWCA 

PROGRAM I 

10.00 Wiad. 10.05 Radiowy Teatr dla 
Dzieci Młodszych „Chłopcy na stry
chu" - cz. II słuch. 10.25 Muzyka 
ludowa. 10.40 , Wiosenna piosenka" 
- opow. 11.00 Radiowa musicorama. 
12.0ó Wiad. 12.10 Publlcysty\ta mię
dzynarodowa. 12.15 Jarmark cud.ów. 
13.15 Od l"agtlmc'u do modern iaz
zu. 14.0o Studio Młodych. 15.00 Kon
cert żvczer1 . 16.00 Wlad. 16.05 Teatr 
PR: .,U nas zawsze o'key" - słuch. 
17.00 Mistr?.ostwa $wiata w p1lce 
nożnej: mecz Brazylia - Jugosławia 
(Frankfurt). 17.45 Les Humphries Sin
gers. 18.00 d. c. meczu ptlkarskiego 
Brazylia - Jugosławia. 18.45 Dedyka
cja muzyc;zna d7ieciom. 18.53 Do;,ra
nocka. 19.00 Dziennik. 19.15 Przy 
muzyce o sporcie. 20.00 Rewla roz
rvwkowa. 21.00 Zesoół Dziewiątka -
.. Podr67.e male 1 duże". 21.30 Rewia 
taneczna. 23.00 Wiad. 

PROGRAM II 

8.30 Wiad. 8.37 Utwory Instrumen
talne (L), 8.50 Kwartrans poetycki -
wiersze (Ll. 9.05 .• Na ooczatku dro
,111" - o pow. (Ll. 9.3n KwMlrans z 
Orkiestrą PR I TV (L). 9.45 „Na 
łódzkich scenach" - magazyn tf'a
tralnv (f,). 10.15 W rytmaC'h synko
nowanvch (L\. 10.30 ••. Je•z<'ze nuste 
trvbun·v. 1eo:o7.C'Ze ouc;te hratTtki 0 

-

ma!!. LI. "ti.05 .. 71e\e Swlęcnne" -
and. 12 3n Wil'ld. 12 35 z na!!rań Ork. 
PR. 13.3n .. Kufer KA<vld~1" - frai>:m. 
nem!Ptników 14.00 .. ~wiateczne nono
ludnie z muzvka polska". 15.30 Ra
diowv Teatr ·dla dz!PCI I młodzieży 
..Biohazard" - słuch. 16.15 Klasvcy 
muzvkl. 17.QO Pio•enki. które oodbi
lv świat (L). 17.30 Aud. z okazji 
100 r0!'7nlov nrod7\n Ser!!ln<Zlł Ku
sewlckiego. 18.30 Wiad. IB.35 Felie-
ton aktualny. 18.45 Kwadrans dla 
zP<polu .. Novi". 19.00 Teatr PR: 
„Król ·w kraju rozkoszy" - sluch. 
20.20 K. Jakowicz I K. Borucińska 
grają Sonate A-dur op. 162 Fr. Schu
berta. 20.38 P, Czaj kowskl - frag
menty z baletu .,Jezioro łabędzie". 
21.00 .,Miłośnikom wielkiej pianisty
ki". 21.30 Wlad. 21.35 Muzyka. 21.40 
M. Ravel: „ Dziecko I czary". 22.30 
„Promenada" - przegląd wydarzeń, 
23.00 c. Monteverdi: Magnificat a se1 
voci z Vespro della Beata Virgine. 

PROGRAM m 
10.00 Piosenki Jana Kantego Paw

Juskiewicza. 10.15 Misa flamenca. 
10.35 Posłuchaj my Jeszcze raz: Poło
niny - gawęda 10.45 Posłuchajmy 

M jeszcze raz: Donovan - dzieciom. 
Przy wejściu do jaskini w in- 11.05 Posłuchajmy 3eszcze raz: Nie-

nesota (USA) wisi tablica ostrze- znane n znanych - Karol Szyma
gawcza: .,Wstęp wzbroniony. Nie- nowski. tl.35 Bach na organach Sil· 
bezpieczeństwo lawin i roboty bermanna. 12.05 Posłuchajmy jeszcze 
drogowe. Pozostali przy życiu raz: Szmaragdy Zofii I śmierć Lwa. 
będą ścigani sądownie". 12.35 Interstudio - magazyn muzycz-

ny. 13.0S Posłuchajmy jeszcze raz -
Fruzia - moja przyjaciółka - ga
węda. 13.15 Trzy impresje zespolu 
Emerson. 13.46 Opowieść o lani -
gawęda. U.OO Ekspresem przez świat. 
14.05 .,Mała dziewka żaka" - frasz
ka muzyczna. 14.30 Polonla śpiewa. 
14.45 Posłuchajmy jeszcze raz: Po
lityka i kuchnia. 15.05 Sylwetki jaz
zowe - Tadd Dameron. 15.30 Po
słuchajmy jeszcze raz: Polityka i 
wino. 15.50 Karnawał nlfi' tylko w 
Rio. 16.15 U nas w Krzycku - rep. 
16.35 „Pieśni bez slów'; Adama 
Makowicza. 16.45 Przedstawiamy zes· 
pól Vinegar Joe 17.05 „Odcieta rę
ka" - odc, pow. 17.t:i Kiermasz 
p!yt. 17.40 Trzydziestolecie Teatru 
Krakowskiego - Karol Frycz - rep. 
18.10 Bach na organach Slłberman
na - Arthur Eger gra we Freiber· 
gu (Il). 18.30 Mlnl-max. 19.00 Ekspre
sem przez śwlat. 19.05 Ballady staro
francuskie. 19.20 Książka t111?odnia . 
19.35 Przy akompaniamencie Aliba
bek. 20.00 .• Nie Wllłdomo" - maga

TELEWIZJA 

9.05 ,.Wyorawa do wnętrza ziemi'' 
film fantastvczno-przy~odowy , ang. 
(kolor. \V) li 10 .Hełm Aleksandra 
Macedońs tciego" film fab orod. radz. 
tkolor. Wl 12 3; Sv\wetki X Muzy (Z 
Poznania) 13.05 .Na orz ~ klad Para
mnnirn" reoortaż rz Gdańslrnl, 13.20 
Przypominamy, radzimv (W). 13.25 
Dla dzieci· Telewizvjny Teatr Lalek 
Jan Oleśnica „MOl'nv Bartek" (W). 
14.15 7..()<Jiak - .Pod 7.nokiem Bliź
nia!'' (kolor WJ. l5.00 Kon cer\ CW). 
16.50 Inau~uracla Mistrz<lc:;•w „„ .. :„ta 
w nil<'• n<'żnej (kolor) ' Franlcfurtu 
n/M lB.50 .Czvm żyje świat· · CW). 
19.20 Dobranoc (kolor) 19.30 Dzien
nik 20 20 Z serii: .. Al Capone I ln
ni" - Kontrabanda - film fab. 
orod. amervkańskiPl !Wl 21.10 Wszy 
stko za wszvstko fW). 22.10 Infor
macyjny magazyn soortowv <kolor, 
W). 

PROGRAM II 

zyn. 20.45 Wlelltle recitale. 21.30 ,.Ma- 15.30 „Ukryte światło" - film fab. 
donny polskie'' - wiersze. 21.50 G. 01-od. czechosl (kolor) 17.00 l, Kwar
Verdi - „Otello". 22.00 Fakty dnia. teclk". 2. .Arlekin". 17.15 Ekran 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów - Wsoomnień .Wilcze echa" film fab. 
zespół The BP.atles, 22.15 „Du~h Bia- orod. oo\ (kolor> 19.20 Dobranoc. 
lowieży" - odc. pow. 22.45 Przy 19.30 Dziennik TV (kolor' 20.20 K>t
al~ompan\amencie Oscara Peter<ona I 1eidoskop soortowy, 20.35 .• Wszyst-
23.00 . . Demon" - poemat M. Ler- kie!!o oo trochu'' knncnt rkolo•·i. 
mon~owa. 2~.06 Magazyn muzyczny. n.-rn - Galeria bez ścian - rep. fil-
23.50 Na dobranoc, mowy (kolor). 

Dnia Il czel"Wca 1974 r. zmarła 
w wieku lat 82 

S. IP. 

ANNA ROMOCKA 
Pog-rzeb odbędzie się dnia 

Ił czerwca br. o godz. 16 z ka. 
olicy Stareęo Cmentarza prz:v ul. 
Ogrodowej, o c>:ym zawiadamia 

SIOSTRA Z RODZINĄ 

Podziękowanie 

Wszystkim, którzy w czasie cho· 
robv okazali wiele serca I ŻY<'Zli
wości oraz t,vm, którzy wzięli 
udział w uroczvsto!iciacb pol!'rze
bowvch nauej najdroż.szej żony 
i Matki 

S. t P. 

EUGENII 
ROżEWSKIEJ 

z domu MARLICKIEJ 
serdeczne podziekowanla skladaJą: 

l\IĄŻ, SYN Z ŻONĄ 
I RODZINA 

Mgr int. TADEUSZOWI 
COWI wyrazy szcz~rego 

czucia z powodu śmierci 

OJCA 

111ER
wspól· 

prof, WLODZil\11ERZA MERCA 

składają: 

KOLEDZY I WSPOLPRACOW
NICY Z INSTYTUTU KON

STRUKCJI J\.1ASZYN PL 

z gl~bokim talem powiadamia
my, że dnia 12 czerwca 1974 r. 
zmarła nasza najukochańsza żo

na, Mamusia J Córka 

ANNA GRZELAK 
z domu LIPKO 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
15 czerwca 1974 r. (sobota) o go
dzinie 16.30 z kaplicy na cmenta
rzu rzvm.-kat, na Dołach. 

l\IĄŻ, SYNOWIE. RODZICE 
I POZOSTALA RODZINA 

lllllllllllllll 1111n1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111~ 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 i•, , 111•1111111 r 

Tlumaczvl R. NORSKI 

Wtedy wszedł Harry Shulz. a za nim Ploggfa I Stefanlnl. 
Rozpoznała go natychmiast. Był to morderca ze zdjęcia, znaj

dujący się po prawej. Był to symb<Jl śmierci. Wszyscy trzej 
trzymali w ręku pistolety. Z namysłem wpatrywali się w broń, 
którą ona wciąż jeszcze trzymała wycelowaną. w kierunku 
oszklonych drzwi. 

- Rzuć to! - nakazał Shulz po angielsku. 
Rewolwer. tak czy owak. był pusty. Upuściła go na ziemię. 
Shulz odwrócił wzrok I wpatrywał się w zwłoki Jacques'a 

przez dłuższą chwilę, potem pokręcił głową mrucząc: 
- Idioto„. Powiedziałem cl. żebyś się nie ruszał z domu„. 
Wtedy, nagle, Susan zrozumiała wszystko ... Zdała sobie spra

wę. że popełniła straszliwy błąd. Jacques przybył tu nie po 
to. żeby ja zabić. ale żeby bronić. 

Z wyciem rzuciła się ku zwłokom Jacques'a, ale pierwsza 
kula Shulza trafiła ją w podbrzusze I odrzuc-il~ do tylu. 

„NieC'h cierpi. dziwka . myślał Shulz. ona nie miała litości 
dla JaC'que~'a" . Już WC'ześniej, nim Susan ruszvla się z miej
sca, przyklękną! na podłodze. tuż obok zwłok Jacques'a. sta
rannie omijając kałużę krwi, ktńra rosła szybko I z pośpie
chem podnińsl P. ~8. ktńry Jat"qut>s wypuścił z ręki. 

Kie<iy Susan rzucila się w kierunku Jacquesa, strzelał już 
do niej z tej broni, trzymając ją na wysokości dziesięciu cen
tymetrów od ziemi. Kolba była ieszC"ze mokra od potu 
Jacquesa i gorąca od jego ręki, ale Shulz poprzez skrórkowe 
rękawkzki niczego nie czuł. 

Za sobą posłyszał krzyk. To Stefaninl go ostrzegał. Cunnin
gham skorzystał z zamieszania I próbował uciec w głąb living
roomu. 

Shulz spokojnie podniósł broń I posłał mu kulę_ w ke.rk. 
Cunningham upadł na nos I zwalil się ciężko pomiędzy wa
lizy. 

Potem Shulz przeniósł wzrok na Susan. Leżała plecami opar
ta o stół, zgięta w pól, z rękami skrzyżowanymi na brzuchu. 
Spomiędzy palców sączyła się krew, Z piersi wydobywała się 
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długa skarga. Nie celując nawet, Shulz wpakował jej kulę w 
samo serce. 
Zdawała się wahać przez moment, potem rozkrzyżowała rę

ce i runęła na podłogę. 
Zadowolony z sitbie Shulz ułożył P. 38 przy prawej ręce 

Jacques•a i stanąl na nogi. 

„Scenariusz przedstawia się nieźle. rzek! do siebie z humo
rem. Historia klasyczna. Susan rzuca Jacquesa dla innego 
mężczyzny. Ten. wściekły ze złości, pędzi tu. aby ;ą zabić. Ale 
ona czuje. że jest zagrożona. Ma broń On wpada ona otwie
ra ogień On pada Ale pada.ląc, strzela. Dwie kule dla niej. 
Jedna dla rywala. Spakowane bagaże świadczą. że uciekała ze 
swoim nowym amantem. Całość bez zarzutu". No. jeszcze nie 
tym razem ktoś może podać w wątpliwość jego technikę za
wodowca. 

Zanim opuścił mieszkanie, chciał się jeszcze upewnić, czy 
wszystko jest w porządku Cunningham nie żył, to nie ulega 
wątpliwości. I Susan również. By utorować sobie drogę między 
kałużami krwi. nogą odsunął torebkę. którą wypuściła z ręki. 
Zawartość jej rozsypała się po podłodze. 
Między papierowymi chusteczkami do nosa. tubkami szminek, 

kluczami, banknotami, rozrzuconymi po ziemi. zauważył cały 
plik zdjęć. Niektóre fotografie były poplamione krwią. Shulz 
schylił się I kilka z nich ostrożni<" wziął w palce. by na nie 
spojrzeć. To, co zobaczył, było tak nieoczekiwane. że aż pod
skoczył. 

wkrótce 

„UŚMIECH 
PANNY LIZY" 

sensacyjna powieść 
spółki autorskiej 

R. Jaworowskiego i J. Saleckiego 
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